
Potrzeba 
odwagi i 
determinacji

Rozmawiamy z Emi-
lią Chrzanowską, Miss 
Fotomodels Poland 2022, 
mieszkanką Zamościa 
w powiecie makowskim, 
absolwentką LO w Mako-
wie Mazowieckim.

Czytaj na str. 28

Refleksje po dniu Wszystkich Świętych 

Zapomnieliśmy 
o ekologii...

Wydawać się 
mogło, że dro-
żyzna zmusi 
nas Polaków do 
bardziej ekolo-
gicznego myśle-
nia o tym, jak 
powinien dzień 
Wszystkich Świę-

tych wyglądać na cmentarzu. Niestety tak się 
chyba nie stało, a ekolodzy biją na alarm, że 
powinniśmy pamiętać nie tylko o swoich przod-
kach, ale także o przyszłych pokoleniach. Groby 
ozdabiane są zniczami, które kilka dni później 
lądują na śmietniku. I to w ogromnych ilościach! 

Każdego roku na cmentarzach widzimy obraz 
góry plastikowych wkładów, które nie nadają 
się do recyklingu, gdyż bardzo trudno jest je 
oczyścić z parafiny. Podobnie jest ze szklany-
mi zniczami, które wbrew panującej opinii, nie 
nadają się do przetworzenia. Oprócz zabrudzeń 
z parafiny, zawierają inny skład chemiczny niż 
szklane butelki, dlatego nie wykorzystuje się ich 
jako surowca wtórnego.                                    RN

Czytaj na str. 6

Pani Doktor
Była jednym z naj-

bardziej popularnych 
lekarzy na Mazowszu. 
Dała początek ciecha-
nowskiej okulistyce 
a jako konsultant woje-
wódzki w tej dziedzinie 
wykształciła wielu zna-
nych dzisiaj i cenionych 
lekarzy specjalistów. 
Stworzyła nowocze-

sny oddział okulistyczny w ciechanowskim 
szpitalu i była pierwszym jego ordynatorem. 
To dzięki niej w Ciechanowie rozpoczęto 
wykonywać wysokospecjalistyczne operacje 
chirurgiczne oczu.

- Doktor Jadwiga Gołacka nauczyła nas 
wszystkiego, nie tylko okulistyki, ale także 
życia � wspomina Ewa Sobolewska-Osta-
szewska, która jako druga lekarka rozpoczęła 
pracę w nowym oddziale. - Wszyscy przecież 
wtedy byliśmy młodzi i niewiele o nim wie-
dzieliśmy. Podpowiadała jak się ubrać, jak 
przygotować jedzenie, wspierała w codzien-
nych problemach nawet prywatnych. Wiele 
o nas wiedziała, bo dzieliliśmy się z nią tymi 
swoimi problemami.                                    MŻ

Czytaj na str. 8

O życie dla Ani�
Kurczą się odle-

głości, zacierają 
granice, gdy trwa 
walka� Ciecha-
nów, Przasnysz, 
Mazowsze, Polska. 
Ruszyły licytacje 
na rzecz Anny 
Gruszki, wielolet-
niej nauczycielki 
przasnyskiego 

Liceum Ogólnokształcącego im. 
Komisji Edukacji Narodowej, która 
walczy ze złośliwą odmianą nowo-
tworu. 

Podejmujemy próbę pokazania 
dramatu 42-letniej Anny Gruszki, 
nauczycielki, żony, matki, przasny-
szanki, młodej kobiety. KB

Czytaj na str. 16

Udana akcja CBŚP w Płońsku

Ogromne ilości 
papierosów, 
8 zatrzymanych

31 paździer-
nika funkcjo-
nariusze ĆBSP 
w jednej z hal 
magazynowych, 
przy ul. Mazo-
wieckiej w Płoń-
sku, zarekwiro-
wali ogromne 
ilości - ponad 21 
mln sztuk - papie-
rosów bez akcyzy. 

Zatrzymano na miejscu 8 osób, w tym 
czterech mieszkańców Płońska i okolic 
oraz czworo obcokrajowców.          rom

Czytaj na str. 3W powiatach
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Współpraca i Rozwój - nowy klub w ciechanowskiej Radzie Powiatu
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WiR możliwości?WiR możliwości?

Czytaj
na str. 3

Wysoka inflacja 
szybko nam nie 
odpuści
 * Wiele osób 
zadaje sobie 
pytanie, w jakim 
momencie 
jesteśmy, jeśli 
chodzi o rozwój 
gospodarczy. 
Pojawiają się 
sygnały, że może 
czekać nas 
kryzys, a jak 
pan postrzega 
obecną sytuację? - pytamy Piotra 
Soroczyńskiego, głównego 
ekonomistę Krajowej Izby 
Gospodarczej.

- Na pewno mamy głęboką świado-
mość tego, że zbliżają się trudne czasy. 
Czy będziemy mieli obniżone tempo 
wzrostu gospodarczego, czy nawet 
otrzemy się o recesję, tego jeszcze nie 
wiemy. Prawie pewne jest natomiast, że 
przed nami bardzo trudne przynajmniej 
trzy najbliższe kwartały, czyli czas mniej 
więcej do połowy przyszłego roku.

RN
Cały wywiad na str. 4

31 października podczas sesji starosta Joanna Potocka-
Rak poinformowała o powołaniu nowego klubu radnych 
w Radzie Powiatu Ciechanowskiego. Została jego 
przewodniczącą. Oprócz niej w klubie znalazły się: 
Barbara Kamińska, Irena Gawarecka i Jolanta Teklińska. 
Panie przekonują, że samorząd powiatowy potrzebuje 
spokoju i stabilizacji. 

NN
owy klubu radnych nazywa się Współpraca 
i Rozwój. Jego założycielki przekonują, że 
to prawdziwy WiR możliwości. 

Konsekwencją zmian w Radzie Powia-
tu jest to, że klub radnych PSL, liczący pierwotnie               
7 osób, ma obecnie zaledwie 3 mandaty.

RN

Windyki, Wieczfnia Kościelna 

Gra z mistrzynią 
świata 

Natalia Sadowska, mistrzyni świata 
w warcabach, gościła w Szkołach Pod-
stawowych w Windykach i Wieczfni 
Kościelnej. Jest absolwentką pierwszej 
z nich i Gimnazjum w Wieczfni K. 

31-letnia mistrzyni opowiadała 
uczniom o swoim dzieciństwie, począt-
kach swej kariery, udziale w międzyna-
rodowych turniejach i grze z najlep-
szymi warcabistami świata, a także 
o krajach, które zwiedziła przy okazji 
pobytu na zawodach. Prelekcje ilustro-
wała licznymi zdjęciami i zdobytymi 
przez siebie trofeami.

W drugiej części odbyła się symul-
tana. (kj) 

Czytaj na str. 12
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Znany jest wstępny wynik 
5. trzydniowej kwesty na 
renowację zabytkowych 
nagrobków, prowadzonej 
na dwóch cmentarzach: przy 
ul. Płońskiej i Gostkowskiej 
w Ciechanowie, zorganizowanej 
przez Stowarzyszenie 
Wolontariat Pamięci. 
Zebraliśmy 25.200 zł, ale kwota, 
jak zapewniają organizatorzy, 
będzie większa. 

- Dziękuję wszyst-
kim koordynatorom 
i wolontariuszom 
za zaangażowa-
nie w organizację 
tegorocznej Zbiórki 
Publicznej Wolon-
tariatu Pamięci - 
powiedział Roman 
Niesiobędzki, szef 
Stowarzyszenia 
Wolontariat Pamię-
ci. Podając wynik, 
zaznaczył, że są to 
wstępne wyliczenia, 
a kwota będzie wyż-
sza. Podziękował 
również darczyń-

Płońsk

Długi weekend 
na drogach

W weekend, związany z dniem Wszyst-
kich Świętych, płońska policja odnotowała 
11 zdarzeń drogowych, w tym jeden wypa-
dek. Posypały się mandaty. Dwie osoby 
straciły prawo jazdy.

Policjanci od początku działań związa-
nych z okresem Wszystkich Świętych skon-
trolowali 372 pojazdy. Większość ujawnio-
nych przez nich wykroczeń popełnionych 
przez kierowców dotyczyła przekroczeń 
prędkości. W efekcie mundurowi nało-
żyli ogółem 191 mandaty karne, pouczyli 
89 osób, a w 7 przypadkach skierowane 
zostaną wniosku o ukaranie do sądu za 
wykroczenia drogowe. 

Funkcjonariusze zatrzymali też 2 prawa 
jazdy za przekroczenie prędkości powyżej 
50 km/godz w obszarze zabudowanym 
i 7 dowodów rejestracyjnych, za zły stan 
techniczny pojazdów. W ręce płońskich 
mundurowych wpadł też 1 kierowca, którzy 
zdecydował się wsiąść za kierownicę pod 
wpływem alkoholu.

Coraz częściej na drogach mamy do 
czynienia z mgłą, która w znacznym stop-
niu ogranicza widoczność. Policjanci prze-
strzegają, że przy takich warunkach atmos-
ferycznych kierowcy powinni poruszać się 
pojazdem z włączonymi światłami mijania, 
a w sytuacji kiedy ograniczenie widoczno-
ści spada poniżej 50 metrów należy włą-
czyć tylne światła przeciwmgielne.

rom

Stowarzyszenie Moto Płońsk 
rozpoczyna akcję �Moto Mikołaje 
2022�. Jest to już ósma edycja 
tej zbiórki i jak co roku, zwraca 
się ono z prośbą o wsparcie. 

Na Moto Mikołajowym koncie jest już 
ponad 2 tys. zł, które zostały z zeszło-
rocznej zbiórki. 

W tym roku organizatorzy zbiórki 
chcą obdarować jak najbogatszymi, 
słodkimi paczkami: dzieci z Domu 
Dziecka, czyli placówek Razem, Samo-
dzielni i Przystań;  dzieci z osiedla przy 
ulicy Klonowej w Płońsku; podopiecz-
nych Warsztatu Terapii Zajęciowej,  pod-
opiecznych Młodzieżowego Ośrodka 
Wychowawczego w Zespole Placówek 
w Gołotczyźnie;  dzieci ze Specjalnego 
Ośrodka Szkolno-Wychowawczego 
w Płońsku;  dzieci z Fundacji Odzy-
skać Radość w Kraszewie-Czubakach 
i indywidualnych podopiecznych.  
Dodatkowo po raz pierwszy pojawią 
się u dzieci z osiedla �poniemieckich 
bloków� u zbiegu ulic Młodzieżowej 
i Grunwaldzkiej w Płońsku.

com, którzy mimo trudnych czasów, 
wrzucali pieniądze do puszek wolon-
tariuszy. 

Kwesta odbyła się na cmentarzach: 
przy ul. Płońskiej i Gostkowskiej. 
Dorosłym towarzyszyły czasem dzieci, 
kwestowała też młodzież � szczególnie 
licznie był reprezentowany Zespół Szkół 
nr 2 im. Adama Mickiewicza w Ciecha-
nowie. W gronie kilkuset wolontariuszy 
znaleźli się m.in. dziennikarze �TC�.

IK 

Dzieci z placówek Domu Dziecka, 
oprócz słodyczy, dostaną jak co roku 
grupowe prezenty rzeczowe, a dzieci 
z Fundacji Odzyskać Radość � także 
dwa specjalistyczne wózki inwalidzkie. 

Stowarzyszenie chce dotrzeć w tym 
roku do minimum 450 osób. Od nie-
dzieli 13 listopada będzie zamieszczać 
licytacje, które potrwają do niedzieli 27 
listopada. 

Prosimy was o wpłaty na Moto Miko-
łajowe konto i o udział w licytacjach. 

PANU
Adamowi Stawińskiemu 

wyrazy głębokiego współczucia
z powodu śmierci

MAMY

składają

Zarząd i Pracownicy
Przedsiębiorstwa Energetyki Cieplnej

w Ciechanowie spółki z o.o.
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To miał być spokojny i kulturalny 
koncert w niedawno otwartym 
klubie przy ulicy Narutowicza 
w Ciechanowie. I jak podkreślają 
jego uczestnicy, do pewnego 
momentu taki taki był. Na scenie 
swój repertuar prezentowali 
młodzi, bardzo zdolni, lokalni 
wykonawcy. Publiczność również 
bawiła się grzecznie i �z klasą�. 
Miłą atmosferę płynących 
dźwięków przerwała jednak 
bójka, do której doszło pod 
lokalem. Musiała interweniować 
policja, a dwie osoby trafiły 
do szpitala. 

- O godz. 0.30 otrzymaliśmy zgłosze-
nie dotyczące zakłócenia przed jednym 
z ciechanowskich klubów przy ul. Naru-
towicza. Policjanci na miejscu ustalili 
uczestników zajścia, którzy używali siły 
fizycznej wobec siebie. W wyniku zdarze-
nia dwóch mężczyzn z obrażeniami ciała 

zostało przewiezionych do szpitala. Poli-
cjanci prowadzą czynności wyjaśniające 
w tej sprawie, ustalają dokładny przebieg 
i okoliczności zajścia. Z uwagi na stan 
świadomości oraz pobyt uczestników 
zajścia w szpitalu nie zostały jeszcze 
wykonane wszystkie czynności � wyja-

śnia nadkom. Jolanta Bym, rzeczniczka 
prasowa ciechanowskiej policji.

O awanturze i hałaśliwej nocy poin-
formowali redakcję �TC� okoliczni 
mieszkańcy z dzielnicy Bloki, których 
najpierw obudziły hałasy spod klubu, 
a następnie syreny radiowozów i karetki. 

erM

Na trzy miesiące sąd 
tymczasowo aresztował 
53-latka, podejrzanego 
o zabójstwo 40-letniego 
mieszkańca Pułtuska. Do tragedii 
doszło 31 października. 

Dramatyczne sceny rozegrały się 
tydzień temu. W poprzedni poniedziałek 
wieczorem 53-latek, trzymając w ręku 
nóż, podszedł do dwóch mężczyzn prze-
bywających przed jedynym z bloków 
przy ul. Widok w Pułtusku. Jednego 
z nich zaatakował zadając cios nożem, 
drugiego gonił, grożąc pozbawieniem 
życia. 

- Niestety pomimo próby reanimacji, 
40-letni mieszkaniec Pułtuska zmarł. 
Drugi z mężczyzn, uciekając, natych-
miast zaalarmował policję � informuje 
Milena Kopczyńska, rzeczniczka pułtu-
skiej komendy policji. 

Wyjaśnia, że niezwłocznie po otrzy-
maniu sygnału o zdarzeniu kryminalni 
Komendy Powiatowej Policji w Pułtusku 
dokonali zatrzymania podejrzewanego 
o dokonanie tej okrutnej zbrodni. Zabez-
pieczyli jednocześnie nóż stanowiący 
narzędzie przestępstwa. Mundurowi 
pod nadzorem pułtuskiej prokuratury 
natychmiast przystąpili do ustalania 
świadków tego zdarzenia i okoliczności, 
w jakich do niego doszło. Nad sprawą 
intensywnie pracowali funkcjonariusze 
z kilku wydziałów pułtuskiej jednostki. 
Policjanci zabezpieczali ślady, prze-
słuchiwali świadków oraz analizowali 
zebrany materiał dowodowy. Ciężka 
praca dochodzeniowa i operacyjna przy-
niosła oczekiwane rezultaty. 

Sprawca w prokuraturze usłyszał 
zarzut zabójstwa i gróźb karalnych. 

Na wniosek policji i prokuratury, sąd 
zastosował wobec podejrzanego areszt 
na okres 3 miesięcy. Za popełnione prze-
stępstwa 53-latkowi grozi kara nawet 
dożywotniego pozbawienia wolności.

Prokuratura nie wie jeszcze, jakie 
motywy kierowały 52-latkiem. Miesz-
kańcom wydawało się, że żyją w spokoj-
nym mieście, a tu nagle dwaj mężczyźni, 
w zasadzie bez powodu, zostają zaata-
kowani na ulicy. Pierwsza myśl, jaka się 
pojawia jest taka, że mamy do czynie-
nia z szaleńcem. Zgodnie z procedurą 
prokuratura badać będzie także wątek 
poczytalności sprawcy, tego czy był on 
zdrowy psychicznie, czy rozpoznawał 
znamiona swojego czynu.

W sobotę odbył się pogrzeb zabitego. 
Msza żałobna odbyła się w kościele pw. 
Świętego Piotra i Pawła w Pułtusku. 
Przyszła nie tylko rodzina, znajomi, 
koledzy i przyjaciele Pawła, ale także 
wielu mieszkańców wstrząśniętych tym, 
co się stało. 

Zmarły był bratem jednego z mło-
dych księży, pochodzącego z Pułtuska 
Grzegorza, który służył przez jakiś czas 
w Ciechanowie, a obecnie jest duchow-
nym w Płocku. Kilkaset osób na jego 
portalu społecznościowym przekazało 
mu wyrazy współczucia. 

- Życie jest kruche i kończy się czasa-
mi zaskakująco szybko; Trzeba to jakoś 
przeżyć, nie ma uzasadnienia,jak można 
coś takiego zrobić;  Za młody na śmierć 
... taką śmierć... bardzo mi przykro; Będę 
tęsknić do tej niezwykłej energii, radości, 
poczucia humoru Pawła; tyle mi Paweł 
pomagał, zawsze miał rozwiązanie na 
mój stres, problemy, nie wiem co ja 
zrobię bez niego � padają komentarze, 
obok setki innych, dotyczących wyrazów 
współczucia.                                       rom

Zgrzyt w dawnym Zgrzycie
Zabójstwo w Pułtusku

Sprawcy grozi dożywocie

�Stowarzyszenie Płońskich Miło-
śników Motoryzacji Moto Płońsk� 
19 8230 0007 0017 8738 2000 0002. 
Liczymy na wasze wielkie serca i hoj-
ność, mamy nadzieję, że jak zwykle nas 
nie zawiedziecie! Każdy, kto chciałby 
przeznaczyć fanty na licytacje, pro-
szony jest o kontakt pod numerem 
telefonu 570 114 444 � apeluje sto-
warzyszenie.

rom

Moto Mikołaje rozpoczynają zbiórkę

Wystawa �Moi żydowscy 
rodzice, moi polscy rodzice�, 
którą można obejrzeć w 
Miejskim Centrum Kultury 
w Płońsku, opowiada o losach 
piętnaściorga dzieci urodzonych 
w latach 1939-1942.

Ocalały one dzięki bezgranicznej 
rodzicielskiej miłości, która kazała oddać 
je w obce ręce i odwadze ludzi, którzy 
uznali je za własne córki i synów.

Z zagłady ocalało w Polsce około pię-
ciu tysięcy z blisko miliona żydowskich 
dzieci. Wiele z nich znalazło schronienie 
w polskich rodzinach. Polacy, którzy 
zaopiekowali się dzieckiem, często póź-
niej stawali się jego rodzicami. Na ogół 

fakt adopcji trzymali w tajemnicy, nie-
którzy wyjawili prawdę przed śmiercią, 
inni zabrali ją do grobu.

Jak informują organizatorzy, boha-
terowie wystawy, wychowani w obcych 
domach, które uważali za własne, 
musieli zmierzyć się ze swoją historią 
i stworzyć tożsamość łączącą utraconą 
i zyskaną rodzinę. Często latami szuka-
li śladów swoich żydowskich bliskich, 
nazwisk, dat urodzenia.

Ci, którym się to nie udało, ciągle jesz-
cze mają nadzieję. Mimo, iż urodziły się 
z wyrokiem śmierci, a los nie szczędził im 
gorzkich doświadczeń, uśmiechają się 
do nas ze zdjęć. Dobrze przeżyli życie, 
które podarowali im rodzice - żydowscy 
i polscy. 

rom

Wystawa w MCK

Moi żydowscy rodzice...

Ciechanów 

Zebraliśmy ponad 25 tys. zł

Grupa wolontariuszy na cmentarzu przy ul. Gostkowskiej 

eprasa.pl 1e57898ac1
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W czasie wysokiej inflacji, 
drożyzny i gospodarczej 
niepewności prowadzenie 
biznesu, zwłaszcza małego 
czy średniego, nie jest łatwym 
zadaniem. Skąd czerpać środki 
na nowe inwestycje i rozwój 
przedsiębiorstwa?

Pomaga samorząd województwa, 
m.in. przez udzielanie pożyczek na 
preferencyjnych warunkach, które ofe-
ruje Mazowiecki Regionalny Fundusz 
Pożyczkowy. Z jego oferty skorzysta-
ło już ponad tysiąc przedsiębiorców 
z Mazowsza, w tym 46 z regionu cie-
chanowskiego.

Powołany przez samorząd wojewódz-
twa Mazowiecki Regionalny Fundusz 

Andrzej Pietrasik, burmistrz 
Płońska, poinformował 
mieszkańców - użytkowników 
źródeł ciepła wykorzystujących 
węgiel kamienny, na jakich 
zasadach będzie można 
go kupić za pośrednictwem 
Urzędu Miasta. 

2 listopada podpisana została przez 
Prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej 
Andrzeja Dudę ustawa o zakupie pre-
ferencyjnym paliwa stałego dla gospo-
darstw domowych. Ustawa przewiduje 
możliwość zakupu węgla kamiennego 
przez osoby fizyczne w gospodarstwach 
domowych. Wnioski mogą składać 
osoby spełniające warunki ustawowe 
tj. które zgłosiły lub wpisały główne źró-
dło ogrzewania w Centralnej Ewidencji 
Emisyjności Budynków. 

31 października 
funkcjonariusze ĆBSP w jednej 
z hal magazynowych, przy 
ul. Mazowieckiej w Płońsku, 
zarekwirowali ogromne 
ilości - ponad 21 mln sztuk 
- papierosów bez akcyzy. 
Zatrzymano na miejscu 8 osób, 
w tym czterech mieszkańców 
Płońska i okolic oraz czworo 
obcokrajowców. 

Ujętym przez policję postanowiono 
zarzuty brania udziału w zorganizowa-
nej grupie mającej na celu popełnianie 
przestępstw skarbowych, uchylania się 
od płacenia podatku VAT i opłat skarbo-
wych. Sprawcy przechowywali papierosy 
bez znaków akcyzy. 

- Narazili na uszczuplenie podat-
ku akcyzowego, VAT i opłat celnych 
w łącznej wysokości ponad 25,8 mln 
zł � informuje naszego reportera proku-
rator Magdalena Sawicka � Chojnacka, 
zastępca prokuratora rejonowego. 

Pożyczkowy już od 18 lat wspiera 
przedsiębiorców działających na terenie 
Mazowsza. Suma pożyczek udzielonych 
przez MRFP to już ponad 211 mln zł. 
W ramach różnych programów Fundusz 
udziela pożyczek nie tylko przedsiębior-
com, ale także samorządom i instytu-
cjom. Pożyczki mazowieckie pomogły 
m.in. w termomodernizacji przedszkoli 
i szkół, modernizacji oświetlenia ulicz-
nego czy zakupie nowych aut szkolenio-
wych dla Toru Modlin. W obecnej ofer-
cie Funduszu można znaleźć pożyczki 
na znacznie bardziej preferencyjnych 
warunkach od ogólnodostępnych, co 
znacząco może pomóc w okresie trud-
nym dla rozwoju gospodarki.

Szczegółowe informacje nt. pożyczek, 
warunków ich udzielania wraz z formu-
larzami są dostępne na stronie www.
pozyczkimazowieckie.pl.
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Pojedyncze gospodarstwo domowe 
może zakupić 1,5 tony węgla do końca 
roku 2022 oraz kolejne 1,5 tony węgla 
do 15 kwietnia 2023 roku. O zakup 
nie mogą ubiegać się te gospodarstwa 
domowe, które kupiły już ten opał na 
zasadach preferencyjnych (np. poprzez 
sklep PGE w cenie niższej niż 2000 zł 
za tonę).

- Wnioski można składać w formie 
pisemnej osobiście w Urzędzie Miasta, 
korespondencyjnie oraz w formie elek-
tronicznej. Należy wówczas pamiętać, 
że wniosek elektroniczny winien zostać 
podpisany za pomocą profilu zaufanego 
lub podpisu kwalifikowanego. Przesłanie 
skanu wniosku mailem nie wypełnia 
warunków przesłania wniosku drogą 
elektroniczną � zapowiada rzecznik 
płońskiego ratusza, Filip Przedpełski. 

Ponadto informuje, że Płońsk podpi-
sze umowę ze wskazaną spółką skarbu 

2 listopada sąd na 
wniosek prokuratury 
zastosował tymczasowy 
areszt wobec zatrzyma-
nych

- To bardzo duża ilość 
zarekwirowanego towaru 
� komentuje nasza roz-
mówczyni. 

Wyjaśnia, że prokura-
tura jeszcze nie wie, skąd 
pochodzą nielegalne 
papierosy. Kodeks kar-
ny przewiduje za udział 
w zorganizowanej grupie 
przestępczej karę od 3 
miesięcy do 5 lat pozba-
wienia wolności. 

Na miejscu zdarzenia 
zostało zatrzymanych 
8 osób: 4 mieszkańców 
Płońska i okolic -  w wie-
ku 39, 33, 37 i 47 lat oraz 
czworo obcokrajowców: 
dwoje obywateli Ukrainy 
(32-letnia kobieta, 38-let-
ni mężczyzna), 44-letnie-
go obywatela Rosji oraz 
62-letniego obywatela 
Izraela. 

Do zatrzymania doszło 
w trakcie transakcji zaku-
pu tych wyrobów tytonio-
wych. 
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państwa zajmującą się sprzedażą węgla 
dla gmin, po czym przystąpi do spro-
wadzania węgla ze wskazanego przez 
spółkę punktu.

- Realizacja wniosków będzie zależała 
od dostępności węgla dla gmin. Wnioski 
będą rozpatrywane zgodnie z kolejno-
ścią wpływu do urzędu. Przewidujemy, 
że płatność za węgiel w kwocie 2000 zł 
brutto za tonę, będzie odbywała się na 
rachunek Urzędu Miasta. Z uwagi na 
fakt, iż samorząd miejski nie dysponuje 
infrastrukturą odpowiednią do realizacji 
zadania, węgiel będzie odbierany przez 
wnioskodawców na swój koszt, ze wska-
zanego przez gminę składu węglowego 
� twierdzi Andrzej Pietrasik. 

Z informacji zawartych na stronie 
Ministerstwa Aktywów Państwowych 
wynika iż, do dystrybucji przez gminy 
zostanie przeznaczony węgiel impor-
towany dobrej jakości. Jakość będzie 
gwarantował certyfikat przekazany 
gminom, a opał będzie pochodził od 
sprawdzonych dostawców. Mimo to 
samorządy nie będą miały możliwości 
zweryfikowania jakości przyznanego 
jej węgla. rom

31 października podczas sesji 
starosta Joanna Potocka-Rak 
poinformowała o powołaniu 
nowego klubu radnych w Radzie 
Powiatu Ciechanowskiego. 
Została jego przewodniczącą. 
Oprócz niej w klubie znalazły 
się: Barbara Kamińska, Irena 
Gawarecka i Jolanta Teklińska. 
Panie przekonują, że samorząd 
powiatowy potrzebuje spokoju 
i stabilizacji. 

Po rezygnacji z członkostwa w Pol-
skim Stronnictwie Ludowym, zarząd 
powiatowy tej partii pozbawił Joannę 
Potocką-Rak możliwości uczestniczenia 
w pracach klubu radnych PSL w Radzie 
Powiatu. Za starostą z klubu odeszły 
trzy inne radne i zawiązały własny klub, 
bo jak twierdzą zależy im na kontynu-
owaniu zadań inwestycyjnych i pozytyw-
nych zmian w funkcjonowaniu starostwa 
i podległych mu jednostek.

Starosta przekonywała, że zależało jej 
na stabilizacji pracy w Radzie Powiatu, 

a także dokończeniu zadań, które zostały 
zapoczątkowane 4 lata temu i kontynu-
owania całego procesu, który sprawia, że 
starostwo i podległe mu jednostki stały 
się bardziej przyjazne dla mieszkańców 
i ich potrzeb. 

- Ogromne podziękowania dla pań, 
które zdecydowały, że zależy im na 

spokoju, współpra-
cy, ale też na racjo-
nalnym rozwoju 
powiatu ciechanow-
skiego. Doszłyśmy 
do porozumienia 
i założyłyśmy nowy 
klub w Radzie Powia-
tu. Mam nadzieję, 
że takie działania 
pokażą ,  iż  waż-
na jest współpraca 
i stabilizacja. Jak ja 
to nazywam - �wojny 
plemienne� - czasami 
trzeba odłożyć na bok 
� przekonywała staro-
sta w przerwie sesji.

- Klub to inicjaty-
wa radnych. Tak się 
złożyło, że na razie są 
w nim same kobiety. 
Kobiety są po prostu 
odważniejsze, a poza 
tym okazało się, że to 
my mamy kręgosłup, 

a nie �struny grzbietowe�. Mam nadzie-
ję, że nasza inicjatywa przyniesie jedynie 
dobre rezultaty � komentuje starosta.

Zapewnia, że radne zrzeszone w klu-
bie są otwarte na współpracę. Nie zależy 
jej na toczeniu wewnętrznych wojen. To 
nie czas i miejsce, żeby je prowadzić. 

Jej zdaniem klub ma formułę otwartą. 
Na razie odwagą wykazały się kobiety. 
Liczy ona na to, że wykażą się nią także 

mężczyźni. Do klubu mogą dołączyć 
także inne osoby, o ile uznają, że mają 
podobne spojrzenie na rozwój powiatu. 

Nowy klubu radnych nazywa się 
Współpraca i Rozwój. Jego założyciel-
ki przekonują, że to prawdziwy WiR 
możliwości. 

Konsekwencją zmian w Radzie 
Powiatu jest to, że klub radnych PSL, 
liczący pierwotnie 7 osób, ma obecnie 
zaledwie 3 mandaty.

W klubie znalazły się także Barbara 
Kamińska � dyrektorka Szkoły Pod-
stawowej nr 4 w Ciechanowie, Jolanta 
Teklińska � nauczycielka w Szkole Pod-
stawowej w Sońsku i Irena Gawarecka 
� emerytka z gminy Regimin. 

- Doceniam pracę i zaangażowanie 
starosty. Zmiany w funkcjonowaniu 
urzędu, udogodnienia dla mieszkań-
ców, realizacja inwestycji, remonty oraz 
podejście do lokalnych spraw miesz-
kańców naszego powiatu zasługują 
na uznanie. Nie wyobrażałam sobie, 
patrząc na aktywność i podejmowanie 
skutecznych decyzji przez prezydenta 
Ciechanowa Krzysztofa Kosińskiego, 
aby zawierać koalicje, które destabili-
zowałyby funkcjonowanie samorządu. 
Tak jak panu prezydentowi i pani staro-
ście, mnie również leży na sercu dobro 
naszej małej ojczyzny. Zdecydowałam 
się na wstąpienie do nowego klubu, aby 
w spokoju móc wspólnie podejmować 
kluczowe decyzje ważne dla rozwoju 
powiatu. Na pewno będzie to duże 
wyzwanie, ale zależało nam na stabili-
zacji i współpracy, przy działaniach do 
końca tej kadencji � przekonuje Barbara 
Kamińska. 

Podkreśla, że obecny rząd przerzuca 
dużo działań na barki samorządów, ale 
nie trafiają za tym dostateczne fundusze 
i stanowione przepisy. 
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Współpraca i Rozwój - nowy klub w ciechanowskiej Radzie Powiatu

WiR możliwości?

Udana akcja CBŚP w Płońsku

Ogromne ilości papierosów, 
8 zatrzymanych

Płońsk: Ratusz wyjaśnia zasady dystrybucji

Węgiel dla mieszkańców

Fundusz pożyczkowy 
z pomocą

Poszli do lasu na grzyby. 
Skorzystali z okazji, że nikogo nie 
było i okradli działkę letniskową. 
Zostali zatrzymani przez 
płońskich policjantów.

Kryminalni z płońskiej komendy pra-
cowali nad sprawą kradzieży z włama-
niem do budynków gospodarczych na 
działce letniskowej mieszczącej się na 
terenie gm. Nowe Miasto. 

W połowie października spraw-
cy przeszli przez ogrodzenie działki, 
a następnie poprzecinali skoble zabez-
pieczające drzwi. Z pomieszczeń ukradli 
elektronarzędzia, narzędzia ogrodnicze 
i grill, powodując straty w wysokości kil-
ku tysięcy złotych na szkodę mieszkańca 
Warszawy. Funkcjonariusze szybko usta-
lili, że popełnienia tego przestępstwa 
dopuścili się 39 letni mieszkaniec gm. 
Płońsk i 42-latek z gm. Załuski. Męż-

czyźni pozostawali przez pewien czas 
nieuchwytni, gdyż zaraz po zdarzeniu 
wyjechali do pracy za granicę.

W czasie przeszukania w miejscach 
zamieszkania podejrzewanych o włama-
nie mężczyzn, policjanci znaleźli i zabez-
pieczyli skradzione przedmioty. Gdy 
tylko sprawcy wrócili do domów, zostali 
zatrzymani przez funkcjonariuszy. Obaj 
przyznali się do kradzieży z włamaniem. 
Wyjaśniali, że razem wybrali się do lasu 
na grzyby. W czasie chodzenia po lesie 
zauważyli działkę letniskową i znajdują-
ce się na niej budynki. Postanowili wejść 
na działkę i sprawdzić, czy nie ma na niej 
czegoś wartościowego. 

Amatorzy cudzych rzeczy grzybów nie 
uzbierali, a skradzione rzeczy zapakowa-
li do samochodu i zabrali. 39 i 42-latek 
usłyszeli zarzut kradzieży z włamaniem. 
Obu grozi do 10 lat więzienia.
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Nowe Miasto

Okradli domek letniskowy

Radne przekonują, że ich klub to prawdziwy WiR możliwości
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Od 1 stycznia 2023 r. mieszkańcy 
Mławy będą mieli obowiązek 
selektywnego zbierania 
popiołu pochodzącego 
z palenisk źródeł 
ciepła na paliwa 
stałe. Będzie on 
traktowany jako 
kolejna frakcja 
odpadów, a do jego 
gromadzenia będą 
służyły pojemniki 
w kolorze szarym.

Uprawnienie samorządu do 
wprowadzenia obowiązku selektyw-
nego zbierania popiołu w oddziel-
nym pojemniku wynika z art. 4 ust. 
2a ustawy o utrzymaniu czystości 
i porządku w gminach. Zakup pojem-
ników � szarych z napisem POPIÓŁ 
� będzie leżał po stronie właścicieli 
nieruchomości. Ważne, aby pojemniki 
posiadały  tzw. mechanizm grzebienio-
wy, czyli  konstrukcję umożliwiającą ich 
opróżnianie przy użyciu grzebieniowego 
mechanizmu załadowczego pojazdów 
przeznaczonych do odbioru odpadów, 
a także koła (dwa lub cztery). Popiół 
z pojemników bez uchwytów oraz kół 
nie będzie odbierany.

Popiół w pojemniku należy umiesz-
czać luzem � bez dodatkowych opa-
kowań (np. toreb foliowych). Trzeba  

go zbierać w stanie wystudzonym i nie 
wolno zalewać wodą.

Będzie on odbierany odrębnie, w ter-
minach określonych harmonogramem, 

przez podmiot odbierający odpady, 
z którym miasto zawrze umowę.

Obecnie popiół trafia do frakcji odpa-
dów zmieszanych (niesegregowanych). 
Zgodnie z prawem odpady zmieszane 
po ich odebraniu przekazywane są do 
instalacji komunalnych (biologiczno-

-mechanicznych lub mechanicz-
nych), gdzie najpierw wyodręb-

nia się z nich odpady innych 
frakcji niepoprawnie tam 

umieszczone (szkło, 
metal, plastik). 

Konieczność 
wyodrębnienia 
tego odpadu jako 
osobnej frakcji 
wynika, według 

władz miasta, m. 
in. z zanieczysz-

czania przez popiół 
linii technologicz-

nych w instalacjach, co 
powoduje, że się szybciej 

zużywają, a także  mniej-
szych kosztów zagospodaro-

wania 1 tony zebranego jako 
odrębnej frakcji w porównaniu 

z kosztem zagospodarowania 
odpadów zmieszanych.
Wprowadzenie z życie nowej selek-

cji da też możliwość ponownego użycia 
popiołu zebranego oddzielnie, np. do 
rekultywacji terenów, dla przemysłu 
cementowego lub budownictwa oraz 
do nawozów. Jednocześnie, przy braku 
konieczności składowania na składowi-
sku, jak w przypadku tego wrzucanego 
do odpadów zmieszanych, ograniczy 
zanieczyszczenie środowiska.

W.D.

* Czym pan się zajmuje w Krajowej 
Izbie Gospodarczej?

- Zajmuje się analizami i progno-
zami sytuacji gospodarczej Polski, ale 
też innych krajów. Staram się w swojej 
pracy wspierać przedsiębiorców, dając 
im wiedzę na temat tego, czego mogą 
się spodziewać prowadząc działalność 
gospodarczą, czy szczegółowo tego co 
dzieje się w ich branżach. 

* Wiele osób zadaje sobie pytanie, 
w jakim momencie jesteśmy, jeśli cho-
dzi o rozwój gospodarczy. Pojawiają 
się sygnały, że może czekać nas kryzys, 
a jak pan postrzega obecną sytuację? 

- Na pewno mamy głęboką świado-
mość tego, że zbliżają się trudne czasy. 
Czy będziemy mieli obniżone tempo 

wzrostu gospodarczego, czy nawet 
otrzemy się o recesję, tego jeszcze nie 
wiemy. Prawie pewne jest natomiast, 
że przed nami bardzo trudne przynaj-
mniej trzy najbliższe kwartały, czyli czas 
mniej więcej do połowy przyszłego roku. 
Oczywiście firmy muszą starać się prze-
trwać w trudnych dla nich warunkach. 
Ze względu na sytuację geopolitycz-
ną i sytuację gospodarczą jest to czas 
dużych niepewności dla biznesu, który 
w takich warunkach trudno będzie pro-
wadzić. Z drugiej strony, nagromadzenie 
trudności w gospodarce europejskiej czy 
światowej było dla wielu przedsiębior-
ców momentem, w którym byli oni w sta-
nie skokowo zwiększyć sprzedaż, docie-
rając do nowych klientów. Część konku-
rencji odpadała, co nie zawsze działo 
się z powodów czysto gospodarczych. 
Powodem było np. to, że pojawiały się 
kłopoty z transportem, czy też z wyceną 
krajowej waluty, która okazywała się za 
mocna. Tak np. Bliski Wschód rozlicza 
swoje towary w dolarach, a to waluta, 
która w ostatnich miesiącach jest bardzo 
wysoko wyceniana. Potencjalne pro-
blemy wytwórców europejskich będą 
powodowały, że odbiorcy towarów będą 
poszukiwali innych dostawców. Oczywi-
ście, patrząc na sytuację całego kraju, nie 
zmieni to faktu, że okres będzie trudny. 
Mimo to będzie on obfitował w liczne 
i niespodziewane okazje. 

* Wiele firm, ale także samorządów 
i instytucji, martwią ceny energii, co na 
pewno przełoży się na jeszcze wyższą 
inflację. Czy jest ryzyko, że przekroczy 
ona nawet 20 procent? 

- Istnieje duże ryzyko, że do 1 kwar-
tału 2023 roku włącznie, dynamika 
cen, porównując miesiąc do miesiąca 
w ujęciu rocznym, będzie rosła i szcze-
gólnie niebezpiecznie będzie wyglądać 
w styczniu i w lutym. Początek roku to 
zwykle kumulacja wielu podwyżek. Jako 
klienci indywidualni dostrzegamy to 
głównie poprzez wzrosty cen czynszów 
czy energii. Producenci też zmuszeni 
będą zareagować na to, że mocno wzro-
sły ich koszty towarów czy świadczenia 
usług. Do tego znaczenie mają kwestie 
statystyczne. W lutym br. weszły w życie 
przepisy antyinflacyjne, wprowadzone 
przez rząd, mające sprawić, że inflacja 
� mimo że wysoka � jest mniej dotkliwa. 
Ceny wreszcie muszą zostać uwolnio-
ne. Pewnie trochę wzrosną. Wskaźnik 
inflacji pewnie zareaguje na tę sytuację 
silnym wzrostem. Być może od marca 
2023 dynamika cen w ujęciu rocznym 
zacznie spadać. 

* Jakie są skutki tak wysokiego 
wzrostu cen?

- To duży problem. On doprowadza 
do wielu przetasowań w odpowiedzi 
na pytanie, co my jako konsumenci, 
gotowi jesteśmy kupić. Nasze port-
fele nie są z gumy. Zarabiamy więcej 
niż przed rokiem, ale jedynie w ujęciu 
nominalnym, bo realnie siła nabywcza 
naszych pensji, jest mniejsza, aktual-
nie z powodu kilkunastuprocentowej 
inflacji. Zaczynamy oszczędzać. Rezy-
gnujemy z części towarów lub usług, bo 
nie są one niezbędne. Odkładamy także 
część zakupów, które planowaliśmy już 
teraz, ale możemy je odłożyć nawet o pół 

roku lub dłużej. Istotnie zmieniamy tez 
nasze preferencje dotyczące podstawo-
wych artykułów, które kupujemy niemal 
codziennie. Szukamy czegoś, co wciąż 
jest dobrej jakości, ale ma niższą cenę.  

* Czy inflacja może nam trochę 
odpuścić, gdyby zakończyła się napaść 
zbrojna Rosji na Ukrainę? 

- Może być tak, że wojna zakończy 
się za tydzień czy dwa, bo zapadną 
jakieś polityczne decyzje. Nadal jednak 
nie znamy odpowiedzi na wiele innych 
pytań, chociażby takich, czy sankcje 
nałożone na Rosję wciąż obowiązu-
ją; czy będziemy korzystać z zasobów 
energetycznych, jakie posiada ten kraj; 
czy też będziemy obawiać się zasilać ten 
kraj poważnymi funduszami, żeby nie 
zostały one wykorzystane potem do bez-
pośredniej napaści na nas, a także różne 
pośrednie działania, zdecydowanie dla 
nas niekorzystne. Rosja słynie z tego, 
że prowadzi także wojnę hybrydową 
i wpływa na wiele społeczeństw różnych 
krajów. Robi to, bo ma na ten cel fun-
dusze. Otwarte pozostaje pytanie, czy 
potencjalne szybkie zakończenie wojny 
dałoby również odprężenie na niwie 
gospodarczej, czy też nie, bo wcale tak 
nie musi być. 

* Zapytam o przedmiot sporu 
opozycji z rządem: na ile za inflację 
odpowiada wojna i to, co dzieje się na 
globalnych rynkach, a na ile polityka 
gospodarcza rządzącego ugrupowania?

- Podejrzewam, że w tym przypad-
ku, licząc z grubsza, może być pół na 
pół. Oczywiście wiele impulsów infla-
cyjnych przychodzi do nas z zewnątrz. 
Dotyczy to nie tylko cen surowców 
energetycznych, ale też np. rosnących 
kosztów transportu międzynarodowego. 
Za połowę inflacji odpowiadają nasze 
działania wewnętrzne, które raczej poka-
zywałbym jako wzrost fiskalizmu, który 
postępuje w naszym kraju od kilku lat. 
Do tego dochodzi polityka kursowa. 

Nasza gospodarka odnosi sukcesy na tle 
gospodarki międzynarodowej. Znacznie 
łagodniej przeszliśmy przez pandemię 
niż wiele innych krajów. W 2021 roku 
mieliśmy większy wzrost gospodarczy 
niż w wielu innych europejskich krajach. 
Podobnie jest z tegorocznym wzrostem. 
Niestety nie ma to przełożenia na kurs 
naszej waluty w stosunku do innych 
liczących się walut, który wygląda znacz-
nie gorzej niż np. w 2019 roku.

* Drogi dolar czy euro także szkodzi 
naszej inflacji?

- To, że złoty jest słabszy o 10 a może 
nawet 15 procent do tego, co powinien, 
również istotnie wpływa na inflację. 
Poza tym sporym problemem jest duże 
uzależnienie naszego kraju od surow-
ców energetycznych pochodzących 
z zewnątrz. Bardzo często stawialiśmy 
tezę, że mamy duże pokłady węgla 
i sobie poradzimy, ignorując to, że ten 
surowiec będzie skreślany w światowej 
polityce energetycznej. Powinniśmy trak-
tować go raczej jako super cenny zasób 
energetyczny, który kiedyś zostanie 
oddany w ręce chemików, tak jak obecnie 
dzieje się z ropą czy gazem. W każdym 
razie palenie go teraz to czyste marno-
trawstwo. Straciliśmy jedną, a może 
nawet dwie dekady, bo nie przestawi-
liśmy się w większym stopniu na inne, 
bardziej ekologiczne formy wytwarzania 
energii. Miks energetyczny mogliśmy 
mieć zupełnie inny niż obecnie. Nie-
potrzebnie straciliśmy czas, próbując 
przekonywać innych, że powinno się 
odwrócić światowe tendencje. Pewne 
niezrozumienie tej sytuacji teraz wpycha 
nas w jeszcze większe problemy. Nie 
chodzi o to, że jestem przeciwnikiem 
korzystania z węgla. Gdybyśmy jednak 
zużywali jego zasoby rozsądnie, może 
dużo mocniej oparlibyśmy się na innych 
zasobach, jakie posiadamy � chociażby 
na odnawialnych źródłach energii. 

Rozmawiał
ROMAN NADAJ

Wysoka inflacja szybko 
nam nie odpuści

Rozmowa 

z Piotrem Soroczyńskim, 
głównym ekonomistą Krajowej 
Izby Gospodarczej. 

Mława. Odpady - potrzebne nowe pojemniki 

Popiół do segregacji

Nowa frakcja odpadów

c
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Powiat żuromiński 
został nagrodzony 
tytułem honorowym 
�II Najbezpieczniejszy Powiat 
Polski 2021�. Wyróżnienie 
odebrał Komendant 
Powiatowy Policji 
w Żurominie mł. insp. 
Zbigniew Czachorowski 
wraz ze starostą żuromińskim 
Jerzym Rzymowskim oraz 
wicestarostą Ireneuszem 
Rejmusem.

IV. Ogólnopolski Konwent pt. �Współ-
praca międzysektorowa i innowacja na 
rzecz bezpieczeństwa drogowego� odby-
wał się w dniach 27-28 października 
br. w Warszawie. Podczas konwentu 
zorganizowana została również uro-
czysta gala wręczenia statuetek m.in. 
najbezpieczniejszym województwom, 
miastom i powiatom w kraju.

Komenda Powiatowa Policji w Żuro-
minie współpracuje z Fundacją �Nadzie-
ja� Osób Poszkodowanych w Wypad-
kach Drogowych OPP i Komendą 
Główną Policji realizując program 
�Bądź bezpieczny na drodze�, zapla-
nowanego na lata 2018-2025. Najniższa 
liczba zabitych, liczba rannych i wypad-
ków - właśnie te czynniki uplasowały 
powiat żuromiński na podium, pośród 
dwóch innych (warto dodać jakich) naj-
bezpieczniejszych powiatów w Polsce.

W 2021 roku na drogach powiatu 
żuromińskiego nie było ani jednego 
wypadku śmiertelnego, co więcej, rów-
nież do chwili obecnej w bieżącym roku 
2022 KPP w Żurominie nie odnotowa-
ła takiego zdarzenia. Ogromna w tym 
zasługa współpracy żuromińskich służb, 

Żuromin

Najbezpieczniejszy 
powiat w Polsce

nie tylko policji, ale również Komendy 
Powiatowej Państwowej Straży Pożar-
nej. Swój wkład w bezpieczeństwo na 
drogach mają również lokalni samorzą-
dowcy i dyrektorzy szkół, którzy wspie-
rają funkcjonariuszy w ich działaniach.

Dzięki zaangażowaniu policjantów 
mieszkańcy powiatu mogą cieszyć się 
wysokim poziomem bezpieczeństwa na 
drogach. Warto także dodać, że sukces 
ten nie byłby możliwy bez zaangażo-
wania wszystkich policjantów z żuro-
mińskiej jednostki, którzy każdego dnia 
wkładają mnóstwo pracy w edukację 
z zakresu ruchu drogowego, odwie-
dzając w szkołach uczniów, ale także 
rozmawiając z dorosłymi kierowcami.

- Jest mi niezmiernie miło, że praca 
policjantów z Komendy Powiatowej 
Policji w Żurominie została doceniona 
na arenie ogólnopolskiej. Dołożymy 
wszelkich starań, aby utrzymać bieżą-
cą tendencję i będziemy niestrudzenie 
działać na rzecz bezpieczeństwa lokalnej 
społeczności - podsumował komendant 
Zbigniew Czachorowski.

Wyróżnienie to także wspólny sukces 
wszystkich mieszkańców powiatu żuro-
mińskiego, na który pracują każdego   
dnia.                                                              kuj
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Gobeliny, witraże, prace plastyczne i rzeźby 
� tak różne formy można nadsyłać na konkurs 
plastyczny �Odkrywamy talenty�. Inicjatywa 
Mazowieckiego Centrum Polityki Społecznej 
skierowana jest do artystów amatorów 
z niepełnosprawnościami. Prace można 
składać do 18 listopada 2022 roku.

� Sztuka uwalnia, pozwala z jednej strony oderwać się od dnia 
codziennego, a z drugiej � odkryć w sobie nieznane umiejętności. Stąd 
pomysł na konkurs plastyczny, który skierowany jest do amatorów. 
Wiele osób tworzy relaksacyjnie dla siebie, przez to znani są tylko 
w swoim środowisku. Czas pokazać się szerszemu gronu

� mówi marszałek Adam Struzik, który objął konkurs swoim 
honorowym patronatem.

Uwolnieni po pandemii
Tegoroczny konkurs plastyczny to kontynuacja inicjatywy roz-

poczętej w 2019 roku.
� Ostatnie lata kojarzą się z zamknięciem, zblokowaniem. Wiemy, 

że wiele organizacji i instytucji nie funkcjonowało w tradycyjny sposób. 
Efektem konkursu ma być wystawa ukazująca nagrodzone prace, dlate-
go przeczekaliśmy czas zamknięcia i ponownie chcemy nagrodzić tych, 
którzy mają potrzebę wyrażania siebie przez sztukę. Zależy nam przede 
wszystkim na ośmieleniu uzdolnionych osób z niepełnosprawnościami

� podkreśla Aleksander Kornatowski, dyrektor Mazowieckiego 
Centrum Polityki Społecznej.

Konkurs już na stałe przybrał nazwę �Odkrywamy talenty�, ale 
tegorocznym hasłem przewodnim jest �Moja wolność�. 

� To bardzo inspirujący temat przewodni. Dla jednych w kontek-
ście wydarzeń z ostatnich lat, dla innych w aspekcie osobistym. Jest 
wymowny i niejednoznaczny. Sztuka z założenia nie ogranicza. Dlatego 
zachęcam do udziału w tak pomyślanym konkursie plastycznym

� dodaje Elżbieta Lanc, członek zarządu województwa mazo-
wieckiego.

Różne formy dozwolone
W konkursie można przesłać pracę w jednej z czterech kategorii. 

Pierwszą z nich jest �Malarstwo i Witraż�, w której prace mogą być 
wykonane np. pastelami, gwaszem, olejem na dowolnym podłożu (np. 
płótno, papier, tkanina, szkło, płyta). Druga z kategorii to �Rysunek 
i Grafika�. Rysunki mogą być wykonane np. ołówkiem, węglem, 
piórkiem lub mazakiem, natomiast dla grafiki przewidziane zostały 
techniki powtarzalne np. drzeworyt i linoryt. �Rzeźba Kameralna 
i Płaskorzeźba� dopuszcza tworzenie w drewnie, ceramice, kamieniu 
i technikach mieszanych, natomiast w ostatniej kategorii �Tkanina 
i Aplikacja� mogą być to hafty wykonane różnorodną techniką, 
gobeliny, makaty.

W każdej z kategorii zostaną wyłonione trzy pierwsze miejsca. Oceny 
dokona powołana w tym celu komisja, w skład której wejdą również 
osoby związane ze sztuką. Wręczenie nagród odbędzie się 1 grudnia 
podczas gali kończącej konkurs.

� Dzielenie się 
dobrem to jedno 
z naszych podstawo-
wych zadań, jakie 
stawiamy przed sobą. 
Chcemy z jednej strony 
dzielić się przykłada-
mi osób utalentowa-
nych, choć niekiedy 
skromnych. Z drugiej 
� planujemy nadesła-
ne prace przekazać 
w imieniu samorzą-
du województwa do 
wybranych sztabów 
WOŚP na Mazowszu. 
Niech cieszą innych 
i pomnażają dobro

� podsumowuje 
Artur Świercz, peł-
nomocnik zarządu 
województwa mazo-
wieckiego ds. osób 
z niepełnosprawno-
ściami. 

� Zajęcia plastyczne 
są bardzo ważną czę-
ścią terapii. Naszym 
podopiecznym daje-
my możliwość odkrycia swoich talentów oraz zaprezentowania swojej      
twórczości światu. Wiele osób dzięki swojej sztuce może wyrazić siebie 

� dodaje Bogumiła Szlaska, kierownik Warsztatów Terapii        
Zajęciowej w Świeszewie.

Jak zgłosić się do konkursu?
Wszelkie szczegóły dotyczące wymiarów prac, a także sposobu 

ich oznaczenia opisane są w regulaminie konkursu dostępnym na 
stronie: https://mcps.com.pl/kategoria/konkurs-plastyczny/. Również 
tam znajduje się formularz, który musi być dołączony do zgłaszanej 
pracy konkursowej.

Odkrywamy talenty 
� konkurs plastyczny dla osób

z niepełnosprawnościami

Magda Dończyk (Powiatowy Środowiskowy Dom Samo-
pomocy w Mińsku Mazowieckim) w 2019 r. 1. miejsce za 
rzeźbę �Odpoczynek pod wierzbą�

Marcin Michalak (Caritas Diecezji Siedleckiej warsztat terapii zajęciowej 
w Siedlcach) - 1. miejsce w kat. Rysunek i grafika za pracę �Mazowiecka 
wieś � weselnicy�

G.O. (Warsztat Terapii Zajęciowej Instytutu Psychiatrii 
i Neurologii) - 2. miejsce w kat. Rzeźba i płaskorzeźba 
za pracę �Ukochane Bielany�

Michał Gos (Warszawski Oddział Terenowy 
Krajowego Towarzystwa Autyzmu � warsztaty 
terapii zajęciowej) 3. miejsce w 2019 r. za rzeź-
bę �Panorama Starego Miasta w Warszawie 
od strony Wisły�

Dariusz Zdzisław Nyziak (warsztat terapii zajęciowej przy Zakła-
dzie Karnym w Płocku) za �Mój Płock moje Mazowsze

Monika Parapura (Caritas Diecezji Siedleckiej warsztat 
terapii zajęciowej w Skórcu) w 2019 r. 1. miejsce za pracę 
�Katedra pod opieką moich skrzydeł
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Ciechanowscy widzowie 
zachwyceni byli sobotnim 
koncertem w hali sportowej 
przy ul. Kraszewskiego, 
zorganizowanym w ramach 
cyklu �Zaduszki Muzyczne 
2022�. Wcześniej odbył się 
on w Makowie Mazowieckim 
i w Pułtusku. Lokalni muzycy 
z Makowa Mazowieckiego, 
Pułtuska i Ostrołęki wspominali 
znanych zagranicznych i polskich 
artystów. 

Kto spodziewał się, że to będzie spo-
kojny koncert w stylu pop, mógł trochę 
się rozczarować. Było głośno, a do tego 
przede wszystkim rockowo. Ci, którzy 
przyszli na koncert bez jakiegokolwiek 
nastawienia, wyglądali na zachwyco-
nych występami.

Na scenie pojawiło się kilkuna-
stu wykonawców. Wystąpili: Patrycja 
Rogalska, Maciej Komorowski, Zbi-
gniew Nowicki, Kuba Stańczuk, Kac-

per Nowicki, Agnieszka Gurniak, Ania 
Rutkowska, Oliwia Iwanowska, Patryk 
Groszyk, Martyna Bobowska, Karolina 
Fabisiak, Szymon Żmijewski, Szymon 
Fabisiak i Arek Otłowski. 

To sprawdzona ekipa, która od lat 
uczestniczy w organizacji Zaduszek 
Muzycznych. Do zadania podchodzą 

profesjonalnie, o czym świadczy fakt, 
że próby trwały przez pół roku. 

- Trasa XII Zaduszek Muzycznych 
2022 zakończyła się w Ciechanowie. Dla 
nas był to szczególny koncert ponieważ 
był to debiut Zaduszek Muzycznych 
w tym mieście, który uważamy za bardzo 
udany. Publiczność dopisała, bardzo 
ciepło nas przyjęła i nie szczędziła słów 
uznania i gratulacji, choć zdarzyły się 
też i inne opinie. Nowe miejsce, nowa 
publiczność, nowy kulturalny partner 
to było wyzwanie, ale już wiemy że 
z przyjemnością wrócimy do was za 
rok � twierdzi Anna Winiarek, szefowa 
Miejskiego Domu Kultury w Makowie 
Mazowieckim, jednej z instytucji zaan-
gażowanych w to przedsięwzięcie. 

Muzycy przywieźli ze sobą do Ciecha-
nowa kompletną scenę i nagłośnienie. 
Krzesła pożyczył MOSiR, który udo-
stępnił halę sportową. Darmowe wej-
ściówki na imprezę rozeszły się zaledwie 
w ciągu tygodnia. Rozdawało je COEK 
Studio, jako współorganizator koncertu. 

Decyzją realizatora dźwięku, trybu-
ny pozostały puste. Trochę szkoda, bo 
chętnych do udziału w koncercie było 
znacznie więcej niż darmowych biletów.

Muzycy, którzy przyjechali do Cie-
chanowa byli zachwyceni tym, że w hali 
sportowej jest tak dużo miejsca. Nie moż-
na tego samego powiedzieć o domach 
kultury w Makowie Mazowieckim i w 
Pułtusku, gdzie jest mniej przestrzeni. 
Wszędzie frekwencja dopisała. 

Zorganizowanie zaduszek muzycz-
nych było możliwe m.in. dzięki dofinan-
sowaniu z Urzędu Marszałkowskiego. 

Tekst i fot. ROMAN NADAJ

Urząd Gminy w Płoniawach-
Bramurze pozyskał środki 
na odnowienie pomnika 
znajdującego się na cmentarzu 
parafialnym w stolicy 
samorządu. W planach są kolejne 
działania w tym zakresie.

Renowacja Pomnika Nieznanego 
Żołnierza na cmentarzu parafialnym 
w Płoniawach-Bramurze w 63,86 % 
zostanie sfinansowana ze środków Mini-
stra Kultury i Dziedzictwa Narodowe-

go pochodzących z budżetu państwa. 
Dotacja Ministra Kultury i Dziedzictwa 
Narodowego wynosi 25 472,00 zł. Pozo-
stałe koszty pokryte zostaną z budżetu 
gminy Płoniawy-Bramura. Całkowity 
koszt zadania 40 tys. zł zł. Pomnik kolo-
ru czarnego jest zrobiony z granitu. Na 
środku zamieszczono także granitową 
tablicę w kontrastującym kolorze, gdzie 
znajduje się pamiątkowe epitafium. 

Mieszkańcy zwrócili uwagę samorzą-
du na zaniedbany grób nieznanego żoł-
nierza znajdujący się w lesie nieopodal 
Podosia. Ogrodzona barierką kamienna 
płyta rzeczywiście nie jest w najlepszym 
stanie. Gmina zapowiedziała już, że 
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Odnawiany Pomnik Nieznanego 
Żołnierza w Płoniawach Bramurze. 

Pamiętają o zmarłych

Trwa renowacja 
Pomnika Nieznanego 
Żołnierza

Zaduszki muzyczne 2022

Zakończyli trasę 
w Ciechanowie

2 listopada 
na cmentarzu 
parafialnym 
w Sarbiewie, 
w gm. Sochocin, 
odbyła się 
uroczystość, 
podczas której 
poświęcono 
odnowiony grób zamordowanych 
w hitlerowskim obozie pracy w 
Smardzewie, w latach 1940�1941.

Poświęcenia odnowionego grobu doko-
nał proboszcz parafii w Sarbiewie, ksiądz 
Janusz Ziarko, a modlitwę w intencji zamor-
dowanych poprowadził proboszcz parafii 
w Smardzewie, ksiądz Henryk Dymek.

Odnowiony grób, znajdujący się na 
cmentarzu w Sarbiewie, to zbiorcza mogiła 
zamordowanych przez Niemców w obozie 
pracy, który znajdował się w latach 1940�
1941, na terenie szkoły w Smardzewie.

- W wydarzeniu udział wzięły także wła-
dze samorządowe miasta i gminy Sochocin. 
Burmistrz Jerzy Ryziński złożył wiązankę 
kwiatów na grobie zamordowanych, a sekre-
tarz sochocińskiej gminy Elżbieta Krauze 
ustawiła symboliczny znicz � poinformował 
urząd miasta i gminy. rom
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Sarbiewo

Odnowiono grób 
zamordowanych

w przyszłym roku będzie aplikować 
o przyznanie kolejnej dotacji, właśnie 
na renowację pomnika w Podosiu. 

kuj

W
ydawać się mogło, że dro-
żyzna zmusi nas Polaków 
do bardziej ekologicznego 
myślenia o tym, jak powi-

nien dzień Wszystkich Świętych wyglą-
dać na cmentarzu. Niestety tak się chyba 
nie stało, a ekolodzy biją na alarm, że 
powinniśmy pamiętać nie tylko o swo-
ich przodkach, ale także o przyszłych 
pokoleniach. Groby ozdabiane są zni-
czami, które kilka dni później lądują na 
śmietniku. I to w ogromnych ilościach! 

Każdego roku na cmentarzach widzi-
my obraz góry plastikowych wkładów, 
które nie nadają się do recyklingu, gdyż 
bardzo trudno jest je oczyścić z parafiny. 
Podobnie jest ze szklanymi zniczami, 
które wbrew panującej opinii, nie nadają 
się do przetworzenia. Oprócz zabrudzeń 
z parafiny, zawierają inny skład chemicz-
ny niż szklane butelki, dlatego nie wyko-
rzystuje się ich jako surowca wtórnego.

Znicze to nie tylko ogromne ilości 
odpadów, ale także wydzielane pod-
czas spalania szkodliwe substancje m.in. 
rakotwórczy benzen. To prawda, że 
wyglądają one ciekawie, a nawet bardzo 
dobrze wyglądają na fotografiach, ale 
z ekologią nie mają one nic wspólnego. 

Elektrycznie znicze, które stanowią 
alternatywę dla tradycyjnych, również 
są zmorą dla środowiska. Gdy prze-
stają działać w całości wyrzucane są 
do śmietnika. Powodem jest to, że ona 
także stworzone są głównie z plastiku, 

a zasila się je baterią, która jest odpa-
dem niebezpiecznym. Aby poprawnie 
segregować ten odpad, należałoby roz-
dzielić wszystkie elementy i wyrzucić je 
do odpowiednich frakcji. Niestety niejed-
nokrotnie takie znicze trafiają w całości 
do zmieszanych odpadów. 

Kolejnym nieekologicznym zachowa-
niem wpływającym na zanieczyszcza-
nie środowiska jest ozdabianie grobów 
sztucznymi kwiatami, które są stwo-
rzone z plastiku, metalowych drucików 

i innych kolorowych 
materiałów. Tak skom-
plikowana kompozycja 
sprawia, że segregacja 
jest niemożliwa, dlatego 
nie są one poddawane 
recyklingowi i trafiają 
na wysypisko śmieci, 
gdzie będą się rozkła-
dać setki lat.

Czy na pewno dzie-
siątki zniczy na jednym 
grobie są niezbędne, 
aby pokazać, że czci 
się pamięć o zmarłym? 
Nasz reporter na jed-
nym z grobów doliczył 

się 45 zniczy... Przecież ma to być tylko 
symbol. Najważniejsza w tym dniu jest 
bowiem modlitwa za tych, którzy zmarli. 

Zamiast kilkunastu małych zniczy 
podarowanych przez każdego członka 
rodziny można wspólnie kupić jeden 
większy. Może nie jest to rozwiązanie 
w 100% ekologiczne, ale na pewno ogra-
niczymy w ten sposób ilość odpadów, 
które nie nadają się do recyklingu.

Specjaliści wyliczają, że co roku 
wydajemy co najmniej 700 mln zł (w 
tym roku mógł to być nawet 1 miliard, 
zważywszy na ceny) na zakup zniczy, 
które po 1 listopada lądują w koszu. 
Wprawdzie  szklane znicze zabrane do 
domu mogą być wykorzystane ponow-
nie, wystarczy jedynie zmienić wkład, 
ale nieliczni korzystają z tej możliwości. 
Sztuczne kwiaty są bardzo wytrzymałe, 
więc można ponownie je wykorzystać 
w kolejnych latach, ale większość z nich 
także się wyrzuca. Jeżeli nie chcemy 

ozdabiać grobu co roku tym samym 
stroikiem, możemy zmienić nieco jego 
wygląd lub wymienić się stroikami ze 
swoimi znajomymi. 

Ekolodzy coraz bardziej zachęcają, 
żeby samemu zrobić znicz, wykorzy-
stując do tego małe  gliniane doniczki. 
Z zakupem wosku nie ma problemu. 
Wykorzystując dostępne dary natury 
� np. gałązki świerku -  możemy także 
sami stworzyć piękny stroik, który na 
pewno się wyróżni wśród setek plasti-
kowych kompozycji, a do tego pewnie 
będzie trzy razy tańszy.

Niestety ekologii na naszych cmenta-
rzach nie widać. Wciąż kupujemy coraz 
więcej i wyrzucamy coraz więcej. Prze-
konanie, że zmarłym niepotrzebne są 
znicze i kwiaty, ale modlitwa, niestety 
nadal jest odosobnione. Trudno walczyć 
z pewnymi zwyczajami. 

Problem setek ton plastiku na naszych 
cmentarzach dostrzega coraz więcej 
osób, ale do szerszego grona trudno 
się z nim przebić. 

Zaduszki 2022: Czy nasza pamięć 
o zmarłych naprawdę musi być wyra-
żana tonami plastiku? - zapytała reto-
rycznie Elżbieta Wiśniewska, starosta 
powiatu płońskiego, publikując zdjęcie 
z cmentarza. RN

Refleksje po dniu Wszystkich Świętych 

Zapomnieliśmy 
o ekologii...

Tony plastikowych odpadów przy płońskim cmentarzu
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Na terenie posiadłości 
w Ruszkowie, w gminie 
Działdowo, jest 35 budynków 
o różnym przeznaczeniu,                               
w tym zaniedbany pałac, 
który ma wieloletnią historię. 
Za czasów PRL mieściło                     
się w nim przedszkole dla dzieci 
pracowników PGR. Obecny 
zarządca stara się ocalić obiekty 
objęte ochroną konserwatorską 
przed zniszczeniem. 

Majątek przed wojną był w rękach 
prywatnych. Po jej zakończeniu na 
terenie gospodarstwo utworzono Pań-
stwowe Gospodarstwo Rolne. W daw-
nym pałacu znajdowały się biura, sala 
konferencyjna, przedszkole wraz ze sto-
łówką. Na piętrze pałacu urządzone 
były mieszkania pracownicze. W parku 

trowersyjna decyzja, że zdaniem części 
ekonomistów, niektóre gospodarstwa 
mogły na siebie zarabiać i miały poten-
cjał do tego, żeby utrzymać się na rynku. 

Gospodarstwo zaczęło 
podupadać

W roku 1992 gospodarstwo w Rusz-
kowie zostało przekazane do Agencji 
Własności Rolnej Skarbu Państwa a w 
roku 1996 trafiło w dzierżawę i zaczę-
ło podupadać. Budynki przestały być 
remontowane a pałac został zamknię-
ty. W roku 2001 majątek kupiły osoby 
prywatne. W 2007 Sąd wyznaczył nad 
gospodarstwem zarząd przymusowy. 

W latach 1996�2009 pałac był 
degradowany, zarówno przez ludzi jak 
i warunki atmosferyczne.  

Dopiero pod koniec roku 2009 
zarządca sądowy Sebastian Szubiak 
dokonał zabezpieczenia dachu i piwni-
cy, wymiany rynien oraz uzupełnienia 
w ścianach zewnętrznych. 

Od tamtego momentu tj. końca roku 
2009 żaden zarządca, ani właściciele 
gospodarstwa nie podjęli się jakichkol-
wiek prac związanych z ratowaniem czy 
remontowaniem zarówno pałacu, jak 
i zabudowań przypałacowych wpisanych 
do rejestru zabytków. 

Niestety współwłasność rodzi czę-
sto różne problemy i nieporozumienia 

stanów technicznych. Kilka dni później 
poinformował Prokuraturę Rejonową 
w Działdowie o możliwości popełnienia 
przestępstwa narażenia pracowników 
Gospodarstwa Rolnego na pracę zagra-
żającą zdrowiu, warunkach ich pracy 
niezgodnych z zasadami bezpieczeństwa 
i higieny pracy,  naruszenia przepisów 
prawa budowlanego oraz możliwości 
zaistnienia przestępstw o charakterze 
finansowym. Zawiadomienie było 
oparte na audytach związanych opisem 
sytuacji gospodarstwa. Na początku 
kwietnia br. zarządca wystąpił do War-
mińsko-Mazurskiego Wojewódzkiego 
Konserwatora Zabytków w Olsztynie 
o wydanie zaleceń konserwatorskich 
do realizacji robót budowlanych, prac 
konserwatorskich/restauratorskich oraz 
innych działań związanych z rewalory-
zacją zespołu dworsko-folwarcznego 
w Ruszkowie. Obiekty te są wpisane 
do rejestru zabytków, co oznacza, że 
podlegają ochronie konserwatorskiej. 

Długa lista wykonanych 
prac

25 kwietnia odbyła się kontrola 
w ramach nadzoru konserwatorskiego 
na terenie zespołu dworsko � folwarcz-
nego. W maju zostały przeprowadzone 
przeglądy okresowe budynków technicz-
nych: gorzelni, budynku inwentarskiego, 
portierni, rozdzielni. 5 lipca zarządca 
wystąpił do Warmińsko-Mazurskiego 
Wojewódzkiego Konserwatora Zabytków 
w Olsztynie o wydanie pozwolenia na 
prowadzenie robót budowlanych polega-
jących na wymianie witryny na parterze, 
drzwi, okien na piętrze wraz z pomalowa-
niem wnętrza  i wyminą glazury i remon-
tem instalacji elektrycznej w budynku 
gorzelni, który jest elementem zespołu 
dworsko-folwarcznego w Ruszkowie.  
W lipcu  wystąpił do tego samego urzędu 

z wnioskiem o wydanie pozwolenia na 
prowadzenie szeregu robót budowla-
nych w pomieszczeniach biurowych, 
budynkach  gorzelni i obory. 8 sierpnia 
br. zarządca wystąpił dodatkowo o wyda-
nie pozwolenia na prowadzenie robót 
budowlanych polegających na remoncie 
dachu budynku obory, na co uzyskał 
zgodę.  Pozwoleniem z 22 września kon-
serwator zabytków wydał pozwolenie na 
prowadzenie badań konserwatorskich 
i architektonicznych dworu w Ruszkowie. 
Niestety, zanim zapadła ta decyzja, pod 
koniec sierpnia doszło do zawalenia się 
komina w tym obiekcie. Od 4 listopada 
są prowadzone badania konserwatorskie 
i architektoniczne budynku dworu. Trwa 
wyścig z czasem.

Choć obecny zarządca pełni tę funkcję 
od niedawna, udało mu się wykonać 
wiele niezbędnych prac. Tylko z tych 
ważniejszych do tej pory zostały: zre-
alizowane zalecenia inspekcji pracy 
odnośnie lepszych i bezpieczniejszych 
warunków pracy dla zatrudnionych 
w gospodarstwie ludzi; zamontowana 
nowa instalacja elektryczna, przeciw-
pożarowa i alarmowa w magazynie 
zbożowym oraz naprawiony dach tego 
obiektu; wykonane niezbędne i wyma-
gane przeglądy budowlane; odnowiona 
instalacja w gorzelni; powstał system 
monitoringu, który teraz obejmuje 
całe gospodarstwo; zakupione piecyki 
elektryczne w celu zapewnienia odpo-
wiedniej temperatury dla pracowników 
w pomieszczeniach biurowych. 

Przeprowadzono także badania 
przez biegłych i architektów odnośnie 
zabytków znajdujących się na terenie 
gospodarstwa - pod kontem zabezpie-
czenia przed dalszą degradacją, renowa-
cji i odnowy. Gospodarstwo jest także 
w trakcie zabezpieczenia pałacu na zimę 
przed warunkami atmosferycznymi 
(okien i drzwi, zawalonej ściany).    

RD

W pałacu za PRL mieściło się m.in. przedszkole 

Wizyta Edwarda Gierka w Gospodarstwie 

Tak dwór wyglądał w latach 30-tych ubiegłego wieku... 

a tak według stanu z 2011 roku 

Stan w październiku 2021 roku 

Zespół dworsko-folwarczny w Ruszkowie

Walka 
o niszczejące
zabytki

związane z zarządem i inwestycjami. Już 
15 lat trwa postępowanie o zniesienie 
współwłasności. W wyniku tych postę-
powań zmieniały się osoby zarządzające 
gospodarstwem. 

Na skutek rezygnacji poprzedniego 
zarządcy, 23 lipca 2021 r. sąd powo-
łał nowego zarządcę, którym został 
mecenas Krzysztof Piotrowski. Zarząd 
przejęty został prawomocnie dopiero 
w październiku 2021 r. Do wiosny trwały 
prace polowe oraz inwentaryzacyjne. 
W marcu 2022 r. ruszyły prace porząd-
kowe terenu i budynków. 

Czas i brak remontów 
zrobiły swoje 

W sejfie gospodarstwa odnalezione 
zostały dokumentacje budowlane odno-
śnie budynków i dworku, które obrazują 
jak wyglądały te obiekty w 2011 roku. 

przypałacowym funkcjonowały 2 fontan-
ny jako miejsce spotkań dla okolicznych 
mieszkańców, plac zabaw dla przedszko-
laków i boisko do siatkówki.  

W roku 1970 dyrektorem PGR Rusz-
kowo został Stanisław Milewski i za jego 
czasów nastał rozkwit dóbr tego mająt-
ku. W pałacu odbywały się wówczas 
śluby i wesela. Były tu też  organizowane 
dancingi. PGR musiał zaliczać się do 
wyróżniających się gospodarstw, bo 
w rodzinnych albumach pracowników 
znajdują się również zdjęcia z wizyty 
Edwarda Gierka, ówczesnego pierwsze-
go sekretarza, szefa rządu z czasów PRL.  

Likwidacja przyszła           
z góry

Proces likwidacji państwowych przed-
siębiorstw gospodarki rolnej zakończył 
się w 1995 roku, w efekcie zlikwidowa-
nych zostało w kraju ponad 1600 PGR-
-ów, w tym gospodarstwo w Ruszkowie. 
Ich likwidacja wiązała się często z zanie-
chaniem chowu zwierząt, ograniczeniem 
produkcji roślinnej, zmianą metod upra-
wy. Pociągnęło to za sobą likwidację 
wielu miejsc pracy i wynikającą z tego 
całą gamę problemów.

Likwidację tłumaczono tym, że do 
1988 r. PGR-y pochłaniały ponad 50% 
środków przeznaczanych na inwestycje 
w rolnictwie. Średnie zatrudnienie w nich 
wynosiło 12,1 osób na 100 hektarów. 
Według Adama Tańskiego, prezesa 
Agencji Własności Rolnej Skarbu Państw 
w latach 1992�2002, nie miało ekono-
micznego uzasadnienia, bo z rachunku 
ekonomicznego wynikało, że powinny 
być zatrudnione 3�4 osoby. 

Mimo tej argumentacji, po restruk-
turyzacji nowi właściciele ograniczali 
znacznie zatrudnienie, przywileje socjal-
ne i działalność społeczną. PGR-y były 
bardzo często organizatorami życia 
społecznego i teoretycznie zapewnia-
ły zaspokojenie właściwie wszelkich 
potrzeb pracowników. Ich likwidacja 
oraz inne przyczyny (np. likwidacja połą-
czeń autobusowych) spowodowały czę-
sto duże szkody w strukturze lokalnych 
społeczności, które nie przystosowały się 
do nowej sytuacji gospodarczej. Zaczęły 
się szerzyć alkoholizm, bierność i bez-
radność społeczna. Była to o tyle kon-

Niewątpliwym jest, że wieloletnie 
zaniedbania doprowadziły do ruiny te 
piękne budynki, które są zabytkami i są 
pod ochroną konserwatora zabytków 
� uważa Krzysztof Piotrowski, obecny 
zarządca. 

Podaje całą listę podjętych przez 
niego działań, których celem było 
zapobieżenie dalszym degradacjom 
nieruchomości wchodzących w skład 
Gospodarstwa Rolnego w Ruszkowie. 

W styczniu 2022 roku Krzysztof Pio-
trowski zlecił wykonanie ocen technicz-
nych wszystkich budynków wchodzą-
cych w skład Gospodarstwa Rolnego, 
celem ustalenia stopnia zniszczenia 
i uszkodzeń elementów konstrukcyjnych 
w wyniku postępującej korozji biologicz-
nej i chemicznej oraz długotrwałego 
użytkowania. 

Nowy zarządca              
nie próżnuje

8 lutego br. zarządca Krzysztof Pio-
trowski skierował do Wojewódzkiego 
Konserwatora Zabytków w Olsztynie 
i Powiatowego Inspektoratu Nadzoru 
Budowlanego w Działdowie zawiado-
mienia o konieczności przeprowadzenia 
kontroli budynków wchodzących w skład 
Gospodarstwa Rolnego, w tym tych wpi-
sanych do rejestru zabytków, z powodu 
występujących nieprawidłowości ich 
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Była jednym z najbardziej 
popularnych lekarzy na 
Mazowszu. Dała początek 
ciechanowskiej okulistyce, 
a jako konsultant wojewódzki 
w tej dziedzinie wykształciła 
wielu znanych dzisiaj i cenionych 
lekarzy specjalistów. Stworzyła 
nowoczesny oddział okulistyczny 
w ciechanowskim szpitalu i była 
pierwszym jego ordynatorem. 
To dzięki niej w Ciechanowie 
rozpoczęto wykonywać 
wysokospecjalistyczne operacje 
chirurgiczne oczu.

E
wa Sobolewska-Ostaszewska 
przyszła na staż do szpitala rok 
po �Szefowej� (tak do dzisiaj 
mówi się o dr Jadwidze Gołac-

kiej) i była na oddziale piątym lekarzem.
- Szefowa pokazywała nam wszyst-

ko co trzeba robić przy pacjencie, 
a potem kazała nam robić to samo-
dzielnie - wspomina. - Sama bacznie 
nas obserwowała. Kiedy po 4 latach 
przystępowałam do egzaminu na 
pierwszy stopień specjalizacji miałam 
już za sobą 30 samodzielnych operacji 
zaćmy. Ona mnie nauczyła wszystkich 
fundamentalnych podstaw okulistyki, 
poszanowania oka pacjenta. Powta-
rzała: Pamiętajcie, zawsze zaczynaj-
cie badać pacjenta od prawego oka to 
nigdy się nie pomylicie. Do dzisiaj mam 
to zakodowane. Czasami do mojego 
gabinetu przychodzi pacjent i mówi, 
że ma coś z lewym okiem, ja zaczynam 
badanie od prawego, a pacjent krzyczy, 
że to nie to oko.

Początkowo poradnia zajmowała 
jedno pomieszczenie. Wkrótce stała się 
Wojewódzką Poradnią Okulistyczną 
i �z inspiracji pani dr. Gołackiej roz-

Dr Gołacka poprosiła o pomoc 
kolegę z oddziału urazów swojej 
starej kliniki w Odessie. Przy-
jechał, zamieszkał na kilka dni 
u Szefowej. Wykonał pacjen-
towi zabieg, który w tamtych 
czasach, czyli 30 lat temu, był 
czymś zupełnie wyjątkowym: 
przeszczep drążący rogówki. 
Wykorzystał część chrząstki 
z płatka ucha pacjenta. Przy-
wiózł ze sobą potrzebne instru-
menty, specjalną soczewkę. Na 
kolejną operację pacjent poje-
chał do Odessy. Szefowa często 
ściągała specjalistów stamtąd, 
żeby pomagali pacjentom 
w Ciechanowie.

Przyjeżdżali naukowcy 
z Ukrainy: m.in. wybitny ope-
rator urazów prof. Iwan Łogaj 
z asystentami, prof. Linnik 
- specjalista od laserów i ich 
wykorzystania w okulistyce, dr 
Irina Czokowa � specjalistka 
od jaskry i jej leczenia. Oprócz 
samych operacji i leczenia 
odbywali wykłady, na które 
przyjeżdżali okuliści z Puł-
tuska, Przasnysza, Mławy, 

Sierpca, Płocka, Działdowa� 
- Na wykłady, które my musiałyśmy 

kolejno przygotowywać i wygłaszać co 
miesiąc przyjeżdżali okuliści z rożnych 

co naraziło go na dodatkowe wstrząsy 
związane z transportem. Pamiętam też 
kilka przypadków wymagających skom-
plikowanych narzędzi i witrektomu.

- Moglibyśmy wszystko robić na miej-
scu � zapewniała wtedy. - U nas pacjent 
czuje się jak u siebie. Wywóz do obcych, 
wielkich klinik wywołuje wiele stresów. 
Przecież w obcym szpitalu każdy czuje 
się jak u obcych.

P
acjent najpierw widzi, potem 
słyszy, następnie poddaje się 
leczeniu. To wpajała nam dr 
Gołacka � mówi Ewa Kisiel-

-Żmijewska. - Stając przed pacjentem 
reprezentujesz nie siebie tylko lekarza, 
oddział, szpital, naukę. Pacjent to musi 
uszanować, bo wtedy ci zaufa i bezwa-
runkowo podda się leczeniu. Ja przy-
szłam do pracy w roku 1988. Poszłam 
do dr Gołackiej i powiedziałam, że 
bardzo chcę specjalizować się w oku-
listyce. Jej spojrzenie prześwidrowy-
wało mnie od góry do dołu, na wskroś. 
Chyba wypadłam dobrze, bo rozpo-
częłam specjalizację. Tak przyjmowała 
każdego. Pielęgniarki, które pracują od 
początku na oddziale wspominają, że jak 
objęła oddział to zastała puste ściany. 
I razem tworzyły wszystko � dekorowały 
te ściany i okna. Do pracy przyjmowa-
ła współpracowników zaraz po szkole. 
Było wtedy grono młodych pielęgniarek, 

pojawiali się pierwsi 
lekarze, z którymi 
można było robić 
wszystko. Teraz jeżeli 
pielęgniarka odbiera 
w dyżurce telefon 
i mówi: Dzień dobry, 
tu punkt pielęgniarski 
oddziału okulistycz-
nego, przy telefo-
nie�, słucham... to 
od razu widać, że to 
szkoła dr. Gołackiej. 
Nie pacjent wypytuje 
gdzie się dodzwonił, 
tylko dostaje o tym 
pełną informację. 
Szefowa przywiązy-
wała uwagę do takich 
właśnie szczególi-
ków. Dzisiaj, kiedy 
sama jestem koor-
dynatorem często 
w różnych, nawet 
trudnych sytuacjach, 
przypominam sobie 
nagle co by na moim 
miejscu zrobiła dr. 
Gołacka. I uświadamiam sobie, że do 
dzisiaj jest Ona dla mnie guru. Ona 
nigdy by nie powiedziała, że ktoś się 
do czegoś nie nadaje. A przecież ludzie 
są różni, kończą szkołę i często mają 
własne plany związane ze swoją pracą, 
bywa, że wyniesione z domów, mają 
różne charaktery, różne temperamenty, 
nawet umiejętności. A dr Gołacka mówi-
ła na przykład tak: Masz idealny spo-
sób rozmawiania z pacjentem, masz do 
tego prawdziwy talent� I ustawiała go 
w miejscu, do którego jej zdaniem może 
się nadawać. Robiła to w taki sposób, że 
współpracownik zmieniał swoje życiowe 
plany i jeszcze się czuł dowartościowany. 
Podobnie było z pacjentami. Ktoś bał się 
zabiegu, był zestresowany, zalękniony, 
często w związku z tym nawet agresyw-
ny. Dr Gołacka brała go za rękę i mówiła, 
że jest wspaniały, że się nie boi, że cały 
oddział zadba o to, żeby wszystko się 
powiodło a ona osobiście przeprowadzi 
operację. Zrobiłam to dokładnie dzisiaj 
z agresywnym pacjentem, który przed 
zabiegiem zjadł cukierka i nie mogłyśmy 
go operować. 

- Nauczyła nas wszystkiego, nie tylko 
okulistyki, ale także życia � wspomina 
Ewa Sobolewska-Ostaszewska. - Wszy-
scy przecież byliśmy młodzi i niewiele 
o nim wiedzieliśmy. Podpowiadała jak 
się ubrać, jak zrobić jedzenie, wspiera-

ła w codziennych problemach nawet 
prywatnych. Wiele o nas wiedziała, bo 
dzieliliśmy się z nią swoimi problemami. 
Znała bardzo dobrze nas i nasze rodzi-
ny. Często pytała co np. u Krzysia, jak 
u niego z nauką itp. Poranne obchody po 
oddziale trwały długo, bo po Szefowej 
każdy z nas musiał obejrzeć pacjenta.

D
o dzisiaj w rozmowach o dr. 
Gołackiej wspomina się �test 
białej rękawiczki�. Co kilka 
dni ordynator zakładała białą 

bawełnianą rękawiczkę i szła z pielę-
gniarką oddziałową na oddział. Prze-
suwała ręką po parapetach, oparciach 
łóżek, szafkach, lampach. Patrzyła na 
rękawiczkę i pokazywała oddziałowej. 
Wiadomo co to oznaczało. Widok białej 
rękawiczki na dłoni Szefowej wywoływa-
ła popłoch i natychmiastowe porządki 
w całym oddziale.

Pani Doktor przywiązywała też dużą 
wagę do integracji zespołu. Wymyśla-
ła różne okolicznościowe imprezy jak 
Andrzejki, w których brali udział leka-
rze, pielęgniarki i pacjenci. Pielęgniarki 
przynosiły ciasto, robiły dekoracje, ktoś 
przynosił gitarę. Na innych oddziałach 
się z tego śmiali. Ale zdaniem dr Gołac-
kiej to było ważne. Do dzisiaj też wspo-
mina się wspólne sadzenie drzewa obok 
szpitala. Rośnie do dzisiaj i ma ok. 30 lat.

Wszyscy też, którzy się z Nią zetknęli 

wypominają Jej nadwrażliwość na zapa-
chy. Współpracownicy o tym pamiętali 
i nikt nie przychodził do pracy wyperfu-
mowany. Nie wolno też było lekarzowi 
i pielęgniarkom instrumentariuszkom pić 
kawy przed operacją. W trakcie zabie-
gu mówiła tylko dr. Gołacka. Niby do 
pacjenta ale w taki sposób, żeby wyda-
wać polecenia asystentom: O, ładnie 
ten lewy brzeg rogówki wygląda. To 
znaczyło, że coś się dzieje z lewą stro-
ną rogówki. Wszyscy oprócz pacjenta 
wiedzieli o co chodzi. W tle zawsze było 
słychać muzykę poważną. Tak jest do 
dzisiaj mimo, że Pani Doktor już nie ma.

* * *
Dr Jadwiga Gołacka zmarła w wie-

ku 88 lat 8 września br. Tego samego 
dnia co królowa Elżbieta II. Mówi się, 
że zmarła jak Królowa. W najbliższą 
niedzielę, 13 listopada o godz. 10.30 
współpracownicy i przyjaciele Pani 
Doktor zapraszają do Kościoła św. 
Franciszka w Ciechanowie na mszę 
św. w Jej intencji.

MAREK ŻBIKOWSKI

Dziękuję dr Ewie Kisiel-Żmijewskiej, 
dr Ewie Sobolewskiej-Ostaszewskiej 
i Zdzisławowi Smardzewskiemu za pomoc 
w przygotowaniu powyższego artykułu.

Pani Doktor

Dr Jadwiga Gołacka 

Spotkanie wszystkich okulistów zorganizowane przez dr Elżbietę Lewczuk w 2008 r.

Tak dzisiaj wygląda „oddziałowe” drzewo posadzone przez 
dr. Gołacką wraz ze współpracownikami ok. 30 lat temu

szerzono jej działalność o poradnie: 
jaskrową, leczenia zeza, niedowidzenia 
i poszpitalną� - pisał w 2007 r. w swojej 
opinii służbowej zastępca dyrektora do 
spraw medycznych Specjalistycznego 
Szpitala Wojewódzkiego Witold Ach-
ciński � �Dr Gołacka kompletowała nie-
zbędny sprzęt i szkoliła kadrę okulistów 
i ortoptyków.� 

Z
e swoją starą kliniką, współpra-
cownikami i przyjaciółmi nigdy 
nie zerwała kontaktu.

- Pamiętam jak pojechały-
śmy na sympozjum do Odessy � opo-
wiada Ewa Sobolewska-Ostaszewska. 
- Przez pierwsze kilka dni uczestniczy-
łyśmy w różnych oficjałkach, wykła-
dach, referatach, później za namową 
koleżanek Szefowej zostałyśmy jeszcze 
tydzień. Szefowa przeprowadziła swojej 
w starej klinice kilka operacji. To niewia-
rygodnie jak Ona tam była szanowana, 
jak uwielbiana, ile osób znała. Wszyscy 
zapraszali nas do siebie do domów. Mia-
ła tam wszystko a wybrała Ciechanów, 
gdzie musiała zaczynać od zera. Kole-
dzy z Ukrainy nie zostawili jej jednak 
samej. Przyjeżdżali do Ciechanowa na 
operacje, przywozili ze sobą potrzebne 
instrumenty, uczyli nas operować.

- Pamiętam pacjenta, 22-letniego 
chłopaka z twarzą straszliwie poparzo-
ną wapnem parzonym, oczy bielma, po 
prostu niewidomy � wspomina obecna 
koordynator oddziału okulistycznego 
Ewa Kisiel-Żmijewska, która przyszła 
do pracy w szpitalu trzy lata później. 
- Oddział nie był jeszcze wtedy przy-
gotowany do tak poważnych operacji. 

miast � wspomina Ewa Sobolewska-
-Ostaszewska. - Jedyne czego teraz 
żałuję to to, że Szefowa nie nauczyła 
nas przeszczepu rogówek. A to najlepiej 
umiała. Nie mieliśmy jednak odpowied-
niego sprzętu, banku rogówek. Wyspe-
cjalizowała nas jednak w innych opera-
cjach: dr Bielska robiła zaćmę, ja jaskrę, 
dr Kisiel laser, dr Jasińska operowała 
zezy. Szefowa stawiała na specjalizację, 
uważała, że każdy z nas powinien być 
w swojej dziedzinie najlepszy.

P
o czterech latach na oddziale 
okulistycznym pracowało już 
poza ordynatorem dziewięciu 
wysokiej klasy specjalistów 

gotowych razem z Szefową wykony-
wać nawet najbardziej skomplikowane 
zabiegi. Wszyscy byli wychowankami 
dr Gołackiej. Poważnym problemem 
był jednak brak odpowiedniego sprzętu. 
Stary mikroskop do zabiegów został 
przekazany przez Klinikę Chorób Oczu 
w Warszawie. Miał zostać złomowany 
jako niezdatny do użytku a w Ciechano-
wie służył jeszcze cztery lata. Inne drob-
ne �aparaty� i �narzędzia� były wyna-
lazkami Szefowej, choćby �przyrząd� 
do przemrażania zmian na powiekach 
i spojówce przy często niestety spoty-
kanym schorzeniu jakim jest katar wio-
senny. Były to też czasy, kiedy na rynku 
były dwa rodzaje kropli a leki robiło się 
w aptece. Dr Gołacka miała jednak swo-
je sposoby na leczenie rożnych schorzeń, 
z których część dzisiaj, po 25 latach, jest 
oficjalnie uznana jako metoda leczenia. 
Jedną z nich było białko kurzego jaja 
wykorzystywane do leczenia oparzeń, 
dlatego w oddziałowej lodówce zawsze 
były jajka. Inny sposób to podawanie 
pacjentowi jego własnej krwi. Teraz jest 
to uznana metoda. Pobiera się krew 
pacjenta, odwirowuje i w ten sposób 
powstaje surowica własna, którą się 
wkrapla do oka. Stosuje się ją na rege-
nerację rogówki, trudno gojące się rany, 
zespół suchego oka, oparzenia. A wtedy 
traktowano to jako jeden z zabobonów 
dr Gołackiej jak wiara w sny, czy w to, 
że nie wolno stawiać torby na podłodze, 
bo nieszczęście gotowe. 

- Zdarza się - mówiła w 1991 r. �Tygo-
dnikowi� Pani Doktor, - że nie można 
przyjąć pacjenta nie ze względu na 
skomplikowany charakter schorzenia, 
lecz brak odpowiedniego wyposażenia 
oddziału i sali operacyjnej. Kiedyś mie-
liśmy ciężką ranę gałki ocznej. Musie-
liśmy odesłać pacjenta do Warszawy 

U
rodziła się w województwie 
kieleckim, uczyła się w Łodzi 
i Lęborku, a następnie jako 
stypendystka na wydziale 

lekarskim akademii Medycznej w Ode-
ssie. Do polski wróciła na krótko, żeby 
po roku wyjechać ponownie do Ode-
ssy, gdzie czekał na nią mąż - inżynier 
łączności Igor Komar, wysokiej klasy 
specjalista w swoim fachu.

Młoda lekarka podjęła pracę w ode-
skim Instytucie Naukowo-Badawczym 
Schorzeń Oka i Terapii Tkankowej im. 
Akademika W.P. Fiłatowa. Tam, w 1980 
r., lekarka Jadwiga Gołacka została dok-
torem nauk medycznych.

Był to początek dużych zmian 
w życiu Pani Doktor. W tym samym 
roku bowiem przeniosła się do Kijowa, 
gdzie znowu czekał na nią Igor Komar, 
już pracownik Republikańskiego Ośrod-
ka Telewizyjnego. Rozpoczęła pracę 
najpierw w szpitalu klinicznym, potem 
w Instytucie Kształcenia Kadr Medycz-
nych. Zrobiła specjalizację okulistycz-
ną I-, następnie II stopnia, na swoim 
koncie miała już kilkadziesiąt publikacji 
naukowych. W 1985 r. otrzymała kilka 
propozycji pracy w Polsce. Wybrała 
Ciechanów, gdzie akurat wybudowano 
nowe obiekty szpitala wojewódzkiego. 
Została zatrudniona początkowo jako 
kierownik poradni okulistycznej, ale jej 
zadaniem było zorganizowanie szpital-
nego oddziału okulistycznego z praw-
dziwego zdarzenia. W połowie lipca 
1985 r. wygrała konkurs na stanowisko 
ordynatora tego oddziału. Półtora roku 
później została konsultantem wojewódz-
kim w dziedzinie okulistyki.
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Opinogórski cmentarz należy 
do najciekawszych nekropolii 
Mazowsza. Choć niewielki, 
stanowi miejsce wiecznego 
spoczynku osób, które nie 
tylko były świadkami, ale 
i uczestnikami ważnych 
dla historii Polski wydarzeń. 

Z
godę na chowanie zmarłych 
w rodowej kaplicy grobowej 
Krasińscy uzyskali w drugiej 
dekadzie XIX w., dzięki stara-

niom gen. Wincentego hr. Krasińskie-
go. Grób familijny stał się miejscem 
wiecznego spoczynku Zygmunta Kra-
sińskiego, rodziców poety, ale i wielu 
innych członków rodu Krasińskich i jego 
przyjaciół. Poprzez powiązanie kościoła 
opinogórskiego z postaciami ważnymi 

muntem, który pisał do swojego ojca: 
(�) z nich wszystkich, wie Papa, kogo 
najwięcej kocham? Oto Wyleżyńskiego, 

pragnąłbym wiedzieć, gdzie on, co robi. 
Insi, powtarzam, są jak mary dla mnie 
(List z 4 października 1831, Genewa).

W innym liście, gdy Wyleżyń-
ski już od dłuższego czasu nie 
pisze do Zygmunta ten prosi 
ojca: Niechaj kochany Papa będzie 
łaskaw, przypomni p. Wyleżyń-
skiemu, żem jeszcze nie umarł 
i że godzi się odpisywać na listy 
pisywane, co już od miesięcy prze-
szło miejsca nie miało (27 czerwca 
1830, Genewa). 

Bliskie relacje z Krasińskimi 
łączyły także kuzynkę Wyleżyń-
skiego o której Eliza Krasińska, 
żona Zygmunta, pisała w liście 
do Aleksandry Potockiej (�) 
panna Wyleżyńska, dla której 
jestem pełna bezgranicznego 
uwielbienia, to święta, wspaniała 
kobieta (�).

P
o wybuchu Powstania 
Listopadowego został 
adiutantem generała 
Józefa Chłopickie-

go, który wysłał go z misją do 
Petersburga, gdzie car Mikołaj 
I mianował go swoim adiutan-
tem. Jednak ten powrócił do kra-

ju i walczył dalej w szeregach Wojska 
Polskiego. 20 czerwca 1831r. otrzymał 
awans do stopnia pułkownika. Po upad-
ku powstania został zdymisjonowany 
przez cara i pozostawał bez środków do 
życia. Wincenty Krasiński uczynił z nie-
go swojego domownika zapewniając mu 
utrzymanie. Jako ciekawostkę można 
powiedzieć, że Wyleżyński był pierwszą 

miłością Eweliny Hańskiej przyjaciółki 
i późniejszej żony Honoriusza Balzaka, 
a korespondencja Wyleżyńskiego z Ewe-
liną Hańską była przedmiotem poszu-
kiwań Marcelego Bouterona (historyka 
literatury francuskiej, wybitnego specja-
listy twórczości Balzaka). Zaś samemu 
Balzakowi Wyleżyński posłużył za pier-
wowzór postaci Tadeusza Paca, bohatera 
powieści Fałszywa Kochanka (La Fausse 
Maîtresse) wydanej w 1842 r. 

T
adeusz Wyleżyński zmarł 6 
sierpnia 1844 r. w Warszawie. 
Wincenty Krasiński przeniósł 
ciało swojego przyjaciela na 

cmentarz do Opinogóry, gdzie spoczy-
wa do dzisiaj. Płyta znacząca jego grób 
została ozdobiona krzyżem, na nim zaś 
inskrypcja oraz herb rodowy Trzaska, 
z klejnotem i labrami. Inskrypcja mówi:

 �D.O.M.//Tu leży// Pułkownik wojska 
Polskiego. Adiutant Generała// Kawaler 
Legii honorowej. W. hr. Krasińskiego// 
Tadeusz Wiliżyński (!)// Przeżył w Panu 
l. 49 w cier. Zmarły// w Warszawie 6 
sierpnia // 1844 r. // Boże świeć// nad 
jego// Duszą�.

Jeszcze niedawno inskrypcja była 
nieczytelna, ale dzięki konserwacji 
zrealizowanej od roku 2019 w ramach 
projektów finansowanych ze środków 
Unii Europejskiej i budżetu Samorządu 
Województwa Mazowieckiego, dzisiaj 
możemy oglądać ten nagrobek w takiej 
formie jw. jakiej widział go Wincenty 
Krasiński. 

WOJCIECH JERZY GÓRCZYK

Muzeum Romantyzmu w Opinogórze

Pośmiertne wspomnienie 
pułkownika Tadeusza 
Wyleżyńskiego (1794-1844)

dla historii i kultury polskiej staje się on 
wyjątkowym miejscem pamięci, wykra-
czającym poza funkcję zabytku.

Podobnie można powiedzieć o cmen-
tarzu opinogórskim. Pozwolenie na jego 
poświęcenie, a tym samym założenie, 
wydano 22 czerwca 1824 roku. Mie-
siąc później Fromberg, ówczesny rządca 
majątku w Opinogórze, poinformował 
Sąd Powiatowy w Przasnyszu, że Win-
centy hr. Krasiński �wyznaczył część 
gruntu na cmentarz i postarał się u JW 
Biskupa poświęcenia takowego tak, że 
nadal nie już w Ciechanowie, ale raczej 
w Opinogórze ciała ze wsiów do filii 
należących chowani będą�. Cmentarz 
wzmiankowany jest w dokumencie dato-
wanym na 30 maja 1842 roku: �Cmen-
tarza przy kościele nie masz, ale blisko 
kościoła znajduje się dobrze ogrodzony 
sztachetami, zamyka się na jedną bramę 
i dwie furtki obok bramy. Remanentu 
w kasie cmentarzowej znajduje się rubli 
sr. trzy�. Rok później miejsce pochówku 
w Opinogórze opisywał w następujący 
sposób Zygmunt Krasiński: �Cmentarz 
ten leży na wzgórzu, otoczony parkanem 
z sztachetów, po lewej stoi za nim kaplica 
i w niej grób matki mojej (�)�.

N
a cmentarzu opinogórskim 
spoczęli towarzysze broni 
generała Krasińskiego, jed-
nym z nich był pułkownik 

Tadeusz Wyleżyński, postać niezwykle 
barwna. Od 20 czerwca 1812 r. służył 
w wojskach Księstwa Warszawskiego, 
mając wówczas 18 lat. Służbę rozpoczął 
jako adiutant w stopniu podoficera w 8 
Pułku Ułanów Księstwa Warszawskie-
go, dowodzonym przez płk. ks. Domi-
nika Radziwiłła. W 1812 r. brał udział 
w wyprawie Napoleona na Moskwę pod-
czas której został ciężko ranny, jeszcze 
na polu walki amputowano mu prawą 
rękę. 1 stycznia 1813 r. otrzymał awans 
na stopień podporucznika, a 19 maja 
tego samego roku został adiutantem 
gen. Wincentego hrabiego Krasińskiego. 
Zażyłe relacje łączyły Wyleżynskiego 
nie tylko z Wincentym Krasińskim, ale 
również z jego synem � wieszczem Zyg-

Odnowiony nagrobek Franciszka Girardota

Widok na cmentarz opinogórski. Na pierwszym planie nagrobki Mikołaja Gretee  
i Franciszka Girardota

Zabytkowe nagrobki na cmentarzu opinogórskim

Odnowione nagrobki 

Nagrobek Tadeusza Wyleżyńskiego
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opieką największe skarby rodziców i są 
za nie odpowiedzialni. Zawsze w ruchu, 
niezwykle twórcza, niemalże z każde-
go przedmiotu, który wpadł jej w ręce, 
potrafiła zrobić materiał plastyczny. 
Bo w pracy nauczycielki przedszko-
la wszystko może się przydać�, takie 
wspomnienie znalazło się na stronie 
UM w Nasielsku. Miała 105 lat.

2 2  l i p c a 
w wyniku nie-
szczęśliwego 
wypadku zmarł 
Aleksander 
Miron Zarę-
ba, wielolet-
ni,  aktywny 
i  zas łużony 
działacz NSZZ 
RI �Solidar-
ność� z województwa mazowieckiego. 
Uroczystość pogrzebowa odbyła się            
30 lipca w Nasielsku. Miał 73 lata. 

Zebr. i oprac. IK 

Fot. Izabela Koba, UM w Nasielsku, 
Archiwum prywatne, FB 
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Są dni pełne radości, szczęścia i uniesień.
Ale są też inne � pełne zadumy i smutku.
I taki jest ten listopadowy dzień,
kiedy przychodzimy na  cmentarze,
zapalamy znicze, wzdychamy, 
                                      tęsknimy i... odchodzimy.
Niestety, życie ma swój początek i swój koniec.
Tylko od nas zależy, co ocalimy i o czym będziemy
pamiętać...

Oni odeszli� cz.2

Wspominamy mieszkańców powiatów północnego Mazowsza, 
którzy odeszli między 1 listopada 2021 r. a 1 listopada roku bieżącego.

Z ogromnym żalem i poczuciem niepowetowanej straty 
żegnamy dziś Pana Profesora Andrzeja Chodupa, wieloletniego 
zasłużonego nauczyciela I LO im. Zygmunta Krasińskiego, 
naszego absolwenta (matura rocznik 1960) i wychowawcę wielu 
pokoleń absolwentów Krasiniaka. Pan Profesor ukończył  w 1973 
roku wydz. Matematyki, Fizyki i Chemii � kierunek chemia 
� Uniwersytetu Gdańskiego � uzyskując tytuł magistra chemii, 
przez rok był także słuchaczem Studium Doktoranckiego, 
które przerwał po podjęciu pracy w I LO im. Z. Krasińskiego 
w Ciechanowie.

W Krasiniaku pracował nieprzerwanie  30 
lat � do 2004 roku, w którym to przeszedł na 
emeryturę. Efekty pracy Pana Profesora zasłu-
giwały na najwyższe uznanie. Jego uczniowie 
i wychowankowie osiągali bardzo dobre wyniki 
nauczania i zachowania. Na szczególne podkre-
ślenie zasługuje zaangażowanie Pana Profesora 
w działalność społeczną oraz wychowawczą. 
Do historii szkoły przeszły organizowane przez 
Pana Andrzeja Chodupa wycieczki oraz obozy 
wędrowne. Warto w tym momencie przypomnieć 
choćby, że w czasie wakacji 1992 roku kierował 
stałym obozem turystycznym na Krymie, roz-

wijając poznawcze pasje młodzieży. 
Pracował z uczniami szczególnie 
uzdolnionymi, przygotowując ich do 
olimpiad i konkursów chemicznych, 
publikował prace naukowe w bran-
żowych periodykach. 

W dowód uznania dla Jego pracy 
Pan Profesor został uhonorowany 
Nagrodą Kuratora Oświaty i Wycho-
wania (14.10.1988 r.), był także wyróż-
niany nagrodami Dyrektora Szkoły. 

Ze smutkiem i żalem żegnamy dziś 
osobę niezwykłą, nauczyciela chary-
zmatycznego, obdarzonego � w zgod-
nej opinii uczniów, wychowanków 
i absolwentów - wybitnym talentem 
pedagogicznym. Trudno wyrazić, jak 
wielka to strata dla całego krasiniako-
wego środowiska. Pogrążonym w bólu 
Rodzinie, najbliższym, przyjaciołom, 
kolegom, uczniom i wychowankom 
składam w imieniu Dyrekcji, Rady 
Pedagogicznej oraz wszystkich pra-
cowników i uczniów Liceum wyrazy 
głębokiego współczucia.

Cześć Jego Pamięci!

Odchodzą legendy

Pożegnanie Andrzeja Chodupa

Nasielsk
Nowy Dwór Maz.
Legionowo 

22 listopada 
2021 zmarł ks. 
kan. dr Franci-
szek Kacprzyc-
ki, proboszcz 
parafii Pomie-
chowo (1985-
2001), oficjał 
sądu biskupiego 
w Płocku, przez 

kilka lat pełniący również obowiązki 
obrońcy węzła małżeńskiego w Trybu-
nale Prymasa Polski super rato, wizyta-
tor niektórych zgromadzeń zakonnych 
w diecezji płockiej. Po święceniach 
kapłańskich (1958) posługiwał jako 
wikariusz w parafiach: św. Trójcy w Mła-
wie i św. Idziego w Wyszkowie. Odbył 
studia magisterskie z prawa kanoniczne-
go na Katolickim Uniwersytecie Lubel-
skim (1962-65), potem uzyskał doktorat 
z prawa kanonicznego na KUL (1972). 
Pracował w Sądzie Biskupim w Płocku 
(1965-73). Jako proboszcz posługiwał 
w Serocku (1973-75) Bielsku (1975-
78), Gąbinie (1978-85). Jako emeryt 
zamieszkał w Płońsku (2001). Kanonik 
honorowy Kapituły Katedralnej w Płoc-
ku (1976). Mimo że pochodził z powiatu 
makowskiego (ur. się w Słoniawach 11 
lutego 1934), pochowany na cmentarzu 
parafialnym w Pomiechowie 25 listopa-
da. Przeżył 87 lat życia, w tym 63 lata 
posługi kapłańskiej.

1 stycznia 2022 zmarł Wojciech 
Sadowski, mieszkaniec Nasielska, kan-
dydat na burmistrza miasta Nasielsk 
w 2018 r., bezpartyjny, absolwent ekono-
mii (handel zagraniczny) oraz studiów 
podyplomowych z zarządzania w Szkole 
Głównej Handlowej w Warszawie, pra-
cownik międzynarodowych korporacji, 
odpowiedzialny za zarządzanie budże-
tami. Informację o jego śmierci podało 
3 stycznia Stowarzyszenie Aktywny 
i Czysty Nasielsk. Miał 47 lat. 

9 lutego zmarł 
Jan Kaczmar-
czyk, wieloletni, 
ceniony przez 
uczniów nauczy-
ciel wychowa-
nia fizycznego 
w Szkole Pod-
stawowej nr 2 

w Nasielsku. Pochowany 15 lutego 
w grobie rodzinnym na cmentarzu 
parafialnym w Markach. Miał 82 lata. 

3 marca zmarł ks. kan. Józef Szcze-
ciński, proboszcz parafii w Cieksynie 
(2000-2009), inspektor i dyrektor Niż-
szego Seminarium Duchownego w Płoc-
ku (1982-2000), społecznik zaangażo-
wany w życie parafii i gminy Nasielsk 
oraz laureat Nagrody �Lew Nasielska� 
(2008). Pasjonat sportu, jego największą 
sportową pasją był tenis stołowy, fan 
szachów i organizator Memoriału im. 
abp. Antoniego Juliana Nowowiejskie-
go, pomysłodawca spotkań opłatko-
wych płockiego środowiska sportowego. 
Posługiwał jako wikariusz w parafiach: 
Bieżuń (1972-1975), Płock � M. Kol-
bego (1975), Wieczfnia (1976-1978), 
Goworowo (1978-1982), zaś jako pro-
boszcz w parafii Gąbin (2009-2018), 
a także jako administrator w parafii 
Zatory (maj-październik 2021) i dusz-
pasterz w ramach zastępstwa w ośrodku 
w Kraszewie-Czubakach (od 11 lute-
go 2022). Członek Diecezjalnej Rady 
Duszpasterskiej i Diecezjalnej Komisji 
Liturgicznej, referent ds. służby litur-
gicznej, referent ds. sportu, kapelan 
DPS w Koszelewie, dziekan gąbiński 
i duszpasterz rodzin dekanatu gąbiń-
skiego. Kanonik honorowy Kapituły 
Kolegiackiej Pułtuskiej (1995). Emeryt 
(od 2018). Pochodził z Krzynowłogi 
Małej (ur. 6 grudnia 1948), tam został 
pochowany 8 marca na cmentarzu para-
fialnym. Przeżył prawie 74 lata, w tym 
niemal 50 lat posługi kapłańskiej. 

4  m a r c a 
w swoim domu 
w Legionowie 
zmarł Julian 
Kielichowski, 
emerytowany 
pracownik Mini-
sterstwa Rolnic-
twa, absolwent 
Szkoły Głównej 
Gospodarstwa 
Wiejskiego 
w Warszawie, 
najstarszy absolwent Liceum Ogólno-
kształcącego im. Zygmunta Krasińskie-
go w Ciechanowie (wówczas Państwo-
wego Gimnazjum im. Z. Krasińskiego 
w Ciechanowie, klasa męska, matura 
1938), uczestnik dywizyjnego kursu 
podchorążych rezerwy przy 13 Pułku 
Piechoty w Pułtusku, ostatni żołnierz 
13 Pułku Piechoty w Pułtusku, jeden 

z ostatnich obrońców Modlina i żoł-
nierzy Armii Krajowej w naszym regio-
nie, miał stopień kapitana. Wyróżniony 
kilkunastoma odznaczeniami, w tym 
Złotym Krzyżem Zasługi, Krzyżem 
Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski, 
Medalem za Udział w Wojnie Obron-
nej 1939 r. i Krzyżem Armii Krajowej. 
W stulecie urodzin otrzymał Medal Pro 
Masovia, nadany przez marszałka Ada-
ma Struzika za wybitne zasługi na rzecz 
województwa mazowieckiego. Z okazji 
setnych urodzin otrzymał też listy gra-
tulacyjne m.in. od premiera Mateusza 
Morawieckiego, wójta gminy Jabłonna 
Jarosława Chodorskiego, prezydenta 
Legionowa Romana Smogorzewskiego, 
Jana Kasprzyka, szefa Urzędu ds. Kom-
batantów oraz Środowiska Żołnierzy AK 
Jabłonna, do którego należał. Pocho-
wany 9 marca na cmentarzu w Jabłon-
nie; oprawę uroczystości pogrzebowej 
według ceremoniału wojskowego zapew-
niła Pułtuska GRH 13 Pułku Piechoty. 
Miał 103 lata. 

2 czerwca 
zmarł Marian 
Kolasa, lekarz 
anestezjolog, 
kierownik Blo-
ku Operacyj-
nego, pracują-
cy w Szpitalu 
Powiatowym 
Nowodworskiego Centrum Medycz-
nego w Nowym Dworze Mazowieckim 
(2003-2022). Pochowany 13 czerwca na 
cmentarzu w Godziszowie. Miał 68 lat. 

1 czerwca zmarł w Saint-Cloud pod 
Paryżem zmarł ks. Tadeusz Tomasiń-
ski (Thadée Tomasinski), z pocho-
dzenia nasielszczanin (ur. 25 czerw-
ca 1923 r.), ksiądz pallotyn, żołnierz 
Armii Krajowej i uczestnik powstania 
warszawskiego jako sanitariusz (ps. 
�Kokoszka�), od 1953 r. mieszkający 
i pracujący w pallotyńskiej Regii Miło-
sierdzia Bożego we Francji, Honorowy 
Obywatel Nasielska (od 2003 r.). Stu-
diował w Kalwarii Zebrzydowskiej i w 
Ołtarzewie k. Warszawy (1943-1946) 
oraz na Uniwersytecie Gregoriańskim 
w Rzymie (1946-1950). Duszpasterz 
Polonii we Francji i ekonom regionalny 
(1953-1993). Z zamiłowania badacz 
historii sztuki oraz dziejów Polski i Fran-
cji. Utrzymywał kontakt z Nasielskiem 
i nasielszczanami. Odznaczony m.in. 
Krzyżem Armii Krajowej i Krzyżem 
Oficerskim Orderu Odrodzenia Pol-
ski oraz Srebrnym Krzyżem Zasługi 
z Mieczami. Uroczystości pogrzebowe 
odbyły się najpierw 8 czerwca w Osny 
(Val-d�Oise, Île-de-France), gdzie zmarły 
�zostawił nie tylko swoje serce, ale też 
lata ciężkiej pracy�, jak o nim powiedzia-
no, a potem 13 czerwca w kościele para-
fialnym w Nasielsku. Został pochowany 
13 czerwca na cmentarzu parafialnym 
w rodzinnym Nasielsku. Przeżył 98 lat, 
w tym prawie 74 lata w kapłaństwie. 

4 lipca zmarła Janina Paśnikow-
ska (z domu Wójcicka), nauczycielka 
przedszkola (od 1947 r.), kierownicz-
ka, a następnie dyrektorka przedszkola 
w Nasielsku aż do przejścia na emery-
turę (1948-1973), zasłużona mieszkan-
ka gminy Nasielsk. Członek Związku 
Strzeleckiego. Wieloletnia dobrodziejka 
misji w Afryce Sióstr Służek NMPN. Jej 

ojciec Jan Wójcicki zapoczątkował szkol-
nictwo w Budach Siennickich. �Zawsze 
aktywna i zaangażowana w sprawy 
oświaty i wychowania. Oddana całym 
sercem dzieciom�, wspominają ją władze 
Nasielska. Wymagająca, zarówno od 
siebie, jak i pracowników. Obdarzona 
zdolnościami manualnymi i talentem 
wokalnym. �Zamiast mundurka nosiła 
fartuch z dużymi kieszeniami, w których 
trzymała młotek i gwoździe � wszel-
kie usterki naprawiała sama. Swoim 
pracownikom powtarzała, że mają pod 

eprasa.pl 1e57898ac1
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Przygarnij psa ze schroniska
W Schronisku dla Bezdomnych 
Zwierząt w Pawłowie blisko 
czterysta psów czeka na adopcję. 
Marzą o swoim właścicielu     
i domu, gdzie mogłyby poczuć 
się potrzebne, a przede 
wszystkim bezpieczne. 
Wspólnie ze Stowarzyszeniem 
Wolontariuszy Schroniska 
w Pawłowie staramy się znaleźć 
dla nich dom. W aktualnym 
wydaniu �TC� zachęcamy 
do adopcji troje urokliwych 
czworonogów.

 
G u n i a  t o 

dwuletnia, malut-
ka sunia, która 
wciąż czeka na 
odpowiedni dom. 
Jest bardzo ule-
gła w stosunku 
do innych psów. 
Mieszka w bok-
sie wraz z kole-
gą, z którym na 
szczęście dobrze 
się rozumieją. W nowym domu mogła-
by zamieszkać z psim rezydentem, ale 
wcześniej powinien odbyć się wspólny 
spacer zapoznawczy. Pies za to świetnie 
odnajdzie się w każdej rodzinie. Uwiel-
bia kontakt z człowiekiem i wszelkiego 
typu zabawy. Przez swój spokojny cha-
rakter Gunia mogłaby zamieszkać z oso-
bą starszą, jak i z mniejszymi dziećmi. 
Przez pierwsze minuty spacerów sunia 
jest podekscytowana i energiczna. Gdy 

J
edną z najciekawszych i naj-
bardziej oryginalnych inicjatyw 
nadchodzących obchodów Dnia 
Niepodległości wydaje się IV Rajd 

Niepodległości, który odbędzie się 12 
listopada w Malużynie. Ponieważ jest to 
impreza �na kołach�, wziąć w niej udział 
może każdy, kto posiada jakiś pojazd. 
Jaki? Nie ma znaczenia. Uczestnicy na 
starcie dostaną mapy, które pomogą im 
w przebyciu około 25-kilometrowej tra-
sy, podczas której będą zbierać punkty, 
odpowiadając na pytania. Pierwsza edy-
cja tego popularnego wśród okolicznych 
motomaniaków wydarzenia miała miej-
sce w roku obchodów 100-lecia odzyska-
nia niepodległości. Pomysłodawcami 
byli Patryk i Damian Kocięda. Celem 
jest nie tylko upamiętnienie narodowe-
go święta, ale też integracja wszystkich 
pasjonatów motoryzacji.

Jednym z organizatorów wydarzenia 
(obok �Polska jest piękna� i Wrak Bro-
thers) jest grupa motocyklowa Freewind 
Glinojeck, która już od 2013 roku zrze-
sza pasjonatów jazdy na tych maszy-

się już wybiega, chodzi spokojnie i uważ-
nie przy nodze wolontariusza. Bardzo 
lubi przytulać się i być głaskaną. Uwiel-
bia siedzieć na rękach wolontariuszki. 
Z pewnością szybko zaaklimatyzuje się 
w nowym domu i stanie się przyjaciółką 
na lata.

Karbon to 
jeszcze młody 
piesek, który 
od pierwszych 
spacerów skradł 
serca wolonta-
riuszy. Podczas 
wyjść zazwy-
czaj trzyma się 
blisko człowie-
ka, zabiegając 
o jego uwagę 
i względy. To 
nadzwyczaj pogodny pies, a klapnięte 
ucho dodaje mu jeszcze więcej wdzięku. 
Karbon odnajdzie się w rodzinie, która 
szuka psa spokojnego, ale równocześnie 
radosnego i energicznego. Z uwagi na 
jego zrównoważony charakter może 
trafić do domu, w którym są dzieci. . 

Spacer z Karbonem to czysta przy-
jemność � pięknie chodzi na smyczy. 
Podczas odpoczynku siada przy czło-
wieku i czeka na jego wskazówki. Jak 
każdy młody pies lubi też pobiegać. To 
mądry, wrażliwy i delikatny pies, który 
dogada się z sunią rezydentką lub innym 
tak samo jak on - spokojnym psem.

Kostek to pies, który swoim zacho-
waniem przypomina tańczącego szcze-
niaka.  

nach. Wieść niesie, że trzech założycieli 
� Mariusz Jasiński, Andrzej Wernicki 
i Tymoteusz Narolski � przypieczętowali 
decyzję o powstaniu  grupy� przy Bie-
dronce. Przez kolejne lata grupa rozrosła 
się, a przez jej szeregi przewinęło się 
wiele osobistości, choćby dyrektor glino-
jeckiego MGOK Wojciech Bruździński, 
czy też były burmistrz Glinojecka Wal-
demar Godlewski. Drużyna Freewind 
udziela się charytatywnie, organizując 
różne eventy dla dzieci i domów dziec-
ka, pikniki charytatywne, czy doroczną 
inicjatywę MotoMikołaje, czyli objazd 
świątecznym motocyklowym zaprzę-
giem okolicznych miejscowości.

- Pomagać i nieść radość innym 
i sobie, to nasz cel - mówi prezes Paweł 
Ziejewski. Przez ostatnie lata grupa 
zwiedziła Polskę od gór do morza, 
a w najbliższych planach ma wyjazd do 
Rumunii. W końcu, jak wskazuje nazwa, 
są jak �wolny wiatr�. W przyszłym roku 
będą obchodzić swoje 10-lecie, a tym-
czasem zapraszają w sobotę do Malu-
żyna. Start o godzinie 13.00 przy OSP.

RAKO

W  j e g o 
oczach można 
bije wdzięcz-
ność za każdy 
drobny gest. 
Nieśmiałość 
i niepewność, 
który towarzy-
szyła mu pod-
czas pierwszych 
spacerów, głów-
nie dzięki pracy 
wolontariuszy, 
na szczęście zniknęły.  

Teraz Kostek garnie się do człowie-
ka i pięknie siada prosząc o smaczki. 
Odnajdzie się w rodzinie, która szuka 
radosnego i delikatnego pieska. Z uwagi 
na jego wrażliwość najlepiej będzie czuł 
się w rodzinie bez dzieci. Jest pięknym 
psem, który nawet w schronisku jest 
zawsze czysty i zadbany.

Spacery z Kostkiem to relaks 
i przyjemność. Na smyczy porusza się 
dosłownie tanecznym krokiem. Kostuś 
odnajdzie się w domu z podwórkiem lub 
ogrodem. To mądry, wrażliwy i delikatny 
pies, który najlepiej, gdyby był jedynym 
psem w domu. 

Wszystkie psy przebywają w Schro-
nisku dla Bezdomnych Zwierząt 
w Pawłowie koło Ciechanowa.

W razie pytań zachęcamy do kontaktu 
ze Stowarzyszeniem na Messengerze 
lub telefonicznie z wolontariuszami: 
Agnieszka: 606 208 848 - kontakt             
po godzinie 14, Przemka: 665 527 398         
- kontakt po godzinie 16, Mateusz:      
608 524 240. erM

Podczas strefowych zawodów 
Sportowo-Pożarniczych 
rozgrywanych w Mławie 
(8 października) bezbłędnie 
pokonały sztafetę pożarniczą 
i zadanie bojowe � dwie 
konkurencje składające się na 
końcowy wynik zawodów. Tym 
razem bez punktów karnych, 
a o to w trakcie zawodów 
zazwyczaj jest nietrudno. 
W przyszłym roku druhny 
z Ochotniczej Straży Pożarnej 
w Ojrzeniu wezmą udział 
w zawodach wojewódzkich, 
gdzie zmierzą się z czołowymi 
zespołami OSP. 

Strażackie tradycje w Ojrzeniu sięgają 
XX-lecia międzywojennego. Pierwszy 
sztandar jednostki, który do dzisiaj 
dumnie wisi w gablocie remizy pocho-
dzi z 1924 r. W trakcie wojny strażacy 
zakopali go w ziemi nieopodal figurki 
maryjnej, zdając sobie sprawę, że oku-
pant zniszczy jakiekolwiek symbole toż-
samości narodowej. Sztandar przetrwał, 
podobnie jak ochotnicy, bez których 
trudno dziś wyobrazić sobie struktury 
polskiej straży pożarnej. To często oni, 
zwłaszcza w odległych od miasta tere-
nach, są pierwsi na miejscu zdarzenia. 

Dzisiaj z jednostką OSP Ojrzeń 
związanych jest blisko 50 osób. Połowa 
z nich to czynni strażacy, biorący udział 

w różnego typu akcjach; od ratowania 
ludzkiego życia w wypadkach samo-
chodowych i pożarach, przez usuwa-
nie skutków wichur, po zwykłą pomoc 
sąsiedzką. W działalność jednostki OSP 
w Ojrzeniu od dawna zaangażowane 
są kobiety. Dzisiaj jest ich 15, czwórka 
z nich może wyjeżdżać do akcji. 

Najmłodsza zawodniczka, która 
reprezentowała OSP podczas ostatnich 
zawodów ma 16 lat, najstarsza 24. Jedne 
uczą się jeszcze w szkole średniej, inne 
studiują, a jeszcze kolejne pracują, a przy 
tym są młodymi mamami. Wszystko to 
trzeba sprytnie zgrać i połączyć tak, żeby 
można było odpowiednio przygotować 
się do zawodów. 

- Można powiedzieć, że w Ojrzeniu 
mamy już małe tradycje sportowe. To 
nie pierwsze pokolenie dziewcząt, które 
wygrywały tego typu zawody. W 2003 
r., czyli prawie 20 lat, udało nam się 
zadebiutować na zawodach rangi woje-
wódzkiej. Od tamtej pory, z większymi 
lub mniejszymi sukcesami, ale zawsze 
staramy się uczestniczyć w tego typu 
wydarzeniach. Zarówno wśród kobiet, 
ale też i mężczyzn � mówi Arkadiusz 
Wróblewski, prezes OSP w Ojrzeniu. 
Osoba prezesa nie jest tutaj przypadko-
wa. W przeszłości sam był zawodowym 

strażakiem, z ochotnikami z Ojrzenia 
działa już od 25 lat. 

Ochotniczki
W większości przypadków kontynuują 

tradycje rodzinne. Strażakami byli ich 
dziadkowie ojcowie albo rodzeństwo. 
Niektóre zapisały się do straży, żeby zro-
bić wrażenie na chłopakach. Większość 
z nich świetnie radziła sobie w sporcie, 
brały udział w zawodach, reprezentowa-
ły szkołę w różnego rodzaju zawodach.

- W moim przypadku było podobnie. 
O służbie w OSP i akcjach strażaków 
nasłuchałem się, będąc jeszcze małą 
dziewczynką. W straży w Ojrzeniu służył 
zarówno mój tata jak i bracia. Same 
zawody to dla nas niezwykła przygoda 
i zabawa, które scalają grupę. Ponadto 
jest to w pewnym stopniu jakaś odskocz-
nia od tego czym strażak zajmuje się 
na co dzień, czyli niesieniem pomocy 
- mówi Sandra Socińska, dowódca 
zespołu żeńskiego OSP.

Największym wyzwaniem przed 
zawodami jest odpowiednie przygo-
towanie się do rywalizacji. Podczas 
samego wyścigu, oprócz szybkości, 
liczy się przede wszystkich precyzja 
wykonywania poszczególnych zadań, 
a w przypadku dowódcy wygłaszania 
odpowiednich komend.

- Dziewczyny są trochę rozrzucone 
�po świecie�. Część z nich uczy się 
oraz mieszka w Ciechanowie, niektóre 
pracują w Warszawie. Gdy zbliża się 
czas zawodów, wówczas spotykamy się 
częściej, trenujemy bardziej intensywnie. 
Wtedy dziewczyny tak planują swój czas, 
żeby móc odpowiednio się przygoto-
wać � wyjaśnia Sławomir Kamiński, 
naczelnik OSP.

Pomocnik przodownika, 
przodownik roty, 
rozdzielaczowy...

Zanim dziewczęta podniosły puchar 
za zwycięstwo w zawodach strefowych, 
wcześniej musiały potwierdzić swoją 
formę podczas etapu gminnego i powia-
towego. O ile zwycięstwo podczas zma-
gań powiatowych w Grudusku, gdzie 
dziewczęta z Ojrzenia broniły tytułu, 
dało im przepustkę do walki o �stre-
fę�, to druhny z Ojrzenia nie do końca 
były zadowolone ze swojego występu. 
W zupełnie innych nastrojach były już 
po ostatnich zawodach, które odbywały 
się na miejskim stadionie im. Ireny Sze-
wińskiej w Mławie.

- Rywalizacja między poszczególnymi 
OSP była naprawdę zacięta, a poziom  
wyrównany. O naszym zwycięstwie 
zadecydowały setne sekundy. W Mławie 
tor przeszkód pokonałyśmy bezbłędnie, 
nie otrzymując od sędziego żadnych 
punktów karnych � wyjaśnia Sandra.

W zawodach, na które składają się 
dwie konkurencje: sztafeta pożarnicza 
7x50 m z przeszkodami oraz zadania 
bojowe, udział bierze po 10 zawodni-
czek. Każda z nich ma przypisaną rolę 
i zadania w zespole. O każdej porze dnia 
i nocy wiedzą za co odpowiadają w swo-
im zespole. Nad prawidłowym działa-
niem zespołu czuwa kapitan, wydając 
w trakcie zadania odpowiednie komen-
dy, a następnie melduje sędziom wyko-
nanie zadania. O ile w sztafecie dziew-
czyny muszą jak najszybciej pokonać 
tor przeszkód, to w zadaniu bojowym 
dochodzi jeszcze precyzja w wykonaniu 
zadania. Dziewczyny muszą zbudować 

dwie linie: ssawną (połączenie dwóch 
węży ze smokiem i motopompą) oraz 
główną, a następnie dwie roty gaśnicze, 
na końcu czekają ich przeszkody pole-
gające na obróceniu, załamaniu tarczy 
oraz przewróceniu pachołków znajdu-
jących się na różnych wysokościach. Na 
każdym etapie konkurencji dziewczyny 
pilnują, żeby zadania wykonywać jak 
najszybciej, ale przy tym z największą 
dokładnością. Bo działając pod wpły-
wem stresu o pomyłkę nietrudno. 

Nowoczesny sprzęt        
na stanie

Jednostka OSP w Ojrzeniu działa 
pod jednostką gminy. Wójt Zdzisław 
Mierzejewski, sam będąc strażakiem, 
wie jakie potrzeby ma jednostka. Aktu-
alnie w remizie trwa remont garażo-
wej posadzki. Już niebawem strażacy 
będą mogli korzystać z nowoczesnego, 
praktycznego wozu strażackiego, nie-
zwykle przydatnego podczas podczas 
zdarzeń drogowych czy pożarów. - Po 
cichu liczymy, że samochód zostanie 
nam przekazany jeszcze w tym roku � 
informuje prezes OSP.

Strażacy-ochotnicy, tak jak zawodow-
cy, potrzebują odpowiedniego sprzętu, 
ale i profesjonalnego przeszkolenia. 
Dzisiaj każdy ochotnik, który wyjeżdża 
do akcji musi być tak samo wyszkolony 
jak strażak służący w PSP. 

- Jesteśmy po kursach ratownictwa 
medycznego i technicznego. W trak-
cie pożarów podejmujemy działania 
w aparatach tlenowych. Przechodzimy 
badania lekarskie. Na miejscu chociażby 
wypadków przyjeżdżamy jako pierwsi. 
Nie po to, aby czekać, tylko po to, żeby 
działać � wyjaśnia naczelnik Sławo-
mir Kamiński.

W każdej chwili w jednostce może 
zawyć syrena. To sygnał, że w okolicy 
ktoś potrzebuje pomocy. Ochotnicy 
w swoich telefonach otrzymują powia-
domienia o miejscu o rodzaju zdarzenia. 
Kto może i jest na miejscu, jak najprę-
dzej rusza w kierunku remizy, gdzie 
zakłada mundur i rusza na akcję...

RADOSŁAW MARUT

Ochotniczki i druhny z Ojrzenia

W przyszłym roku dziewczęta OSP Ojrzeń wezmą udział w zawodach rangi 
wojewódzkiej 

Malużyn

IV Rajd Niepodległości
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Około osiem tysięcy 
złotych przyniosła kwesta 
przeprowadzona 1 i 2 listopada 
na mławskich cmentarzach 
� starym parafialnym 
i komunalnym � na odnowę 
nagrobków zasłużonych osób. 
To rekordowa kwota. 

Tę akcję od wielu lat prowadzi Towa-
rzystwo Przyjaciół Ziemi Mławskiej. 
W tegorocznej w roli kwestarzy wystąpili 

Jak rozmawiać z dzieckiem, 
który znajduje się w kryzysie 
emocjonalnym? Jak pomóc 
nastolatkowi, który zmaga się 
z myślami samobójczymi? Jaki 
jest wpływ depresji na życie 
codzienne dziecka? Te i inne 
zagadnienia będą omawiane 
na konferencji organizowanej 
przez parafię św. Stanisława 
BM w Mławie i miejscowy 
Urząd Gminy. 

Adresowana jest do rodziców, wycho-
wawców, pedagogów, księży, wszystkich, 
którym nieobce są dylematy młodego 
pokolenia. Odbędzie się 9 listopada 
w sali konferencyjnej parafii w dwu 
odsłonach. Wstęp wolny. 

Na godz. 17 zaproszone są osoby 
świeckie. W programie prelekcje suicy-
dologów: dr Halszki Witkowskiej , 
autorki książki �Życie mimo wszystko. 

nie tylko członkowie TPZM. Ze skar-
bonkami w rękach pojawiły się również 
władze samorządowe: burmistrz Sła-
womir Kowalewski i przewodniczący 
Rady Miasta Leszek Prejs oraz starosta 
Jerzy Rakowski i przewodniczący Rady 
Powiatu Jan Łukasik. 

W skarbonkach znaleziono nie tylko 
złote polskie, ale również euro i funty. 
Te obce walory zapewne złożyli mła-
wianie, którzy mieszkają i pracują 
w Europie zachodniej. W tych dniach 
przyjechali do swojej �małej ojczyzny�, 

Rozmowy o samobójstwie�, pomysło-
dawczyni i koordynatorki platformy 
�Życie warte jest rozmowy�, oraz Jolan-
ty Palmy, konsultantki, interwentki kry-
zysowej, współorganizatorki kampanii 
społecznej �Życie warte jest rozmowy�.

Na godz. 19 zaś zaproszeni są 
duchowni na seminarium �Kiedy kapłan 
spotyka samobójcę. Duszpasterstwo 
a pomoc w kryzysie samobójczym i ich 
rodzinom�. Doradzać będzie � oprócz 
dwu wspomnianych suicydologów, 
ksiądz Tomasz Trzaska, członek zespo-
łu platformy edukacyjno - pomocowej 
�Życie warte jest rozmowy�, ekspert 
Biura Zapobiegania Zachowaniom 
Samobójczym, Instytut Psychiatrii 
i Neurologii w Warszawie. 

Konferencja organizowana jest 
w ramach Miejskiego Programu Pro-
filaktyki i Rozwiązywania Problemów 
Alkoholowych oraz Przeciwdziała-
nia Narkomanii.

(kj)

by się pochylić i pomodlić nad grobami 
swoich bliskich. To świadczy o tym, że 
nie oderwali się od własnych korzeni.

Towarzystwo Przyjaciół Ziemi Mław-
skiej, dzięki tej społecznej akcji, odnowi-
ło już kilkadziesiąt grobów zasłużonych 
osób. Ostatnio odrestaurowało  Pomnik 
Katyński. Przeznaczyło na to 4 tys. zł 
z własnych środków, 3 tys. zł dołożył 
samorząd miejski.

Na co pójdą ostatnio zebrane pienią-
dze? Henryk Antczak, prezes TPZM, 
mówi nam, że decyzja zapadnie na 
posiedzeniu zarządu. � Potrzeb jest wiele 
� zaznacza. Ma nadzieję, że społeczny 
fundusz wzbogacą dotacje samorządo-
we i prywatne.

(kj)
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Natalia Sadowska, mistrzyni 
świata w warcabach, gościła 
w Szkołach Podstawowych 
w Windykach i Wieczfni 
Kościelnej. Jest absolwentką 
pierwszej z nich i Gimnazjum 
w Wieczfni K. 

31-letnia mistrzyni opowiadała 
uczniom o swoim dzieciństwie, począt-
kach swej kariery, udziale w międzynaro-

dowych turniejach i grze z najlepszymi 
warcabistami świata, a także o krajach, 
które zwiedziła przy okazji pobytu na 
zawodach. Prelekcje ilustrowała licz-
nymi zdjęciami i zdobytymi przez sie-
bie trofeami.

W drugiej części odbyła się symulta-
na. Natalia Sadowska równolegle roz-
grywała mecz z uczniami. W obu szko-
łach działają kluby gier planszowych. 

- Dzieci się przekonały, że osoba 
wychowana w małej miejscowości dzięki 
swej pracy może osiągać duże sukcesy 
� powiedziała nam dyrektor SP w Win-
dykach Grażyna Chylińska.

Spotkanie w Windykach odbyło się 
w ramach realizacji projektu �Warto być 
aktywnym�, nagrodzonego przez Bank 
Gospodarstwa Krajowego. Z pozyska-
nego grantu szkoła zakupiła również 
pomoce naukowe, przede wszystkim 
sprzęt sportowy. SP w Wieczfni K. 

zaś realizuje zadanie pn. �Inspirujące 
warsztaty � motywujemy do nauki-
�(�Mazowiecka aktywacja�) i w związku 

z tym zaprosiła Natalię Sadowską. Oba 
projekty opracował nauczyciel języka 
angielskiego Zbigniew Krystkiewicz. 

W ubiegły czwartek, radni 
miejscy przegłosowali uchwałę 
wprowadzającą od 1 stycznia 
2023 r. nowe stawki podatku 
od nieruchomości w Mławie. 
Według władz miasta, 
zaproponowana zmiana 
jest konieczna i uzasadniona 
trudną sytuacją gospodarczą 
w kraju oraz zwiększającymi 
się kosztami bieżącymi 
miasta.

Zwiększony dochód z tytułu podat-
ku od nieruchomości ma tylko w mini-
malnym zakresie uwzględniać rosnące 
zapotrzebowanie na dodatkowe środki 
związane ze wzrostem kosztów pracy 
(najniższa płaca) i usług komunalnych 
(np. zakup energii elektrycznej, ciepła 
systemowego). Od pierwszego stycznia 
2023 r. minimalna płaca będzie wyno-
siła 3495 zł, od 1 lipca � 3600 zł brut-
to. Koszt zmiany wynagrodzeń (także 
w oświacie) zgodnie z przepisami, które 
wkrótce będą obowiązywać, pociągnie 
za sobą dodatkowe koszty  dla miasta 
w wysokości  ok. 4, 3mln zł. Wzrost cen 
energii to dla Mławy dodatkowy wyda-
tek ok. 2, 9 mln zł. Po zmianie stawek 
podatków samorząd spodziewa się, że 

dochód do budżetu Mławy wzrośnie 
o ok.  2, 6 mln zł.

Zaspokajanie podstawowych potrzeb 
mieszkańców będzie, zdaniem samo-
rządu, trudniejsze także ze względu 
na mniejszy dochód z tytułu udziału 
miasta w podatku PIT. Zgodnie z infor-
macją ministerstwa finansów, wpływy 
do budżetu Mławy z tego źródła będą 
niższe w stosunku do roku poprzedniego 
o prawie 6 mln zł.

Subwencja oświatowa, bardzo waż-
na i � znacząca część budżetu miasta 
będzie wyższa o ok. 3, 37 mln zł. Jej 
wzrost nie jest jednak adekwatny do 
wzrostu wydatków związanych z oświa-
tą, do których miasto musi dokładać ze 
swoich środków.

Podczas sesji Rady Mia-
sta uchwalono podwyżkę 
podatku od nieruchomości 
od osób fizycznych o 10 
proc., a od osób prawnych 
� o 15 proc. Od 1 stycznia 
2023 roku proponowane 
są m.in. następujące stawki 
podatku: od budynków lub 
ich części: mieszkalnych � 
0,94 zł od 1 m² powierzch-
ni użytkowej, związanych 
z prowadzeniem działal-
ności gospodarczej oraz od 
budynków mieszkalnych lub 

ich części zajętych na prowadzenie dzia-
łalności gospodarczej � 27,36 zł od 1 m² 
powierzchni użytkowej, od budowli � 2% 
ich wartości określonej na podstawie art. 
4 ust. 1 pkt 3 i ust. 3-7 ustawy z dnia 12 
stycznia 1991 r. o podatkach i opłatach 
lokalnych (Dz.U. z 2022 r. poz. 1452 
z późn. zm.).

Podwyżka oznacza, że np. właściciel 
domu o pow. 130 metrów z garażem 
i działką 6 arów zapłaci ponad 50 zł 
więcej podatku rocznie. Natomiast dla 
właścicieli mieszkań w budynkach wielo-
rodzinnych będzie to kilkanaście złotych 
rocznie więcej. 

Granice podatkowe zostały ogłoszone 
Obwieszczeniem Ministra Finansów 
z 28 lipca 2022 r. w sprawie górnych 
granic stawek kwotowych podatków 
i opłat lokalnych na rok 2023 (M.P. 
z 2022 r. poz. 731). Dochód z tytułu 
podatków lokalnych stanowi ważne 
źródło zabezpieczenia realizacji pod-
stawowych zadań samorządu Mławy. 
Uchwalona zmiana stawek jest według 
władz Mławy konieczna i uzasadniona 
trudną sytuacją gospodarczą w kraju 
oraz zwiększającymi się kosztami bie-
żącymi miasta. W.D.

Dzięki wsparciu samorządu 
województwa, w ramach 
programu �Mazowsze 
dla zabytków� na pięciu 
obiektach sakralnych                                     
w powiecie mławskim będą 
przeprowadzone prace 
remontowe i konserwatorskie. 
Przeznaczono na ten 
cel ponad 500 tys. zł.

Na liście dofinanso-
wania znajdują się m.in. 
prace konserwatorskie 
posadzki we wnętrzu 
kościoła pw. św. Stanisła-
wa BM w Mławie - 100 
tys. zł, prace restaura-
torskie i badania kon-
serwatorskie przy ołtarzu 
bocznym św. Leonarda 
z XVII/XVIII w. kościoła 
w Grzebsku - 40 tys. zł, 
remont elewacji i wytypo-

wanych elementów zabytkowego muro-
wanego kościoła w Wieczfni Kościelnej 
- 100 tys. zł.

Natomiast w Ratowie, w Pobernar-
dyńskim Zespole Klasztornym z XVIII 
w. będą przeprowadzone prace ratun-
kowe, konserwatorskie, restauratorskie 
i roboty budowlane przy dachu kościoła 
pw. św. Antoniego (III etap) - 150 tys. 
zł. A w Niedzborzu, w ramach II etapu, 
ma być przebudowany konserwator-
sko budynek plebani z XIX wieku za                 
60 tys. zł.                                            W.D.

Kwesta rekordowa 

Jak sobie radzić w trudnych momentach? 

Gdy dopadł cię kryzys 

Kościół w Wieczfni Kościelnej

Powiat. �Mazowsze dla zabytków�

Pieniądze na kościelne 
remonty

Mława. Będzie wyższy podatek od nieruchomości

Trzeba zapłacić więcej o 10 procent 

Windyki, Wieczfnia Kościelna 

Gra z mistrzynią świata
Pochodząca z Windyk Natalia 

Sadowska, swoją przygodę z warcaba-
mi rozpoczynała właśnie w rodzinnych 
Windykach (tutaj mieszkają jej najbliżsi), 
od udziału w turniejach szkolnych i mię-
dzyszkolnych. Nie zaniedbywała nauki. 
Ukończyła I Liceum Ogólnokształcące 
w Mławie i stołeczną Akademię Obrony 
Narodowej (temat pracy magisterskiej: 
�Bezpieczeństwo publiczności na Sta-
dionie Narodowym w Warszawie�).

Zdobyła złote medale na mistrzostwa 
świata kobiet w warcabach w Karpaczu 
(2016 r.) i Rydze (2018 r.), gdzie poko-
nała szesnastokrotną mistrzynię świata, 
Łotyszkę Zoję Gołubevą. 

Do historii tej dyscypliny gier planszo-
wych przeszedł jej mecz o mistrzostwo 
świata z Rosjanką Tamar ą Tansykkurzy-
ną (2021 r.). Zrazu miał być rozegrany 
w Moskwie, ostatecznie do spotkania 
obu znakomitych warcabistek doszło 
w Warszawie. Polka w dramatycznych 
okolicznościach, niepozbawionych 
akcentów politycznych, niemal w ostat-
niej chwili, musiała uznać wyższość 
rywalki. (kj) 

Natalia Sadowska z uczniami i dyrektor SP w Windykach Grażyną Chylińską

Symultana z mistrzynią 
w SP w Wieczfni K.
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Dostarczyli 400 
tys. litrów wody

Żołnierze 5 Mazowieckiej Brygady 
Obrony Terytorialnej byli zaangażowani 
w akcję pomocy mieszkańcom pozbawio-
nym dostępu do wody zdatnej do picia. Do 
39 miejscowości gminy Baboszewo trafiło 
ponad 400 tysięcy litrów. 

29 września br. Państwowy Powiatowy 
Inspektorat Sanitarny w Płońsku poin-
formował o  skażeniu wody w publicz-
nym wodociągu w gminie Baboszewo.  
Wodociąg zakażony był bakteriami coli. 
Żołnierze pomogli w rozwiezieniu wody 
pitnej, zdatnej nie tylko do gotowania, ale 
też do celów komunalnych

Na miejsce skierowano sprzęt, jaki 
wykorzystują na co dzień pododdziały 
5 Mazowieckiej Brygady OT. Zadys-
ponowano dwie cysterny o pojemności 
10 tys. litrów oraz trzy samochody cię-
żarowo-terenowe marki Jelcz, którymi 
przetransportowano wodę butelkowaną. 
Przez dwadzieścia jeden dni akcji WZZ 
Baboszewo dostarczono ponad 400 tysięcy 
litrów wody. Mieszkańcy miejscowości, 
w których wystąpiło skażenie, podkreślali, 
że obecność wojska była dla nich dużą 
pomocą. Szczególne znaczenie miało to 
dla osób starszych, dla których zaopa-
trzenie się w ilości wody służące nie tylko 
do spożycia, ale zapewniające normalne 
funkcjonowanie gospodarstw domowych, 
było ponad ich możliwości. 

- Jesteśmy bardzo wdzięczni 5 Mazo-
wieckiej Brygadzie Obrony Terytorialnej za 
pomoc, jaką nieśli w czasie kryzysu związa-
nym z wodą. Jest to formacja, która stanęła 
na wysokości zadania, cała społeczność 
podkreśla, że są bardzo wdzięczni żoł-
nierzom za okazaną pomoc i wsparcie 
� twierdzi wójt gminy Baboszewo, Bog-
dan Pietruszewski.

Po zakończonych działaniach wójt gmi-
ny przekazał na ręce zastępcy dowódcy 5 
Mazowieckiej Brygady OT, ppłk. Arturowi 
Inczewskiemu, podziękowania dla żołnie-
rzy zaangażowanych w tę akcję.         rom

Szkoła Podstawowa w Królewie 
od września jest uczestnikiem 
projektu edukacyjnego 
noszącego nazwę �Sieć 
antysmogowa�

Szef rządzącego ugrupowania, pod-
czas jednego z publicznych wystąpień, 
uznał że tej zimy można palić czym się 
da, z wyjątkiem opon. Jak się domyślamy, 
wypowiedź ta, raczej o mało ekologicznym 
wydźwięku, podyktowana była troską o to, 
czy dla wszystkich mieszkańców wystarczy 
węgla. To źródło ogrzewania docelowo ma 

Stowarzyszenie Płońscy Patrioci 
w Jońcu zrealizowało w poprzedni 
weekend jesienny bieg w ramach 
Kwartetu Biegowego �Cztery Pory 
Roku 2022�. 

W programie imprezy był bieg główny 
oraz marsz nordic walking na dystan-
sie 5 km, a dla najmłodszych Fundacja 
Gwiazdka prowadziła warsztaty aku-
styczne, fizyczno-chemiczne i fizyczne.

Zebrane środki pieniężne z wpiso-
wego, 4332 zł, przekazano na leczenie 
3-letniego Oskara!

Mazowiecki Ośrodek Doradztwa 
Rolniczego Oddział Poświętne 
w Płońsku zaprosił młodych 
rolników z Mazowsza do 
udziału w 29 edycji Olimpiady 
Wiedzy Rolniczej, która odbyła 
się 17 października w Płońsku. 
Uczestniczyło w niej 50 osób. 

Poziom wiedzy 
był bardzo wyrów-
nany już na poziomie 
testu. Finał w formie 
pytań otwartych tyl-
ko potwierdził ten 
fakt. Była koniecz-
ność  dogrywek 
i pytań dodatkowych 
oraz sprawdzanie 
znajomości nasion 
rolniczych roślin uprawnych. Po bardzo 
ekscytującym II etapie wyłoniono nastę-
pujących laureatów XXIX Olimpiady 
Wiedzy Rolniczej:

I miejsce � Łukasz Olszewski � nagroda 
1500 zł, II miejsce � Dawid Gutkowski � 
nagroda 1400 zł

S
obotnie popołudnie, 22 paź-
dziernika, Miejsko-Gminny 
Ośrodek K w Sochocine zgro-
madził wielu pasjonatów historii 

i filobutonistyki. Swoje zbiory guzików 
mundurowych zaprezentowali Maciej 
Winnik i Adam Gołębiewski.

Kolekcje guzików pochodziły z róż-
nych okresów historycznych.  Opatrzo-
ne były odpowiednim komentarzem. 
Można było dowiedzieć się wielu cieka-
wych faktów historycznych związanych 
z guzikami mundurowymi oraz do kogo 
należały. 

- Wystawa udowodniła, że jest wielu 
pasjonatów historii oraz ludzi intere-
sujących się tym tematem. Zwiedzano 

Powiatowy 
Dzień 
Seniora
Ponad 100 osób uczestniczyło 
26 października w pierwszym, 
powiatowym Dniu Seniora 
zorganizowanym przez 
Powiatowy Urząd Pracy 
w Płońsku wspólnie z Zakładem 
Ubezpieczeń Społecznych 
Inspektorat w Płońsku.

- Spotkaliśmy się z seniorami, by nie 
tylko przekazać im przydatną wiedzę 
z zakresu bezpieczeństwa, czy doko-
nywania czynności urzędowych zwią-
zanych na przykład z przeliczeniem 
emerytur. Spotkanie zostało zorga-
nizowane przede wszystkim z myślą 
o seniorach w podziękowaniu za ich 
zdobyte doświadczenie, by w momencie 
spowolnienia aktywności zawodowej nie 
czuli się samotni � mówiła Agnieszka 
Nec, dyrektor Powiatowego Urzędu 
Pracy w Płońsku.

19 listopada odbędzie 
się charytatywny turniej 
halowej piłki nożnej �Gramy 
dla Szymonka � . Impreza 
zorganizowana zostanie w 
hali sportowej w Płońsku. 
Rozpocznie się o godz. 10.00. 
Pieniądze zbierane będą na 
leczenie Szymona Cieślińskiego, 
ucznia Szkoły Podstawowej nr 
2 w Płońsku, u którego wykryto 
ostrą białaczkę limfoblastyczną!

być zakazane, ze względu na jego dużą 
szkodliwość dla środowiska. Na razie 
politycy mają inne zmartwienie, bo węgla 
na rynku jest za mało, ale nie zmienia to 
faktu, że warto propagować idee służące 
dbałości o środowisko, a zwłaszcza czy-
stość powietrza. 

 W ramach realizacji projektu na 
budynku Szkoły Podstawowej w Królewie 
zamontowano czujnik zewnętrzny mierzą-
cy wielkości fizyczne określające poziom 
zanieczyszczenia powietrza. Sprawdzana 
jest ilość pyłu zawieszonego PM2,5, PM10, 
temperatura, ciśnienie atmosferyczne, wil-
gotność powietrza. Zainstalowano także 

Jako Powiat Płoński 
jesteśmy szczęśliwi widząc 
tak dużą liczbę osób bio-

rących udział w wydarzeniu, chętnie 
wspieramy takie inicjatywy! Każdy 
uczestnik dostał zasłużony medal, któ-
ry był ostatnim elementem pasującej 
układanki. 

W dekoracji wzięli udział wiceprze-
wodniczący Rady Powiatu Jerzy Bluszcz, 
radne powiatowe Marianna Chybała 
i Jadwiga Czerniakowska oraz wójt gmi-
ny Joniec Marek Czerniakowski.

Impreza została dofinansowana    
m.in. ze środków Powiatu Płońskiego 
w ramach konkursu ofert na kulturę 
fizyczną i ochronę zdrowia.             rom

III miejsce � Przemysław Białoskórski 
� nagroda 1300 zł, IV miejsce � Radosław 
Rutynowski � nagroda 1200 zł, V miejsce 
� Szymon Sikorski � nagroda 1100 zł, VI 
miejsce� Marcin Bartczak � nagroda 1000 
zł, VII miejsce � Maciej Zębalski � nagroda 
900 zł. 

Poza siódemką laureatów wyróżnienia 
otrzymali: Julia Antczak, Daria Przewłocka 
i Kamil Tokarski.

Nagrody rzeczowe ufundował MODR 
- w formie rocznej prenumeraty Wsi Mazo-
wieckiej i Państwowa Uczelnia Zawodowa 
im. I. Mościckiego w Ciechanowie - słu-
chawki bluetooth. Uczelnia uczestniczyła 
w projekcie jako partner.

rom

również Izbę Pamiątkową Guzikarstwa. 
W związku z dużym zainteresowaniem 
wystawą ,,Guziki mundurowe na prze-
strzeni wieków� w przyszłości planujemy 
kolejne wystawy dotyczące historii i kul-
tury materialnej wojska z różnych okre-
sów historycznych - zapowiada Kryspin 
Kadej, dyrektor MGOK w Sochocinie.

rom

�Aktywnie na rynku pracy. Bez-
piecznie, zdrowo, bezgotówkowo� 
było hasłem przewodnim spotkania, 
a tematami wiodącymi aktywność zawo-
dowa osób powyżej pięćdziesiątego roku 
życia, świadczenia emerytalno-rentowe 
i bezpieczeństwo. 

Oprócz części merytorycznej senio-
rzy wysłuchali  mini-koncertu Mate-
usza Kacprowskiego oraz obejrzeli 
krótki reportaż o Centrum Aktywności 
Seniora, które od początku października 
działa i aktywizuje płońszczan po 55. 
roku życia.

Partnerami wydarzenia byli Komenda 
Powiatowa Policji w Płońsku, Stowarzy-
szenie Na Rzecz Wspierania Aktywności 
Seniorów AS oraz Centrum Aktywności 
Seniora w Płońsku.

rom

Może to być ciekawe wydarzenie 
sportowe. Do tej pory chęć wzięcia 
udziału w rozgrywkach zgłosiło 13 
drużyn. Były jeszcze trzy wolne miej-
sca. Spotkanie ma poprowadzić Michał 
Kornacki z Canal +, a w programie 
przewidziano szereg innych atrakcji, 
poza emocjami towarzyszącymi rywa-
lizacji drużyn. Najbardziej ekscytujące 
mogą być licytacje, w których wystawio-
no m.in. lot helikopterem, wejściówki na 

tablicę informacyjną LED, służącą do 
prezentacji wyników pomiarów jakości 
powietrza. 

- Projekt służy zwiększeniu świadomo-
ści uczniów, ich rodziców, jak również 
nauczycieli w zakresie szeroko rozumia-
nej ekologii, przede wszystkim w zakre-
sie problematyki jakości powietrza jako 
wspólnego dobra o szczególnym znaczeniu 
� informuje szkoła. 

W ramach projektu prowadzone są 
działania edukacyjno-informacyjne rów-
nież w innych obszarach związanych 
z ekologią oraz zdrowym trybem życia, 
w tym dotyczące zmian klimatu, w szcze-
gólności antropogenicznych źródeł tych 
zmian i możliwości przeciwdziałania tym 
zmianom.                                                 rom

finał telewizyjnego show Voice of Senior 
czy przejażdżkę samochodem driftingo-
wym. Będzie można także wylicytować 
sesje fotograficzne, skorzystać z foto-
budki, kupić koszulki drużyn piłkarskich 
z autografami zawodników.  

Nie mniej ważny jest jego cel � zbiórka 
pieniędzy na leczenie chłopca.  O zasko-
czeniu chorobą opowiadają rodzice 
małego pacjenta. 

- Jeszcze przed chwilą nasz synek 
chodził do szkoły, jeździł na hulajnodze, 
uczęszczał na treningi piłki nożnej, był 
pełen energii i tą energią zarażał innych. 
Początkowo niegroźnie wyglądająca 
infekcja okazała się początkiem walki, 
którą właśnie toczymy. Usłyszeliśmy dia-
gnozę � ostra białaczka limfoblastyczna 

(grupa wysokiego ryzyka) - 
jedna chwila, która odbiera 
oddech, w której świat rodzi-
ców rozpada się na atomy. Na 
oddziale onkologii dziecięcej 
rozpoczęło się leczenie � stery-
dami, chemioterapią dożylną, 
dolędźwiową, narkozy, przeta-
czanie krwi, punkcje, kroplów-
ki. Każdego dnia patrzymy na 
cierpienie naszego dziecka 
a bezradność rozrywa nam 
serca � opowiadają.

Chłopiec  bardzo źle reagował na 
chemioterapię, do tego stopnia, że 
musiał zostać przeniesiony na Oddział 
Intensywnej Opieki Medycznej, gdzie 
utrzymywany był w stanie śpiączki far-
makologicznej. Potem wrócił na oddział 
onkologii, ale skutki leczenia chemiote-
rapią są bardzo silne. 
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Hala sportowa w Płońsku

Zagrają charytatywnie dla Szymonka!
- Każdego dnia trzymamy go za 

malutką rączkę, szepcząc, żeby walczył, 
że wygramy to razem. Jesteśmy pełni 
nadziei, że nasz dzielny wojownik, pomi-
mo agresywnego leczenia, nie podda się 
a jego oczka za jakiś czas znów będą 
pełne radości � dodają rodzice. 

 Koszty związane z leczeniem prze-
rastają ich możliwości finansowe, a to 
dopiero początek tej nierównej walki. 

Celem zbiórki jest pokrycie kosztów 
związanych z bieżącym leczeniem, zaku-
pem nierefundowanych leków wspiera-
jących leczenie oraz późniejszej rehabili-
tacji, specjalnego żywienia i zapewnienia 
sterylnych warunków. Niestety już teraz 
wiadomo, że będzie to długa i trudna 
droga. Mimo to rodzice nie poddają 
się, a wraz z nimi wspierający ich setki 
przyjaciół i ludzi dobrej woli. 

RN

W Baboszewie 26 października 
odbyła się debata społeczna 
poświęcona bezpieczeństwu 
osób starszych. Jednym 
z poruszanych tematów były 
oszustwa popełniane na szkodę 
seniorów, szczególnie te metodą 
na tzw. �wnuczka� i �policjanta�. 

Tego typu spotkania mają na celu zacie-
śnianie współpracy policji ze społecznością 
lokalną. Stanowią też okazję do dyskusji 
oraz zgłaszania wniosków dotyczących 
bezpieczeństwa w miejscu zamieszkania 
i jego okolicy 

Gminna debata miała tytuł. �Porozma-
wiajmy o bezpieczeństwie seniorów�. Spo-
tkanie z mieszkańcami, w tym członkami 
baboszewskiego klubu seniora, poprowa-
dził komendant powiatowy policji w Płoń-
sku insp. Jarosław Brzozowski.

Głównym tematem spotkania były oszu-
stwa popełniane na szkodę osób starszych. 
Omówione zostały najpopularniejsze 
metody stosowane przez przestępców na 
tzw. �wnuczka� i �policjanta� oraz sposoby 
działania oszustów podających się np. za 
pracowników spółdzielni, wodociągów, 
pracowników socjalnych i okradających 
osoby starsze w miejscu ich zamieszkania.

W czasie spotkania przybliżono również 
jego uczestnikom działanie interaktywnego 
narzędzia do komunikacji pomiędzy społe-
czeństwem a policją, jakim jest �Krajowa 
Mapa Zagrożeń Bezpieczeństwa� oraz 
aplikacji �Moja Komenda�.

Wśród zaproszonych gości byli przed-
stawiciele lokalnego samorządu, placówki 
bankowej i straży pożarnej. Wszyscy zabie-
rający głos prelegenci przedstawili wiele 
cennych porad i wskazówek dla seniorów 
dotyczących zapobiegania sytuacjom nie-
bezpiecznym.                                          rom

Guziki mundurowe w Sochocinie

Pobiegli dla Oskara Czujnik antysmogowy w Królewie 

Debata społeczna w Baboszewie

Olimpiada rolnicza

eprasa.pl 1e57898ac1
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Starosta pułtuski Jan Zalewski i 
burmistrz miasta Pułtusk Wojciech 
Gregorczyk zapraszają mieszkańców 
Pułtuska i powiatu pułtuskiego oraz 
gości na obchody Narodowego 
Święta Niepodległości, które 
odbędą się 11 listopada na                
I cmentarzu przy ul. T. Kościuszki, 
w bazylice oraz przy pomnikach 
i tablicy pamięci w Pułtusku. 
Zapraszają również na wydarzenia 
towarzyszące, odbywające się 11, 
12 oraz 18 listopada. 

Obchody Narodowego Święta Niepod-
ległości w Pułtusku w piątek, 11 listopada 
rozpoczną się od złożenia kwiatów pod: 
pomnikiem marszałka Józefa Piłsudskiego 
przy ul. Warszawskiej 27 (godz. 9.30.), 
tablicą upamiętniającą Ignacego Jana 
Paderewskiego z okazji 100-lecia odzyska-
nia niepodległości w parku Domu Polonii 
(g. 10.) i pomnikiem Wincentego Witosa 
przy ul. 3 Maja 20 (g. 10.30.); współorga-
nizatorami będą (odpowiednio): Związek 
Piłsudczyków RP Oddział w Pułtusku, 
Stowarzyszenie Wspólnota Polska i Dom 
Polonii, Stowarzyszenie Pamięć i Tożsa-
mość im. Wincentego Witosa. 

Główna uroczystość odbędzie się przy 
mogile żołnierzy poległych w 1920 roku 
na I cmentarzu przy ul. T. Kościuszki (g. 
11.), a w południe zostanie odprawiona 
w bazylice msza św. w intencji Ojczyzny, 
którą poprzedzi program artystyczny 
pt. �Wolność� niejedno ma imię�� 
w wykonaniu uczniów I Liceum Ogólno-
kształcącego CNB im. 13 Pułku Piechoty. 
To uczniowie tej szkoły zapewnią razem 
z Grupą Rekonstrukcji Historycznej 13 
Pułku Piechoty oraz Miejską Młodzieżową 
Orkiestrą Dętą OSP w Pułtusku oprawę 
oficjalnych uroczystości. 

Pułtuszczanin Robert Gaj-
da, doktor habilitowany nauk 
medycznych, prezes Szpitala 
Powiatowego Gajda-Med w Puł-
tusku znalazł się w gronie osób 
wyróżnionych odznaczeniami 
państwowymi i resortowymi. 
Został wyróżniony Srebrnym 
Krzyżem Zasługi. Uroczystość 
odbyła się w piątek, 21 paździer-
nika  w Mazowieckim Urzędzie 
Wojewódzkim w Warszawie.

- Mają państwo różny doro-
bek życiowy, ale tym co pań-
stwa łączy jest działanie na 
rzecz dobra naszej Ojczyzny. 
Te medale i odznaczenia, które 
mam przyjemność państwu wrę-
czyć, są wyrazem wdzięczności za zaan-
gażowanie i profesjonalizm � zwrócił się 
do zebranych wicewojewoda mazowiecki 
Artur Standowicz. To on, po wspólnym 
wysłuchaniu Hymnu Państwowego, wrę-
czył dwudziestu sześciu osobom odzna-
czenia. 

Srebrnym Krzyżem Zasługi jako jedy-
ny z naszego regionu został odznaczony 
podczas uroczystości w Warszawie Robert 
Andrzej Gajda, pułtuszczanin, lekarz kar-
diolog, specjalista medycyny sportowej 
i pracy, dr hab. n.med., właściciel Grupy 
Gajda-Med i prezes Szpitala Powiatowego 
Gajda-Med w Pułtusku, sportowiec. W ust-
nym uzasadnieniu w skrócie poinformo-
wano, że odznaczenie zostało przyznane 
za �(�) zasługi na rzecz zdrowia publicz-
nego�. Postanowieniem nadał je Prezydent 
Rzeczypospolitej Polskiej.

- To ważny dla mnie symbol. Dba-
nie o zdrowie publiczne jest tym, co jest 
nie tylko moją pracą zawodową, ale też 
naukową oraz pasją życia. Z jednej strony 
Szpital i cała Grupa Gajda-Med, w któ-
rych to jednostkach jestem i menadżerem, 

Również 11 listopada będą miały miej-
sce w Pułtusku wydarzenia towarzyszące. 
Rano (g. 9.) na hali PSP nr 4 rozpocznie 
się turniej piłki siatkowej, zaś po południu 
(g. 15.) na hali PSP nr 1 turniej piłki nożnej 
zakładów pracy i stowarzyszeń. Turnieje 
o puchar Burmistrza Miasta Pułtusk orga-
nizuje Miejski Ośrodek Sportu i Rekreacji.

Zainteresowani kulturą, szczególnie 
teatrem mogą wziąć udział w Finale VIII 
edycji projektu �Tradycje Teatralne Pułtu-
ska� pod patronatem burmistrza miasta 
Pułtusk Wojciecha Gregorczyka w sali 
kina (g. 17.). Dowiemy się, która z grup 
teatralnych, według jury, wypadła najlepiej 
podczas Pułtuskich Teatrów Amatorskich 
� Konkursu PTA-K. Finał, jak i cały pro-
jekt realizuje kolejny rok z kolei Miejskie 
Centrum Kultury i Sztuki. 

�Mieszkańcy Ziemi Pułtuskiej śpiewają 
dla Niepodległej� � koncert zespołu wokal-
nego SCALA SANCTA pod honorowym 
patronatem wiceprezesa Rady Ministrów, 
ministra rolnictwa i rozwoju wsi Henryka 
Kowalczyka odbędzie się także 11 listopa-
da w Sali Maneż Domu Polonii (g. 18.). 
Zaprasza na niego Stowarzyszenie Wspól-
nota Polska, Dom Polonii. 

12 listopada, w sobotę, przed południem 
z okazji Święta Niepodległości zaplano-
wano: deblowy turniej tenisa ziemnego 
o puchar Burmistrza Miasta Pułtusk (g. 9.) � 
korty Miejskiego Ośrodka Sportu i Rekreacji, 
turniej tenisa stołowego (g. 9.30.) � hala 
PSP nr 4 oraz halowy turniej koszykówki 
3×3 o Puchar Burmistrza Miasta Pułtusk 
(g. 10.) � hala PSP nr 1, które organizuje 
Miejski Ośrodek Sportu i Rekreacji. 

Znany i cieszący się popularnością Kon-
kurs Pieśni Patriotycznej �Pieśń ujdzie 
cało�� w tym roku odbędzie się po raz 
dwunasty. Organizatorzy: Liceum Ogól-
nokształcące im. Piotra Skargi i Związek 
Piłsudczyków RP zapraszają w piątek, 18 
listopada do sali gimnastycznej LO (g. 10). 

IK 

i lekarzem, z drugiej strony kardiologia 
sportowa, w której się specjalizuję i dzia-
łam naukowo. To wszystko jest domeną 
zdrowia publicznego. Cieszę się, że moje 
działania zostały zauważone i docenione 
przez prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej 
� powiedział Robert Gajda. 

Odznaczenia pogratulowali mu m.in. 
zaproszeni przez niego na uroczystość 
starosta pułtuski Jan Zalewski oraz wice-
prezes Szpitala Powiatowego Gajda-Med 
Beata Olszewska-Marra. 

Krzyż Zasługi, ustanowiony w 1923 r. 
nadawany jest osobom, które położyły 
zasługi dla państwa lub obywateli spełnia-
jąc czyny przekraczające zakres ich zwy-
kłych obowiązków, a przynoszące znaczną 
korzyść państwu lub obywatelom, ofiarną 
działalność publiczną, ofiarne niesienie 
pomocy oraz działalność charytatywną. 
Krzyż Zasługi może być nadany tej samej 
osobie w każdym stopniu dwukrotnie. 
Przed nadaniem Krzyża Zasługi wyższe-
go stopnia powinny upłynąć co najmniej 
3 lata. Odstępstwo od tej zasady dopusz-
czalne jest wyjątkowo.

IK 

Aleksandra Ponichtera (pierwsza od prawej) z PSP nr 2 
i jej szkolne koleżanki otrzymały stypendia naukowe; 
tu z rodzicami 

Liczna grupa stypendystów (za wyniki w nauce) z PSP nr 4 

F
O

T
. 
A

R
C

H
IW

U
M

 R
O

B
E

R
T
A

 G
A

J
D

Y

POWIAT 

PUŁTUSKI

Aż 66 uczniów szkół 
podstawowych w gminie Pułtusk 
otrzymało stypendia naukowe, a 
13 �stypendia sportowe. Wręczył 
je burmistrz Wojciech Gregorczyk 
podczas gali, zorganizowanej 
21 października w sali kina 
Miejskiego Centrum Kultury 
i Sztuki w Pułtusku. Wręczył 
również nagrody za szczególne 
osiągnięcia dydaktyczne, 
wychowawcze i opiekuńcze 
nauczycielom.  

Dla stypendystów, ich rodziców 
i nauczycieli, osób nagrodzonych, dyrek-
torów szkół, przedstawicieli samorządu 
i gości wystąpili uczniowie Publicznej 
Szkoły Podstawowej nr 2 z Oddziała-
mi Integracyjnymi im. majora Henryka 
Sucharskiego w Pułtusku.

- Komisja Stypendialna powołana 
zarządzeniem Burmistrza w składzie: 
Dorota Sobotka � przewodnicząca 
Komisji, Artur Salamon � zastępca prze-
wodniczącej, Agnieszka Niesiobędzka � 
sekretarz oraz członkowie Komisji: Andrzej 
Popowicz i Izabela Sosnowicz-Ptak, na 
posiedzeniu, które odbyło się 15 wrze-
śnia 2022 roku, pozytywnie zaopiniowała 
przyznanie na okres od 1 września do 30 
czerwca 2023 r. 79 stypendiów motywa-
cyjnych, w wysokości 170 zł miesięcznie 
� poinformowała zebranych prowadząca 

uroczystość Dorota Sobotka, kierownik 
Wydziału Promocji, Kultury i Sportu Urzę-
du Miejskiego w Pułtusku. 

Stypendia naukowe zostały przyznane 
uczniom klas V-VIII szkół podstawowych, 
którzy uzyskali średnią ocen minimum 5,6; 
byli laureatami lub finalistami konkursów 
przedmiotowych, zaś stypendia sportowe � 
uczniom, którzy odnieśli znaczące sukcesy 
w sporcie, uzyskując podczas zawodów, 
olimpiad, mistrzostw wysokie miejsca. 
Mają one pomóc młodzieży w rozwijaniu 
zainteresowań i pasji. 

Wyróżnieni uczniowie odebrali je z rąk 
burmistrza Wojciecha Gregorczyka, które-
mu asystował wiceprzewodniczący Rady 
Miejskiej  Henryk Edward Łaszczych. 

Najpierw na scenę zostali zaprosze-
ni wraz z rodzicami i dyrektorami szkół 
stypendyści naukowi. Mateusz Kołaczek 
to najlepszy uczeń Publicznej Szkoły 
Podstawowej im. błogosławionego Jana 
Pawła II w Płocochowie. Publiczną Szkołę 
Podstawową nr 1 im. Klaudyny Potockiej 
w Pułtusku reprezentują: Bartosz Boryse-
wicz, Bartosz Brzeziński, Hubert Cejnog, 
Kuba Chojecki, Bartosz Ciosek, Bartosz 
Ciszewski, Zuzanna Jabłońska, Oliwia 
Kosińska, Aleksandra Kulesza, Anna 
Mućka, Amelia Paczkowska, Aleksander 
Pawlikowski-Ludwisiak, Aleksandra Pian-
ka, Antoni Piątek-Miłoszewski, Olga Pięt-
ka, Aniela Siuda, Krzysztof Skowroński, 
Wiktoria Sosińska, Bartosz Stańkowski, 
Kacper Zaręba i Stanisław Żak (21 osób). 
Przedstawicielami Publicznej Szkoły Pod-
stawowej nr 2 z Oddziałami Integracyj-
nymi im. majora Henryka Sucharskiego 
w Pułtusku są: Julia Bogdanowicz, Justy-
na Bogdanowicz, Amelia Dzwonkowska, 
Klaudia Gogolewska, Brajan Grochowski, 
Maria Kisiel, Oliwia Kowalczyk, Jakub 
Kuczyński, Wiktor Lachowski, Hanna 
Madeja, Aleksandra Ponichtera, Julia 
Rachuba, Zofia Religa, Maja Stępniewska 

i Oskar Wojtysiak (15 osób). Reprezenta-
cja Publicznej Szkoły Podstawowej nr 3 
z Oddziałami Integracyjnymi im. Tadeusza 
Kościuszki w Pułtusku składała się z pięciu 
osób, a są to: Kacper Dylewski, Maciej 
Pietrzykowski, Mateusz Pogłód, Amelia 
Szwejkowska i Mateusz Tarnowski. Niemal 
tak liczbą grupę jak uczniowie Jedynki 
stanowili uczniowie Publicznej Szkoły Pod-
stawowej nr 4 z klasami sportowymi im. 
Ireny Szewińskiej w Pułtusku. Stypendia 
naukowe otrzymali: Emilia Ambroziak, 
Magdalena Brzozowska, Alicja Cele-
bańska, Malwina Chodkowska, Wiktor 
Chrzanowski, Zuzanna Czarnecka, Alicja 
Dzielska, Natalia Gulatowska, Marta Hlo-
żek, Olga Kalinowska, Hubert Kalinowski, 
Karolina Kocyk, Wanessa Kwiatkowska, 
Bartosz Markowski, Hanna Niesiobędzka, 
Filip Nowosielski, Klaudia Parzuchowska, 
Lena Rzepkowska, Wiktor Skrzydlak, Filip 
Szczerba, Amelia Trojgo, Maria Tyszkie-
wicz, Zofia Wądolna i Miłosz Wiśniewski 
(24 osoby). Uczniom pogratulowali dyrek-
torzy szkół, wnioskodawcy: (odpowiednio) 
Hanna Chojnowska, Kamil Grabowski, 
Krystyna Estkowska, Dorota Karzulewska 
i Krzysztof Łachmański. 

Jako kolejni pojawili się na scenie 
uczniowie odnoszący sukcesy w sporcie, 
również razem z rodzicami, dyrektorami 
szkół, trenerami. Stypendia sportowe zdo-
były uczennice pułtuskich szkół: Zuzanna 
Godlewska, Karolina Jaworska, Zuzan-
na Śliwińska, trenujące pod kierunkiem 
Sławomira Krysiaka � Publiczna Szkoła 
Podstawowa nr 4 im. Ireny Szewińskiej, 
Amelia Zaręba, trenująca pod okiem 
Andrzeja Krawczaka przedstawicielka 
MKS Pułtusk � Publiczna Szkoła Pod-
stawowa nr 1 im. Klaudyny Potockiej oraz 
Ewelina Sepełowska � Publiczna Szkoła 
Podstawowa nr 3 im. Tadeusza Kościuszki. 
Stypendia uzyskali także, na wniosek tre-
nerów, zawodnicy Uczniowskiego Klubu 

Sportowego Młode 
Orły �Nadnarwian-
ki� Pułtusk, trenują-
cy pod kierunkiem 
Pawła Brodzkiego: 
Kamil Gerek, Jakub 
Kordowski, Jakub 
Krzyżewski, Bartosz 
Miłoszewski, Daniel 
Niesiobędzki, Jakub 
Piątkowski, Bartosz 
Sonnenberg oraz Bar-
tosz Dudzik, zawod-
nik Młodzieżowego 
Klubu Sportów Wal-
ki KAN. Gratulacje 
złożyli im dyrektorzy 
i trenerzy. 

Gala stała się także 
okazją do wręczenia 
nagród Burmistrza Miasta Pułtusk, przy-
znanych na wniosek dyrektorów placówek 
oświatowych, za szczególne osiągnięcia 
dydaktyczne, wychowawcze i opiekuń-
cze. Otrzymały je nauczycielki: Agnieszka 
Belczyńska � Publiczna Szkoła Podstawo-
wa im. bł. Jana Pawła II w Płocochowie, 
Agnieszka Dąbrowska � Zespół Szkół nr 2 
w Pułtusku, Ewa Jabłonowska � Publicz-
na Szkoła Podstawowa nr 4 im. Ireny 
Szewińskiej i Małgorzata Karasiewicz � 
Przedszkole Miejskie nr 4 z Oddziałami 
Integracyjnymi w Pułtusku. Nagrodzony 
został również Rafał Durasiewicz, nauczy-
ciel Publicznej Szkoły Podstawowej nr 1 im. 
Klaudyny Potockiej w Pułtusku. 

Rok temu podobna uroczystość miała 
miejsce w szkołach, przypomniał bur-
mistrz Wojciech Gregorczyk i stwierdził, 
że wyróżnieni stypendiami i nagrodzeni 
zasługują na to, by wspólnie świętować 
sukces. Pogratulował młodzieży � stypen-
diów, nauczycielom � nagród. Zauważył, 
że między uczniem a nauczycielem rodzi 
się swoista więź, jeden czerpie od drugiego.

- Życzę, by uczniowie prześcigali swo-
ich nauczycieli, swoich mistrzów, bo tylko 
wtedy będziemy rozwijać się jako społe-
czeństwo � powiedział burmistrz Wojciech 
Gregorczyk. 

W gali uczestniczyła delegacja z miasta 
partnerskiego Ganderkesee z burmistrzem 
Ralfem Wesselem, a na koniec wystąpił 
Zespół Pieśni i Tańca �Polanie znad Dnie-
pru� z Kijowa.                                            IK 

Gala oświatowa w Pułtusku

Stypendia dla uczniów, 
nagrody dla nauczycieli

Plecaki dla
dzieci z Ukrainy 
Obywatele Ukrainy, 
przebywający na terenie 
Pułtuska i okolic, odebrali 
dla swoich dzieci plecaki 
z wyposażeniem szkolnym. 
W akcji uczestniczył m.in. 
Polski Czerwony Krzyż. 

Za rozdysponowanie plecaków byli 
odpowiedzialni: prezes Oddziału Rejo-
nowego Polskiego Czerwonego Krzyża 
Andrzej Gurgielewicz, przedstawiciel 
Wydziału Zarządzania Kryzysowego Sta-
rostwa Powiatowego Zbigniew Matusiak, 
dyrektor Poradni Psychologiczno- Pedago-
gicznej Krzysztof Kurpiewski oraz dyrektor 
Powiatowego Centrum Pomocy Rodzinie 
Joanna Sobiecka.

Plecaki zostały przekazane, jak poinfor-
mowało Starostwo Powiatowe w Pułtusku, 
przez sieć sklepów Biedronka, należącą do 
spółki akcyjnej Jerónimo Martins Polska.

Kolejny raz pułtuski Oddział Rejono-
wy PCK wpisał się w ogólnopolską akcję 
�Wyprawka dla Żaka�, prowadzoną przez 
Polski Czerwony Krzyż. Wcześniej, przez 
kilka lub kilkanaście lat, plecaki trafia-
ły do potrzebujących dzieci z polskich 
rodzin, były rozdawane we współpracy 
ze szkołami, samorządami i instytucjami. 
W tym roku w Pułtusku zostały przekaza-
ne dzieciom z Ukrainy, które tu znalazły 
schronienie. 

- We wrześniu do polskich szkół dołą-
czyło prawie 200 tys. dzieci z Ukrainy. Tylko 
na Mazowszu 32.692 osoby, z czego ponad 
50 proc. w Warszawie � poinformował 
Polski Czerwony Krzyż. Oszacował, że 
wyprawki, przygotowane dzięki środkom 
finansowym przekazanym przez Amazon 
oraz sieć Biedronka i jej klientów, trafiły 
w całym kraju do 70.000 dzieci z Polski 
i Ukrainy (ich łączna wartość wynosi pra-
wie 8.500.000 zł). 

IK 

Zapraszają na obchody 
Święta Niepodległości

Robert Gajda odznaczony 
Srebrnym Krzyżem Zasługi

Dr hab. n.med. Robert Gajda (od prawej) 
przyjął odznaczenie z rąk wicewojewody Artura 

Standowicza (w środku), a pogratulował mu 
starosta pułtuski Jan Zalewski

Amelia Zaręba, uczennica PSP nr 1 
i stypendystka sportowa z mamą 
Izabelą, burmistrzem Wojciechem 
Gregorczykiem i dyrektorem szkoły 
Kamilem Grabowskim (od prawej)

eprasa.pl 1e57898ac1
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�Ogrodnik� 
stracił swoje 
krzewy

Policjanci znaleźli w jednym z miesz-
kań w Żurominie krzewy konopi indyj-
skiej (marihuany) oraz susz roślinny. 
Właściciel został ukarany grzywną.

Funkcjonariusze ustalili, że w jednym 
z mieszkań na terenie Żuromina może 
znajdować się substancja odurzająca. 
W trakcie weryfikacji okazało się, że 
u 45-letniego żurominianina w miesz-
kaniu stoją w doniczkach dwa okazałe 
krzewy konopi indyjskiej. Policjanci zna-
leźli również 30 gram gotowego suszu. 

45-latek usłyszał zarzut posiadania 
i uprawy konopi indyjskiej, do czego się 
przyznał. Ponadto mężczyzna poddał się 
dobrowolnie karze wyznaczonej przez 
prokuratora. �Ogrodnik� z Żuromina 
będzie musiał zapłacić ponad 3 tys. zł 
grzywny. 

Handlował 
mefedronem

Według policji z Żuromina 32-let-
ni mieszkaniec tego miasta posiadał 
i odpłatnie udostępniał zakazane środ-
ki odurzające innym osobom. Trafił 
do aresztu.

Kryminalni, w konsekwencji przepro-
wadzonych działań operacyjnych, usta-
lili, iż w jednym z mieszkań na terenie 
miasta mogą znajdować się narkotyki. 
Podejrzenia się potwierdziły. W mieszka-
niu 32-latka policjanci znaleźli 36 gram 
mefedronu. 

Łącznie mężczyźnie przedstawiono 7 
zarzutów, w tym za posiadanie i handel 
narkotykami. Nie jest to jednak koniec 

To może trwać długie     
10 miesięcy

Przed wydaniem kolejnego zarządze-
nia przez burmistrz zadaliśmy Mazo-
wieckiemu Urzędowi Wojewódzkiemu 
w Warszawie pytanie, czy w związku 
ze stwierdzeniem nieważności przez 
organ nadzoru Zarządzeń Burmistrza 
Miasta i Gminy Lubowidz w sprawie 
unieważnienia konkursu na dyrektora 
Zespołu Szkół w Lubowidzu, może 
zostać ponownie wydane kolejne (już 
3) zarządzenie w tej sprawie.

�[...]Organ nadzoru nie może również 
zapobiec na przyszłość podejmowaniu 
przez organ wykonawczy takich aktów, 
nawet tych wadliwych. Środkiem nadzoru, 
jakim dysponuje Wojewoda, jako organ 
nadzoru, jest rozstrzygnięcie nadzorcze, 
eliminujące z obrotu prawnego akt w spo-
sób istotny sprzeczny z prawem. W tym 
zakresie organ nadzoru działa kasacyjnie, 
co oznacza, że sam nie podejmuje nowe-
go aktu prawnego. Wyjaśnienia wymaga 
również, że w przypadku postępowania 
konkursowego, gdy w jakikolwiek sposób 
wycofano z obiegu prawnego akt unie-
ważniający konkurs (w niniejszej sprawie 
� rozstrzygnięciem nadzorczym), w mocy 
pozostaje wynik konkursu�. 

Dalej MUW wskazuje, że dyrektor 
wyłonionej w konkursie w tym przypad-
ku przysługuje możliwość odwołania 
się od decyzji burmistrz do sądu pracy

Na pytanie, ile może trwać taka sytu-
acja, MUW udzielił konkretnej odpowie-
dzi � 10 miesięcy, powołując się na art. 
63 ust. 13 Prawa oświatowego, czyli na 
przepis mówiący o tym, że organ prowa-
dzący, do czasu powierzenia stanowiska 
dyrektora, może powierzyć pełnienie 
obowiązków dyrektora dotychczasowe-
mu wicedyrektorowi lub nauczycielowi 
danej placówki. 

Ewa Szczepańska, zastępczyni 
burmistrza Lubowidza, już 
kolejny, trzeci raz unieważniła 
konkurs na stanowisko dyrektora 
Zespołu Szkół w Lubowidzu. 
Beta Borowska, zwyciężczyni 
konkursu, rozważa podjęcie 
kroków prawnych w tej sprawie. 

Niemożliwe? A jednak. Burmistrzyni 
4 listopada br. wydała kolejne zarządze-
nie unieważniające konkurs na dyrektora 
ZS w Lubowidzu, po raz kolejny rozsze-
rzyła także uzasadnienie do zarządze-
nia. Ponownie wskazano na uchybie-
nia proceduralne w wyborze członków 
komisji spośród Rady Rodziców i Rady 
Pedagogicznej. Nowością jest natomiast 
rozszerzenie uzasadnienia o interpre-
tację prawną przepisów dotyczących 
podstaw do unieważnienia konkursu. 
Trzeba przyznać, że jest ona na swój 
sposób szokująca. Czytamy w niej, że 
przepis, na który powołuje się urząd, to 
stwierdzenie innych nieprawidłowości 
w postępowaniu konkursowym, a te nie 
są skonkretyzowane w żadnym �katalo-
gu nieprawidłowości�. 

�Ustawodawca celowo użył sformuło-
wania �inne nieprawidłowości�, co należy 
rozumieć każde nieprawidłowości, oprócz 
tych jakie zostały wymienione w pkt. 1,2 
i3 tego przepisu. Tak więc każda niepra-
widłowość w przeprowadzeniu postę-
powania konkursowego może stanowić 
podstawę jego unieważnienia� - czytamy 

Mieszkanka Żuromina wraz 
z końcem października 
obchodziła wyjątkowe urodziny 
- setne. Co ciekawe, pani Irena 
jest od urodzenia związana 
z gminą Żuromin.

Jak informuje Urząd Miasta i Gminy 
w Żurominie, Irena Sokołowska (z domu 
Krankowska) urodziła się 30 paździer-
nika 1922r. w Będzyminie. Jej rodzicami 
byli Marianna i Władysław Krankowscy. 
Miała siedmioro rodzeństwa, czterech 
braci i trzy siostry.

�Gdy wybuchła druga wojna światowa 
jako młoda dziewczyna została zmuszo-
na przez Niemców do pracy w folwarku 
w Rozwozinie, a potem w Chromakowie. 

tej sprawy, policjanci nadal prowadzą 
czynności. Decyzją prokuratora 32-latek 
został umieszczony w areszcie na 2 mie-
siące. 

Wjechał 
osobówką 
w skuter

Do zdarzenia doszło w okolicy cmen-
tarza w Bieżuniu, na ul. Zawidzkiej. 
22-letni kierowca opla nie udzielił kie-
rowcy skutera pierwszeństwa, w wyniku 
czego doszło do poważnego wypadku.

Tuż po godz. 18, 1 listopada br., 
kierujący osobowym oplem miesz-
kaniec gm. Lutocin, skręcając w lewo 
z ul. Zawidzkiej w drogę gruntową, nie 
ustąpił pierwszeństwa przejazdu kierow-
cy skutera marki yamaha, 32-letniemu 
mieszkańcowi Warszawy. Oprócz nie-
go skuterem podróżował także 19-letni 
pasażer, również mieszkaniec stolicy. 

W wyniku zderzenia poszkodowany 
został 32-letni kierowca motoroweru 
i jego 19-letni pasażer. Karetką pogo-
towia zostali przewiezieni do szpitala 
w Żurominie. Pasażer szybko opuścił 
szpital, jednak obrażenia kierowcy oka-
zały się poważniejsze. 22-letni miesz-
kaniec Lutocina, za spowodowanie 
wypadku, będzie musiał odpowiedzieć 
przed sądem. 

Oprócz ww. zdarzenia w okresie 
poprzedzającym i w samą Uroczystość 
Wszystkich Świętych doszło także do 
trzech, niegroźnych kolizji w okolicach 
cmentarzy. Policjanci zatrzymali również 
jednego nietrzeźwego kierowcę samo-
chodu, jednego nietrzeźwego cyklistę 
oraz jednego kierowcę samochodu 
osobowego po spożyciu alkoholu (do 
0,2 promila).

kuj

Przez okres całego roku szkolnego � 
tyle może trwać swoista �przepychan-
ka� prawna pomiędzy Urzędem Miasta 
i Gminy w Lubowidzu a nadzorem praw-
nym wojewody.

Beata Borowska              
się nie poddaje

O sprawę zapytaliśmy samą zaintere-
sowaną, czyli Beatę Borowską, kandy-
datkę na dyrektora w ZS w Lubowidzu, 
która w sierpniu br. wygrała konkurs 
na to stanowisko, a mimo to nie może 
go objąć. 

- Złożyłam już w urzędzie kolejne 
roszczenie o powierzenie stanowiska, 
jednak jak poprzednie, prawdopodobnie 
i te pozostanie bez odpowiedzi. Ponow-
nie poinformowałam także wojewodę 
o wydaniu kolejnego zarządzenia przez 
burmistrz. Rozważam także podjęcie 
kroków prawnych w tej sprawie � infor-
muje nas Beata Borowska. 

Pytamy ją również o to, jak wyobraża 
sobie ewentualną współpracę z organem 

w uzasadnieniu (zachowano pisownię 
oryginalną). 

Dalej burmistrz, a może raczej radca 
prawny tego samorządu, polemizuje 
z tezami zawartymi w poprzednim 
rozstrzygnięciu nadzorczym wojewody, 
podtrzymując swoje stanowisko, że przy 
wyborze niektórych członków komisji 
konkursowej doszło do uchybień, co do 
czego burmistrz �nie ma wątpliwości�. 

To jednak nie wszystko. W uzasad-
nieniu czytamy również, że: �Po drugie 
wskazać należy, że konstrukcja przed-
miotowego przepisu nie wymaga, aby 
zostało wykazane, że dane uchybienia 
spowodowały skutek w postaci wpły-
wu na wynik wyborów. Wystarczającą 
przesłanką jest tu samo powstanie 
takiej możliwości, a nie pewność, że 
dane uchybienie spowodowało skutek 
w postaci wpływu na wynik wyboru�. 
Z tegoż wywodu wynika bezsprzecznie, 
że samorząd nie czuje się w obowiązku 
udowadniać wpływu wykrytych przez 
siebie uchybień na wynik konkursu, choć 
w końcowych wnioskach twierdzi, że 
nieprawidłowości w wyborze członków 
komisji mają realny wpływ na prze-
bieg konkursu.

Gdyby tak było, UMiG w Lubowi-
dzu na pewno mógłby odwołać się od 
decyzji wojewody do Wojewódzkiego 
Sądu Administracyjnego i tam udo-
wodnić prawdziwość swoich twierdzeń. 
Więc dlaczego burmistrz tego nie robi, 
a wydaje kolejne zarządzenia w tej spra-
wie? 

prowadzącym, po tym, jak konsekwent-
nie nie zostaje powołana na stanowi-
sko dyrektora.

- Wyobrażam sobie, że niewątpliwie 
będzie to koszmarem, ale nie robię tego, 
nie walczę dla siebie, a dla uczniów, 
rodziców, nauczycieli i pracowników 
szkoły. Próbowano mnie niebezpo-
średnio zniechęcić, zastraszając osoby 
w moim otoczeniu, jednak nie zamie-
rzam się poddać � wyjaśnia pani Beata, 
po czym dodaje: - Zostałam poproszona 
przez grupę osób o kandydowanie na 
dyrektora, choć nie było to pierwotnie 
moim celem i marzeniem, bo zdaję 
sobie sprawę, że sytuacja w oświacie jest 
naprawdę trudna. Mimo to, ze wzglę-
dów, które już wskazałam wcześniej, 
podjęłam się tego wyzwania. Radzę 
sobie z całą tą sytuacją, bardziej dotyka 
ona społeczności szkolnej.

Za miesiąc wojewoda wyda kolejne 
rozstrzygnięcie nadzorcze. Czy dojdzie 
do przełomu w tej sprawie? O tym prze-
konamy się z czasem. 

KLAUDIA KUJAWA
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ŻUROMIŃSKI

Mieszkanka Zielonej 
(gm. Kuczbork) 2 listopada 
br. obchodziła setne urodziny. 
To już kolejna mieszkanka tej 
gminy, która przeżyła cały wiek. 

Z tej okazji gratulacje dożycia tak 
sędziwego wieku pani Jadwidze zło-

żyli przedstawiciele gminy i delegatury 
Mazowieckiego Urzędu Wojewódzkie-
go. Jubilatce życzono kolejnych długich 
lat życia w gronie kochającej rodziny, 
pomyślności, a także nieustającej pogo-
dy ducha na dalsze lata. Wójt Jacek 
Grzybicki wraz z kierownik Urzędu 
Stanu Cywilnego Agnieszką Kowalską 
przekazali pani Jadwidze bukiet kwia-
tów. Specjalne gratulacje i życzenia 
jubilatce w imieniu Premiera RP Mate-

usza Morawieckiego oraz Wojewody 
Mazowieckiego Konstantego Radziwiłła 
przekazała Kierownik Delegatury Mazo-
wieckiego Urzędu Wojewódzkiego Anna 
Żebrowska. 

�Z uznaniem, podziwem i podzięko-
waniem patrzymy na te 100 pięknych lat 
życia naszej mieszkanki. Pani Jadwiga, 
pomimo swojego zacnego wieku, cieszy 
się dobrą formą i doskonałą pamięcią. 
W chwili obecnej przebywa w domu 

rodzinnym jednej z córek. Podczas uro-
czystości zgromadziła się liczna rodzina 
pani Jadwigi, która z wielkim wzrusze-
niem przeżywała ten dzień. W tym roku 
to już druga mieszkanka gminy, która 
doczekała tak sędziwego wieku� - czyta-

my w relacji urzędu z uroczystości 100. 
urodzin Jadwigi Ejnik. 

Wcześniej, w październiku, taki sam 
jubileusz obchodziła Jadwiga Teresa 
Dwórznik z Chojnowa. 

kuj

Wiek, którego można pozazdrościć

100. urodziny 
Jadwigi Ejnik

Piękny wiek 

Irena Sokołowska
skończyła 100 lat!

Praca była ciężka, nikt nie otrzymywał 
za nią żadnej zapłaty, a niejednokrotnie 
pracownicy byli bici przez hitlerowców.

Pani Irena wyszła za mąż w wieku 24 
lat. Jej mężem był Feliks Sokołowski, 
który jako młody chłopak odbywając 
służbę wojskową w trakcie wojny trafił 
do niewoli w Niemczech a potem do 
obozu koncentracyjnego w Działdowie. 
Po zakończonej wojnie i wyjściu z obozu 
wzięli ślub i zamieszkali w Będzyminie, 
gdzie odziedziczyli niewielkie gospodar-
stwo po rodzicach. Jak wspomina Pani 
Irena: - Mąż był bardzo zdolny, umiał 
wszystko wykonać i naprawić. Dużo rzeczy 
robił sam np. piękne sanie konne lub dla 
wnuczków zabawki drewniane. 

Pani Irena miała czworo dzieci, dwóch 
synów i dwie córki. Feliks Sokołowski 

zmarł 14 stycznia 1986 r. Pani Irena 
doczekała się sporej gromadki wnuków 
i prawnuków. Wnuków ma dziesięcioro 
a prawnuków trzynaścioro� - czytamy 
w krótkiej biografii przygotowanej przez 
UGiM w Żurominie.

Z okazji pięknego jubileuszu panią 
Irenę odwiedziła burmistrz Aneta Goliat, 
pracownicy USC w Żurominie, kierownik 
ciechanowskiej delegatury MUW Anna 
Żebrowska a także przedstawiciele KRUS 
z Żuromina i Ciechanowa. 

kuj

Do trzech razy sztuka?

Burmistrz kolejny raz 
unieważnia konkurs

eprasa.pl 1e57898ac1
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PRZASNYSKI

W sesji, która odbyła się w obecno-
ści starosty Krzysztofa Bieńkowskiego 
udział wzięli również Michał Mocek 
� opiekun Młodzieżowej Rady i Bogu-
sław Brykała, obydwaj z Zespołu Szkół 
Powiatowych w Przasnyszu oraz Grze-
gorz Herubiński � pracownik Miejskiego 
Ośrodka Pomocy Społecznej oraz prezes 
zarządu w Federacja ROSA.

Ciekawym i przyjętym do realizacji 
okazał się pomysł wolontariatu - włą-

Przasnyskie kryminałki
W czwartek, 3 listopada policjanci z Komenda Powiatowa 

Policji w Przasnyszu zatrzymali 75-letniego mieszkańca 
powiatu poszukiwanego przez sąd rejonowy. Mężczyzna 
unikał kary pozbawienia wolności. Zatrzymania dokonano 
w Rembielinie (gm. Chorzele).

Fałszywy pracownik banku
W ub. tygodniu do mieszkanki Przasnysza zadzwonił 

podający się za pracownika banku mężczyzna. Podczas 
rozmowy próbował nakłonić ją do wygenerowania kodu 
BLIK. Pokrzywdzona po wykonaniu polecenia zauważyła, że 
padła ofiarą oszustwa. Fałszywy pracownik banku wypłacił 
z jej konta 3 tys. zł.

2 listopada w Starostwie Powiatowym w Przasnyszu odbyła się 
kolejna sesja Młodzieżowej Rady Powiatu I kadencji, powołanej 
w grudniu ub. roku. Rada liczy 12 osób i została wyłoniona w wyniku 
wyborów przeprowadzonych w szkołach ponadpodstawowych 
powiatu przasnyskiego. Jej zadaniem jest pełnienie funkcji doradczo-
konsultacyjnej dla Rady Powiatu Przasnyskiego i Starosty oraz 
współpraca z samorządami szkolnymi i działania na rzecz młodzieży.  

Obywatelski Konwój 
Humanitarny z Przasnysza 
- laureatem konkursu 
�Mazowieckie Barwy 
Wolontariatu� ogłoszonego 
w sierpniu br. przez samorząd 
województwa mazowieckiego 
pod hasłem �Piękne jest nasze 
Mazowsze, bo piękni ludzie 
są jego mieszkańcami�. Celem 
konkursu jest uhonorowanie 
wolontariuszy za ich działalność 
na rzecz województwa 
mazowieckiego i jego 
mieszkańców oraz popularyzacja 
tej działalności. Ponadto konkurs 
ma zachęcić mieszkańców do 
podejmowania aktywności 
wolontariackiej.

Kurczą się odległości, zacierają 
granice, gdy trwa walka� 
Ciechanów, Przasnysz, 
Mazowsze, Polska. Ruszyły 
licytacje na rzecz Anny Gruszki, 
wieloletniej nauczycielki 
przasnyskiego Liceum 
Ogólnokształcącego im. Komisji 
Edukacji Narodowej, która 
walczy ze złośliwą odmianą 
nowotworu. 

Podejmujemy próbę pokazania dra-
matu 42-letniej Anny Gruszki, nauczy-
cielki, żony, matki, przasnyszanki, młodej 
kobiety. Walka z tą chorobą - potrójnie 
ujemnym zaawansowanym nowotwo-
rem piersi ma ograniczone możliwości 
leczenia w Polsce. Dla przewidywanej 

czenia młodzieży do zbiórki darów 
dla Polaków mieszkających na Litwie, 
a także udziału w świątecznej zbiór-
ce żywności.

Podczas spotkania dokonano także 
wyborów uzupełniających do Prezydium 
Młodzieżowej Rady Powiatu. Nowym 
przewodniczącym została Angelika Julia 
Wojciechowska. 

KB

Postrzelenie kota
Tego samego dnia jedna z mieszkanek Przasnysza zgłosiła, 

ze w rejonie ulicy Sadowej nieznany sprawca postrzelił, 
prawdopodobnie z wiatrówki, jej kota. 

Uchylali się od kary
2 listopada w Przasnyszu na ulicy Dębowej, policjanci 

zatrzymali 37-latka, który ukrywał się przed wymiarem spra-
wiedliwości. Mężczyzna poszukiwany był listem gończym. 
Taki sam los spotkał 38-latka, mieszkańca Przasnysza, którego 
poszukiwano w celu odbycia zastępczej kary pozbawienia 
wolności. Po uiszczeniu grzywny zatrzymany został zwol-
niony do domu. erM

W bieżącej edycji konkursu przyję-
to 115 zgłoszeń w pięciu kategoriach: 
w kategorii indywidualny wolontariusz 
- 41, szkolno/przedszkolne koło wolon-
tariatu - 36, wolontariat grupowy - 21, 
wolontariat seniorów - 6 oraz kategoria 
specjalna - 11.

Kapituła konkursu oceniała zgłosze-
nia pod kątem zaangażowania, rezul-
tatów, innowacyjności, skuteczności, 
partnerstwa w podejmowanych przez 
wolontariuszy działaniach oraz pro-
mocji wolontariatu. Wyłoniono pięciu 
laureatów oraz 10 wyróżnionych.

Jednym z laureatów jest Obywatel-
ski Konwój Humanitarny w kategorii 
wolontariat grupowy. Jest to niefor-
malna grupa wolontariuszy z Przasny-
sza, która od lat działa indywidualnie 
lub w mniejszych grupach pomagając 
potrzebującym mieszkańcom regionu. 
Organizuje zbiórki, kiermasze, akcje 
charytatywne, pomaga również bez-
pośrednio. Pod wspólną flagą zjedno-

czyli się dopiero po wybuchu wojny 
na Ukrainie. W zaledwie dwa dni od 
tego tragicznego dnia podjęli decyzję, 
że należy ruszyć na granicę, by pomóc 
oczekującym tam ludziom. 

Bartosz Gnojewski � jeden z współ-
założycieli Obywatelskiego Konwoju 
Humanitarnego podkreślił, że zwycię-
stwo grupy to zasługa mieszkańców 
miasta oraz całego powiatu przasnyskie-
go, którzy wspierali Konwój w podejmo-
wanych działaniach na rzecz niesienia 
pomocy potrzebującym. Bez wsparcia 
mieszkańców nie udałoby się osiągnąć 
takiego efektu, dlatego też swoje zwycię-
stwo wolontariusze dedykują wszystkim 
osobom, które włączyły się aktywnie 
w działania grupy.

Jednocześnie deklarują zgodnie, że 
nagroda w konkursie przekazana zosta-
nie na leczenie Anny Gruszki.

Wśród wyróżnionych w kategorii 
szkolne/przedszkolne koło wolontaria-
tu znalazła się również Szkolna Rada 
Wolontariatu, działająca przy Szkole 
Podstawowej im. Stanisława Konar-
skiego w Raciążu. Tworzą ją aktywni 
młodzi ludzie, którzy chętnie angażują 
się wszelkiego rodzaju akcje i projekty, 
m.in. �Sprzątanie świata�, �Świąteczna 
paka dla zwierzaka�, WOŚP oraz pomoc 
i wspieranie osób dotkniętych wojną 
na Ukrainie.

KB

skuteczności leczenia potrzebna jest immu-
noterapia, która nie jest refundowana. Za 
kilka dni pani Anna rozpocznie pierwszy cykl 
siedemnastu chemioterapii, w międzyczasie 
poddana zostanie mastektomii i jeżeli będzie 
to konieczne radioterapii. Konieczne jest zatem 
jak najszybsze zebranie potrzebnych środków. 
Leczenie należy rozpocząć jak najszybciej, 
daje to bowiem największe szanse na przeży-
cie. Kwota jaka jest potrzebna to 272 000 zł. 
W chwili obecnej na �onkozbiórce� zebrano 
blisko 60 tys. Potrzeba zatem jeszcze 212 tys. 

Mirosław Gruszka, mąż Anny apeluje: - 
Ubezpieczenie i oszczędności nie wystarczą 
na pokrycie pełnych kosztów leczenia i opie-
ki. Jesteśmy normalną rodziną z kredytami. 
Dlatego zwracam się do was przyjaciele, zna-
jomi oraz wszyscy, z którymi zetknęliśmy się 
w swoim życiu. Jeśli jesteś w stanie wspomóc 
nas w uzyskaniu dostępu do immunoterapii, 
my i nasze dzieci będziemy ci bardzo wdzięcz-
ni. Dziewczynki mają 13 i 16 lat. Potrzebu-
ją mamy, a ja przyjaciółki i żony. Ania ma 
jedno marzenie: być dalej mamą na pełen 

etat, patrzeć jak dziewczynki dorastają oraz 
zatańczyć na ich ślubie. Jako nauczycielka 
dawała z siebie wszystko, wymagała od innych, 
ale znacznie więcej od siebie� dzisiaj staje 
w szranki z potrójnie ujemnym zaawansowa-
nym nowotworem piersi, takim o którym nikt 
nie chce zbyt wiele mówić, bo niewiele jest tu 
dobrego do powiedzenia. 

Rokowania przy tym typie nowotworu są 
niezbyt dobre. Pomóc może chemioterapia, 
mastektomia i radioterapia jednocześnie. Te 
jednak także nie dają 100 % pewności wyle-
czenia. W Polsce istnieją ograniczone możli-
wości leczenia tej właśnie złośliwej odmiany 
nowotworu. Dziesiątki rodzinnych konsultacji 
ze specjalistami z całego świata, wiele przeczy-
tanych tematycznych książek, analiza wyników 
dotychczasowych badań, strony internetowe 
oraz poszukiwanie alternatywnych terapii, 
takich jak:  akupunktura, dieta, jad pszczeli czy 
joga. Nic jednak nie gwarantuje skuteczności, 
ale stosowanie jednej metody leczenia przy tej 
chorobie zwykle nie daje sukcesu. Nadzieja 
leży w konsekwencji i wierze, że jest jednak to 

możliwe. Do tego ów lek, którego jedna 
dawka  kosztuje 16 000 zł, podawać go 
trzeba co dwa/trzy tygodnie. Leczenie 
obok chemioterapii trwa rok. W Pol-
sce taka terapia nie jest refundowana, 
w przeciwieństwie do większości krajów 
Unii Europejskiej czy też USA.

Przyłączamy się zatem do tego 
apelu i zachęcamy do wsparcia Anny 
Gruszki. Choćby poprzez zbiórki, 
które ruszyły w różnych formach. 
M.in. zbiórka środków odbywa się 

O życie
dla Ani�

Nagrodzeni i wyróżnieni 
- wolontariusze z Przasnysza 
i Raciąża

Młodzi włączą 
się w pomoc

Młodzieżowa Rada Powiatu Przasnyskiego ze starostą oraz opiekunem

w Internecie pod linkiem: https://
onkozbiorka.pl/anna-gruszka-1. Na 
Facebook uruchomiono stronę z licy-
tacjami. https://www.facebook.com/
groups/425929761889057/. 

Znajdziemy tam rozmaite usługi, 
zabawki, książki, rękodzieło, lokalne 
wyroby tradycyjne i mnóstwo innych 
przedmiotów. Można również przekazać 
1 % w rocznym zeznaniu podatkowym: 
Numer KRS: 0000358654, Cel szcze-
gółowy: Anna Gruszka, 111750

KRZYSZTOF BIEŃKOWSKI
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Miał w mieszkaniu 
kilogram 
amfetaminy

Makowscy kryminalni zatrzymali makowianina, 
w którego mieszkaniu znaleźli ponad kilogram 
amfetaminy, marihuanę, haszysz i mefedron oraz 
19 tys. zł w gotówce. 49-latek trafił do aresztu.

Policjanci, w ramach czynności operacyjnych, 
ustalili, że mieszkający w Makowie Mazowieckim 
mężczyzna może posiadać znaczą ilość środków 
odurzających. W mieszkaniu 49-latka znaleźli 1,2 
kilograma narkotyków oraz wagi elektroniczne do 
porcjowania narkotyków.  Na miejscu zabezpieczo-
no także 19 tys. złotych.

- Sąd Rejonowy w Przasnyszu, na podstawie 
zgromadzonych przez policjantów materiałów 
dowodowych, zastosował wobec mężczyzny areszt 
tymczasowy na okres 3 miesięcy - informuje Monika 
Winnik, rzeczniczka makowskiej komendy.

Zgodnie z ustawą o przeciwdziałaniu narkoma-
nii za tego typu przestępstwo grozi kara od roku 
do 10 lat pozbawienia wolności. O losie 49-latka 
zadecyduje sąd.
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Budowa nowej remizy OSP Bobino Wielkie, a jednocześnie także 
świetlicy wiejskiej, trwała ponad rok i pochłonęła niemal milion 
złotych. Od teraz mieszkańcy wsi z gminy Płoniawy-Bramura będą 
się spotykać w nowoczesnym budynku.

Budowa budynku świetlicy wiejskiej 
wraz z garażem i zapleczem dla samo-
chodu OSP we wsi Bobino Wielkie kosz-
towała łącznie 971.116,65zł. Ponad pół 
mln zł pochodziło z dotacji ze środków 
budżetu Województwa Mazowieckiego. 

Fałszerstwo, 
kradzież, 
narkotyki...

Policja tylko w jeden weekend zatrzymała aż pię-
ciu mężczyzn poszukiwanych przez sąd do odbycia 
kary pozbawienia wolności. Czterech z nich to 
mieszkańcy gm. Różan, zaś jeden to mieszkaniec 
Makowa Mazowieckiego. Za co zostali ukarani?

Co ciekawe, każdy z pięciu mężczyzn miał na 
koncie wyrok za inne przestępstwo. Policjanci 
w weekend (22-23 października br.) zatrzymali 
czterech mieszkańców gm. Różan w wieku od 40 
do 48 lat oraz 36-letniego makowianina.

- Poszukiwani mężczyźni byli karani za: kie-
rowanie w stanie nietrzeźwości, uchylanie się od 
obowiązku alimentacyjnego, fałszowanie doku-
mentów, kradzież a także posiadanie narkotyków 
- informuje Monika Winnik, rzeczniczka KPP 
w Makowie Mazowieckim.

Wszyscy panowie byli poszukiwani przez Sąd 
Rejonowy w Przasnyszu. Nie zgłosili się do odbycia 
kary i ukrywali się przed wymiarem sprawiedliwości. 
W związku z zatrzymaniem przez funkcjonariu-
szy mężczyźni zostali doprowadzeni do zakładów     
karnych.

Wypadek 
w Młodzianowie

Zgodnie z ustaleniami makowskich policjantów, 
do wypadku na DK 57 w gminie Płoniawy-Bramura 
doszło, ponieważ 73-letnia kierująca VW nie ustą-
piła pierwszeństwa przejazdu. Na szczęście nie było 
ofiar śmiertelnych. 

Do wypadku w Młodzianowie doszło 29 paź-
dziernika br.  około godz. 13:35. Mieszkająca 
w Różanie 73-letnia kierująca VW Fox, wyjeżdżając 
z drogi podporządkowanej, nie ustąpiła pierwszeń-
stwa przejazdu 46-letniej kierującej VW Passatem, 
jadącej z Makowa Mazowieckiego w kierunku Prza-

snysza. Do szpitala trafiły cztery osoby: kierująca 
foxem i pasażerka oraz kierująca pasatem i 7-letnia 
pasażerka. Obydwie kierujące były trzeźwe. Trwa 
postępowanie w tej sprawie.

Poza tym wyjątkiem weekend przed Uroczysto-
ścią Wszystkich Świętych i sam okres świąteczny 
można uznać za bardzo spokojny na drogach 
powiatu makowskiego. Policja odnotowała tylko 
niewielkie stłuczki i otarcia na parkingach przy 
cmentarzach. W trakcie działań �ZNICZ� nie 
wykryto także żadnego pijanego kierowcy.

Stracił ponad 
150 tys. zł

Mieszkaniec powiatu makowskiego, skuszony 
obietnicą szybkiego zysku, przez niemal 3 miesiące 
korespondował z oszustami, którzy namawiali go 
do inwestowania m.in. w kryptowaluty. Zanim 
38-latek zorientował się, że jest okradany, z jego 
konta zniknęło ponad 150 tysięcy złotych.

Jak informuje makowska policja, w sierpniu br. na 
jednym z komunikatorów z mieszkańcem powiatu 
makowskiego skontaktowała się kobieta z ofertą 
inwestycji na giełdzie.

- Obietnice dużego i szybkiego zarobku zachę-
ciły 38-latka do współpracy z fikcyjnym �doradcą 
finansowym�. Na podane konto przez oszustów 
przelał 230 euro. Następnie do mężczyzny zadzwo-
nił kolejny fikcyjny �analityk finansowy�, który 
przedstawił pokrzywdzonemu formę współpracy 
i wysłał link do platformy, na której mieszkaniec 

pow. makowskiego się zarejestrował, podając swoje 
dane, w tym między innymi kopię dowodu osobi-
stego. Fikcyjni doradcy tłumaczyli, że wszystkie te 
kroki są niezbędne do wypłaty przyszłych zysków 
jego inwestycji. Na swoim telefonie za namową 
oszustów zainstalował również pulpit zdalnego 
sterowania. Blisko 3 miesiące oszuści codziennie 
kontaktowali się telefonicznie z 38-latkiem, zachę-
cając do dalszych inwestycji i pokazując na zain-
stalowanej platformie zyski z inwestycji - przybliża 
chronologię wydarzeń Monika Winnik, rzeczniczka 
KPP w Makowie Mazowieckim.

Następnie, po kolejnym telefonie, fikcyjny 
analityk namówił mężczyznę do inwestowania 
w kryptowaluty. Na podane przez oszustów konto 
mieszkaniec pow. makowskiego przelał kolejne 
pieniądze. Oszuści cały czas byli w kontakcie telefo-
nicznym z poszkodowanym i nakłaniali do kolejnych 
inwestycji. Bez jego zgody, za pomocą wcześniej 
zainstalowanej aplikacji do obsługi zdalnego pul-
pitu, na konto 38-latka zaciągnęli blisko 75 tysięcy 
złotych pożyczki. Analityk skutecznie przekonywał 
mężczyznę, że zrobił to, żeby odzyskać jego zain-
westowane pieniądze, a było to ponad 100 tysięcy 
złotych. Po kolejnych transakcjach i namowach 
38-latek wpłacił oszustom kolejne kilkadziesiąt 
tysięcy złotych.

- Kiedy zorientował się, że to oszustwo, zgłosił 
sprawę na policję. Mężczyzna stracił ponad 150 
tysięcy złotych - podsumowuje Monika Winnik.

Makowska policja ostrzega i apeluje o zacho-
wanie rozsądku przy transakcjach internetowych.

- Pamiętajmy żeby uniknąć podobnych tego typu 
zdarzeń nie należy instalować programu zdalnej 
obsługi komputera czy telefonu. Poprzez takie 
działanie kradzież pieniędzy odbywa się dosłownie 
na oczach pokrzywdzonego. Nie dajmy się namówić 
szybkim zyskiem gotówki, kierujmy się zdrowym 
rozsądkiem. Jeżeli �doradca finansowy� proponuje 
ci zainstalowanie oprogramowania do obsługi 
zdalnego pulpitu, możesz być pewien, że to oszu-
stwo - ostrzega rzeczniczka makowskiej komendy.

Gdy zadzwoni osoba podająca się za pracownika 
banku z prośbą o potwierdzenie danych, bądź 
żądając instalacji jakiegokolwiek oprogramowa-
nia, należy przerwać rozmowę i zweryfikować ją 
u źródła, czyli w banku, z którego rzekomo dzwo-
niła. W przypadku podejrzenia oszustwa sprawę 
powinno się zgłosić organom ścigania.

kuj

Pozostała kwota została sfinansowana 
ze środków własnych budżetu gminy 
Płoniawy-Bramura. Uroczyste odebra-
nie nowego obiektu odbyło się w ubiegłą 
sobotę (22 października br.). W wyda-
rzeniu brali udział mieszkańcy Bobina 

Kierowniczka Powiatowego 
Zespołu Doradztwa Rolniczego 
w Makowie Mazowieckim 
odeszła w lipcu na emeryturę, 
po 38 latach doradzania 
rolnikom. Jej zaangażowanie 
doceniły władze powiatu 
makowskiego.

Wielkiego, druhowie oraz przedstawicie-
le: gminy Płoniawy-Bramura, Starostwa 
Powiatowego w Makowie Mazowieckim 
i Urzędu Marszałkowskiego Wojewódz-
twa Mazowieckiego. 

Podczas sesji Rady Powiatu Makow-
skiego, która odbyła się 27 października 
br. (czwartek), starostowie oraz radni 
postanowili uhonorować Jolantę Rosę 
za wieloletnią pracę na rzecz rozwoju 
rolnictwa w powiecie makowskim. Sta-
rosta Zbigniew Deptuła wspominał, że 
początki pracy pani Jolanty to czasy 

To nie jedyna inwestycja z myślą 
o strażakach realizowana w tej gminie. 
Aktualnie trwa remont dachu na straż-
nicy OSP w miejscowości Stara Zbli-
cha. Koszt tej inwestycji wyniesie około 
68 tys. zł. Dotację na remont strażnicy 

ograniczonego dostępu do informacji, 
kiedy nie było jeszcze Internetu, a wia-
domości i wiedza z zakresu rolnictwa 
była trudno dostępna. Choć czasy się 
znacznie zmieniły, okazuje się, że nawet 
w dobie powszechnej cyfryzacji, pomoc 
fachowców wciąż jest niezastąpiona.

Starosta makowski Zbigniew Deptuła 
wraz z przewodniczącą rady Jolantą 

w kwocie 30 tys. zł także przeznaczył 
samorząd Mazowsza w ramach pro-
gramu �Mazowsze dla Straży Pożar-
nych 2022�. Pozostałe koszty pokryje 
z własnego budżetu gmina Płoniawy-
-Bramura.                                             kuj

Włoczkowską złożyli serdeczne podzię-
kowania i wyrazy uznania za wieloletnią 
i satysfakcjonującą współpracę Jolancie 
Rosie. Wręczyli jej kwiaty i pamiątko-
wy dyplom.

Po odejściu Jolanty Rosy na emery-
turę kierownikiem PZDR w Makowie 
Mazowieckim został Piotr Budny.

Kuj
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Uroczyste odebranie nowej remizy OSP Bobino Wilkie. Trwa remont dachu na remizie w miejscowości 
Stara Zblicha. 

Zmiany w PZDR

Oficjalne pożegnanie 
Jolanty Rosy

Inwestycje z myślą o strażakach

OSP Bobino Wielkie
z nową siedzibą

eprasa.pl 1e57898ac1
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Sprzedam samochód Peugeot 
Partner 1.6 Tepee diesel 2008 r. 
Faktura VAT. 19.000 zł. 502 375 013

PC-01300/22

NIERUCHOMOŚCI

Wynajmę kawalerkę. 
508 915 129

M5343-08975

Sprzedam M-4 64,3 m2. 
798 364 199

PC-01293/22

Do wynajęcia M-3 nie umeblowane 
Ciechanów. 506 841 283

PC-01296/22

Wynajmę pokój. 
881 406 640

PC-01284/22

Pokój do wynajęcia. 
514 249 182

PC-01289/22

Sprzedam działkę budowlaną 
w Strusinie - na granicy Sońska. 
Szczegóły na: www.otodom.pl, 
telefon 882 842 080

FC-0910/22

Sprzedam M-4, Ciechanów. 
721 245 023

PC-01234/22

PRACA

Zatrudnię rencistę do pomocy 
w gospodarstwie. 512 967 315

M3942-46461

Zatrudnię w gospodarstwie, 
zakwaterowanie, wyżywienie. 
500 270 610

SP-19

Zatrudnię kierowcę z doświadczeniem 
kat. C+E na trasie Polska -Szwecja. 
Więcej informacji pod 
tel. 668 767 226

M4575-59339

Zatrudnię osobę do skupu bydła. 
Wymagane prawo jazdy kat. B, mile 
widziana kat. C. Tel. 23 689 15 68 
dzwonić w godz. 10.00-16.l00

FC-0997/22

Zatrudnię pracowników 
budowlanych. 690 188 885

RM-86

Zatrudnię w gospodarstwie rolnym. 
512 704 741

PC-01228/22

Lek. Urszula Rudzińska
specjalista neurolog
Certyfikowany lekarz
medycyny estetycznej

Leczenie: bóle głowy, kręgosłupa, 
padaczka, choroba Parkinsona, SM
Zabiegi medycyny estetycznej

Gabinet: Ciechanów, 
ul. Spółdzielcza 2

rejestracja: 501 238 075
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lek. Dariusz Rudziński 
SPECJALISTA PSYCHIATRA

specjalista psychiatra
dzieci i młodzieży 

LECZENIE: 

depresji, nerwic, lęku,
psychoz, zaburzeń snu
- u dorosłych i dzieci

Ciechanów, ul. Spółdzielcza 2
Rejestracja: tel. 501 238 075 F
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Garaże 
Blaszane, 
bramy garażowe, hale, 
magazyny, kojce dla psów. 

MOCNA KONSTRUKCJA! - OCYNK. 
TYLKO U NAS 
WZMOCNIONY 
TRAPEZ BLACHY! 
Montaż Gratis! Krótkie Terminy, 
Tel. 509-038-426, www.robstal.pl 

JA!  OCYNK. 
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Alternatory, Alternatory, 
rozruszniki,rozruszniki,
sprężarki,sprężarki,

klimatyzacjeklimatyzacje
Sprzedaż Sprzedaż   

naprawa naprawa  wymiana wymiana
Samochody osobowe, 

ciężarowe, maszyny rolnicze

Ciechanów, ul. Pułtuska 116
(za stacją benzynową).

Tel. 023 673 48 07

Faktury VAT

BUDOWLANE

Asfalt na zimno w workach. 
23 673 34 35

FC-0721/22

Używane, nowe: grzejniki, drzwi, 
okna plastikowe. Wszystkie wymiary 
od ręki, również gospodarcze od 80 
zł. Tanio. Ojrzeń, Ciechanowska 12A. 
502 543 397

FC-0750/22

Budowa domów. 
515 908 871

FC-0971/22

MOTORYZACYJNE

ROLNICZE

Schładzalniki 150-6000 l, dojarki, 
hale udojowe. Sprzedaż, montaż, 
zamiana. Siewniki, rozsiewacze, 
przetrząsarki. Nasielsk, 
tel. 604 554 034

FN-82

Kupię ładowarki i ciągniki rolnicze. 
507 771 711

M6704-70086

Skup samochodów. 
513 552 226

FC-0128/22

ZŁOMOWANIE POJAZDÓW, 
SZYBKI ODBIÓR 

Z MIEJSCA, PŁATNOŚĆ 
GOTÓWKĄ. 

TEL. 668 939 875
M5173-76910

  Usługi ogólnobudowlane. 
  Tel. 507 567 910

FN-110

Noclegi, pomieszczenia biurowe, 
Ciechanów. Tel. 602 385 465

FC-0710/22

Zatrudnię kierowcę C+E, 
przewóz zboża. 

609 521 837
FC-0704/22

OGŁOSZENIA 
DROBNE
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SKLEP & SERWIS Hubert Malinowski

OFERUJEMY:
  myjki nowe i używane: 
KARCHER i KRANZLE
  urządzenia czyszczące myjące
  akcesoria, chemię profesjonalną
  serwis gwarancyjny i pogwarancyjny
  odzież i obuwie robocze, artykuły BHP

Sklep:  Ciechanów, ul. Wojska Polskiego 32, 
tel. 509 274 870

Serwis:  Przybyszewo 3 k. Regimina, 
tel. 501 444 220

TYGODNIK CIECHANOWSKI NR 45OGŁOSZENIA18 8 listopada 2022 r.

Projekty budowlane 
z formalnościami. 
Tel. 796 100 703

M4504-07057

Projekty budowlane dla 
przemysłu i rolnictwa. 

Tel. 796 100 703
M6607-66863

Szamba
Zbiorniki betonowe

od 900 zł
609 245 209 F
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PREZYDENT MIASTA CIECHANÓW
i n f o r m u j e

o podaniu do publicznej wiadomości wykazów nieruchomości położonych 
w Ciechanowie, przeznaczonych do oddania w dzierżawę, użyczenie 
i do sprzedaży.

Wykaz ogłoszony jest na okres 21 dni na tablicy informacyjnej Urzędu 
Miasta Ciechanów przy  ul. Wodnej 1 oraz  umieszczone na stronie BIP 
Gminy Miejskiej Ciechanów.                                           

K O M U N I K A T

Prezydent Miasta Ciechanów ogłasza I pisemny przetarg ofertowy nie-
ograniczony na dzierżawę lokalu handlowego - lokal nr 46,47 o powierzchni 
� 27,54 m2  i II pisemny przetarg ofertowy nieograniczony na dzierżawę 
lokalu handlowego - lokal nr 58,59 o powierzchni � 27,54 m2 znajdujących 
się w Hali Targowej w Ciechanowie przy ul. Henryka Sienkiewicza 75  

Ogłoszenie o przetargu znajduje się na stronie Urzędu Miasta Ciecha-
nów w zakładce dla Przedsiębiorców i Inwestorów - Ogłoszenia/wykazy 
nieruchomości BIP � dzierżawa nieruchomości. 

Ciechanów, 02 listopada 2022 r.

FCP-328

FCP-329

Ciechanów, 2022.11.03
Z up. PREZYDENTA MIASTA

/-/Iwona Kowalczuk

ZASTĘPCA PREZYDENTA MIASTA

- Wejdź na stronę - Wejdź na stronę 
www.ciechpress.plwww.ciechpress.pl

- Kliknij zakładkę - - Kliknij zakładkę - 
Reklama/Ogłoszenie drobne do TCReklama/Ogłoszenie drobne do TC

- Zastosuj się do poleceń- Zastosuj się do poleceń

Ogłoszenie drobne Ogłoszenie drobne 
przez internet!przez internet!

Wygodnie, szybko, Wygodnie, szybko, 

nie wychodząc z domu!nie wychodząc z domu!

AUTOKASACJA. 
604 534 590

FC-0665/22

Skup bydła pozaklasowego 
na ubój z konieczności. 

508 869 814
M5325-04781

eprasa.pl 1e57898ac1

https://www.otodom.pl/
https://www.robstal.pl/
https://www.ciechpress.pl/


Koszenie kukurydzy na ziarno, 
pakowanie w rękaw całego ziarna 
kukurydzy i wysłodki. Mielenie 
kukurydzy w rękaw. Tel. 507 113 478, 
508 341 899

FN-123

Sprzedam Gruber Unia Kos, 
szerokość robocza 2,60 m, 
zabezpieczenia sprężynowe, bardzo 
mało używany. Tel. 504 220 764

FN-127

Sprzedam ziemniaki paszowe, 
Władysławowo koło Ciechanowa. 
660 914 600

FC-0909/22

Sprzedam prosięta. 
603 323 722

PC-01238/22

Sprzedam siewnik 5 m Kverneland, 
talerzówka 3 m, siewnik talerzowy 
do koniczyny i traw 2,5 m. 
601 595 016

PC-01213/22

Sprzedam rozrzutnik 4 t, dojarkę, 
drwno opałowe i tartaczne. 
691 897 056

PC-01267/22

Sprzedam siano, sianokiszonkę, 
słomę, siewnik, pług, talerzówkę. 
692 350 269

PC-01278/22

Sprzedam 4 ha ziemi 
Strzeszewo k. Glinojecka. 
601 595 016

PC-01212/22

Okna gospodarcze. 
507 108 996

FC-0748/22

Sprzedam jałówkę wysokocielną. 
500 065 943

PC-01292/22

Sprzedam przyczepę rolnicza 12 t 
i rozrzutnik Forschritt T-088. 
501 617 647

PC-01288/22
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Ubojnia 
�ZARĘBA�

Michał Zaręba

Skup Skup 
i ubój i ubój 
bydłabydła

  Odbiór bydła poddanego 
ubojowi z konieczności

  Odbiór towaru z gospodarstw 
własnym transportem

  Możliwość ATRAKCYJNYCH 
ROZLICZEŃ na żywą wagę 
lub WBC

Tel. 23 691 41 70, 504 004 029
e-mail: ubojniazareba@tlen.pl

michal.zareba@vp.pl
Skórznice 32, 06-120 Winnica

Sprzedam ogierka zimnokrwistego. 
512 734 818

RM-87

Sprzedam źrebną klacz 
zimnokrwistą. Tel. 661 033 855

FN-126

Sprzedam cielaki odpojone, kupię 
sianokiszonkę. 503 730 871

FE-66

Sprzedam prasę belującą Sipma, 
siewnik do zboża Famarol 
Poznaniak, agregat uprawowy 
3,40 m. Tel. 693 777 904

FN-128

Ryby zarybieniowe. 
602 399 656

SP-20

Koparka KM-251 Waryński. 
602 399 656

SP-21

Sprzedam ładowarkę Kramer 512 
SL. 516 504 054

PC-01268/22
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Tel. Tel. 519 452 981519 452 981

Skup i sprzedażSkup i sprzedaż
zboża paszowego zboża paszowego 
oraz na gorzelnie.oraz na gorzelnie.

Odbiór z gospodarstwa.
Gotówka. 
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Konkurencyjne cenyKonkurencyjne ceny
Odbiór z gospodarstwa

Makowski Józef
Zasonie 25, 09-120 Nowe Miasto

tel. 507 771 303

Skup trzody i bydła
tuczniki, 

maciory, knury

FCP-330

Mielenie mokrej kukurydzy. 
519 799 773

FE-65

Tel. 792 264 299Tel. 792 264 299

Skup Bydła pourazowego, faktura VAT 
wyrejestrowanie, ubój z konieczności
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 ŁUKASZ
 GRZESZCZAK
 Wielodróż 38 A

SKUP
BYDŁA
SKUP
BYDŁA
SKUP
BYDŁA

Tel. 792 264 299

KUP

535-057-230

F
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P
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0
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 Metal-Fach, Claas Rollant
42, 44, 46, 62, 66, 250, Arobale, Welger, 
John Deere, Krone, Deuzh-Fahr, Vicon, 

Greenland, Carraro. 
 Ziemniaczany Anna, Bolko, Sortownik, 

Welger, John Deere, Famarol 

Korekcja racic. 
Weekendowe dojenie i obsługa 
stada. 510 526 699

PC-01233/22

Wywóz obornika Fliegl 20 t 
z załadunkiem ładowarką, 
beczka 20 tys. l. 513 705 855

FC-0137/22

MARCHEW, BURAKI, 
ZIEMNIAKI - PASZOWE

 573 123 484
PC-01269/22

Na podstawie art. 49, art. 61 § 4 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. Kodeks postępowania admini-
stracyjnego (Dz. U. z 2022 r. poz. 2000) w związku z art. 11d ust. 1 pkt 5 ustawy z dnia  10 kwietnia 
2003 r. o szczególnych zasadach przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie dróg publicznych 
(Dz. U. z 2022 r. poz. 176)

Starosta Żuromiński

zawiadamia, że zostało wszczęte postępowanie administracyjne na wniosek Zarządu Powiatu 
Żuromińskiego, Plac Józefa Piłsudskiego 4, 09-300 Żuromin złożony przez pełnomocnika Pana 
Roberta Pietrasika, PRO STUDIO Pracownia Projektowa Sp. z o.o.,  ul. Górczewska 181 lok. 507B, 
01-459 Warszawa w sprawie wydania decyzji o zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej, dla 
zadania pod nazwą:

�Rozbudowa dróg powiatowych nr 4611W Zieluń � Wylazłowo 
oraz nr 4605W Zieluń - Kozilas � Chojnowo w m. Zieluń�.

1. Określenie nieruchomości lub ich części, które planowane są do przejęcia na rzecz Skarbu Państwa 
lub Jednostki Samorządu Terytorialnego:
Działki przeznaczone do przejęcia/podziału/pod drogę na rzecz Powiatu Żuromińskiego  (nr działki 

po podziale pod drogę)

 

 
   

    

                                   352/2            

                                   624/2            

                                 623/4            

                                 622/4            

                                   621/2            

                                   620/2            

    

                                   628/2            

                                 658/4            

                                   659/2            

                                 677/4            

                                    635/4              

2. Określenie nieruchomości lub ich części z których korzystanie będzie ograniczone:

3. Wykaz działek objętych inwestycja:
Działki przeznaczone pod realizacje inwestycji drogowej (nr działki po podziale pod drogę):

Z dniem zawiadomienia, o którym mowa w ust. 5, nieruchomości stanowiące własność Skarbu Państwa 
bądź jednostek samorządu terytorialnego, objęte wnioskiem o wydanie decyzji o zezwoleniu na realizację 
inwestycji drogowej nie mogą być przedmiotem obrotu w rozumieniu przepisów o gospodarce nieru-
chomościami.
Czynność prawna dokonana z naruszeniem zakazu, o którym mowa w ust. 9, jest nieważna.
Dokumentacja w powyższej spawie może być udostępniona do wglądu zainteresowanym stronom 
w Starostwie Powiatowym w Żurominie, Plac Józefa Piłsudskiego 4, 09-300 Żuromin, pokój 17,  w godzi-
nach pracy urzędu, tj. od 730 do 1530,w okresie 14 dni od daty podania niniejszego obwieszczenia do 
publicznej wiadomości.
Zgodnie z art. 49 ustawy Kodeks postępowania administracyjnego zawiadomienie uważa się za doko-
nane bądź doręczone po upływie czternastu dni od dnia, w którym nastąpiło publiczne obwieszczenie.

z up. Starosty Żuromińskiego
Dyrektor Wydziału Infrastruktury inż. Jolanta Marzena Kalkowska

                                                 323

                                                 361

                                                 675

                                                 632

                                                636/7
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Sprzedam źrebówki zimnokrwiste 
i jałoszki mięsne żarłaki. 
504 652 931

PC-01297/22

Sprzedam siewnik zbożowy 
poznaniak 3 m, 2003 r, zbiorniki 
do zboża lejowe Michał. 
504 652 931

PC-01298/22

Sprzedam Zetora 10145 z turem, 
talerzówkę 6-m, beczkowóz 10000 l, 
zgrabiarkę dwugwiazdową, 
John Deere 6630. 
603 454 300

PC-01301/22

RÓŻNE

Asfalt z remontera na gorąco. 
23 673 34 35

FC-0721/22

Kruszywa, żwir, czarnoziem. 
23 673 34 35

FC-0721/22

Wyprzedaż mebli wypoczynkowych. 
Duże rabaty. 515 108 538

RM-84

Kupię używany piec co. 
604 062 343

PC-01299/22

Sprzedam heblarkę z piłą tarczową, 
frezarkę do drewna. 
692 356 601

PC-01285/22

Sprzedam szczeniaki owczarki 
niemieckie długowłose. 
514 543 250

PC-01276/22

Sprzedam piec co, bojler co 
na  ciepłą wodę. 
505 852 088

PC-01291/22

1001 drobiazgów, rowery, lodówki, 
zamrażarki, zmywarki, kosiarki, 
materace, meble, dywany, 
używane. Ojrzeń, 
507 108 996

FC-0749/22

Sprzedam suche drewno opałowe, 
gotowe do palenia, 400 zł/mp. 
504 750 079

PC-01283/22

Kupię: topolę, sosnę, olszynę. 
509 042 402

FC-0927/22

Tartak obwoźny. 
519 839 388

PC-01251/22

TOWARZYSKIE

Atrakcyjna brunetka, domowa 
atmosfera, gwarantowana dyskrecja. 
791 409 697

PC-2

Praca dla pań mieszkanie, wysokie 
zarobki. 502 939 307

PC-01028/22

Pani pozna panów. 
792 207 348

PC-00749/22

USŁUGI

Wycinka drzew, wynajem podnośnika 
koszowego i usługi rębakiem. 
Tel. 507 567 910

FN-109

Usługi hydrauliczne. 
508 491 711

SM-82

Usługi remontowe. 
517 862 074

PC-01111/22

Odbiór z gospodarstwa.

Płatność w 3 dni!
0500 224 312

Skup bydła rzeźnego
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Skup trzody i bydła

Odbiór z Gospodarstwa
„AGROL” Adam Dymkowski

Goszczyce Poświętne 7
09-130 Baboszewo

tel. 23 661 20 45, 511 492 526
FC-1360

Odb
„AGR

G

tel. 23 6

a
ki
7
o
6

FC-1360

Płatność w 3 dni lub gotówką

AR-POLAR-POL
Arkadiusz Mochtak

Szybka płatność 3 dni lub gotówka
Odbiór z gospodarstwa

tuczniki, maciory, knury, krowy, 
byki, jałówki

Nowe Miasto k. Płońska, ul. Młodzieżowa 1
tel. 690 393 441 FC-1253

Skup trzody i bydła Skup trzody i bydła 

SKUP BYDŁA
                 KROWY

                 BYKI 
                JAŁÓWKI

                
                    Płatność

                    2 dni

505 241 513

SPRZEDAM ŻUŻEL, 
SZLAKĘ. 505 871 111

PC-01270/22

HURTOWA SPRZEDAŻ 
OLEJU NAPĘDOWEGO 

I OPAŁOWEGO. 
TEL. 728 008 002

M5044-58048

SUPER POŻYCZKA. 
KASA w 15 min. 

515 459 414
M5204-87356

Ubojnia zwierząt
Elżbieta Słonczewska 

w spadku

Pianowo Bargły 3 k. Nasielska

skupuje krowy
oraz młode bydło
Odbiór z gospodarstwa.

tel. 606 402 852, 504 154 315
lub 604 206 737 FN-20

Skup, ubój, 
eksport zwierząt 

23 671-72-08
507-132-860

e-mail: dab.pol@wp.pl FC
P

-1
91

olej  napedowy, 

olej opałowy

,

Tel: 501 680 623

z dostawą

Skup bydła Skup bydła 
Marcin 

Malinowski

konkurencyjne ceny 

511 394 119
PRZELEW 2 DNI/GOTÓWKA FC

P
rz

Naprawa lodówek, zamrażarek, 
lad chłodniczych, schładzalników 
do mleka. 697 342 132

FC-0772/22

Odnawianie wanien. 
600 979 826

FC-0925/22

Więźby dachowe. 
515 908 871

FC-0972/22

MYOIL - hurtowa sprzedaż 
oleju napędowego z dostawą 
do klienta. Tel. 608 889 955

M5571-45760

FCP-327

WÓJT GMINY KRASNE
Stosownie do art. 35 ust. 1 i 2 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospo-

darce nieruchomościami (tj. Dz. U. z 2021 r., poz. 1899 z późn. zm.)

informuję,

iż na tablicy ogłoszeń Urzędu Gminy Krasne, ul. Adama Mickiewicza 23,
06-408 Krasne, na stronie internetowej Biuletynu Informacji Publicznej 
prowadzonej przez Urząd Gminy Krasne, pod adresem: www.bip.kra-
sne.pl oraz na stronie internetowej pod adresem: www.krasne.pl. został 
wywieszony na okres 21 dni wykaz nieruchomości przeznaczonych do 
sprzedaży w trybie przetargowym.

TYGODNIK CIECHANOWSKI NR 45OGŁOSZENIA20 8 listopada 2022 r.

Redakcja 
Tygodnika 
Ciechanowskiego 

informuje,

że biuro ogłoszeń 
w Ciechanowie przy ul. Ściegiennego 2 

jest czynne 
od poniedziałku do piątku, 
w godz. od 8.00 do 16.00

Zapraszamy
  

    Ogłoszenia można nadawać też 
    przez stronę www.ciechpress.pl

Sprzedam drewno opałowe, 
możliwość dowozu. 609 521 837

FC-0974/22

eprasa.pl 1e57898ac1
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W Pułtusku gościła 
siedmioosobowa delegacja 
niemieckiego miasta 
partnerskiego Ganderkesee 
na czele z burmistrzem Ralfem 
Wesselem. Wspólnie 
z przedstawicielami pułtuskiego 
samorządu przywitała 
21 października Gantera, 
malowniczego gąsiora, który 
osiedlił się w mieście nad 
Narwią, a który jest prezentem 
właśnie od gminy Ganderkesee.  
Wcześniej podczas gali 
oświatowej delegacja otrzymała 
podziękowania za solidarność 
i pomoc finansową 
od uchodźców z Ukrainy 
mieszkających w Pułtusku. 

- Ganderkesee jako pierwsze, a final-
nie jako jedno z dwóch miast partner-
skich, wsparło organizację pomocy 
dla uchodźców z Ukrainy, którzy swój 
nowy, bezpieczny dom znaleźli wśród 
nas, w Pułtusku. Łącznie gmina Pułtusk 
otrzymała na ten cel od miasta Gander-
kesee kwotę 56.325 zł, w tym niezwykle 
ujmującym okazał się gest uczniów szko-
ły podstawowej w Bookholzberg, którzy 
zorganizowali specjalny bieg i uzyskali 
z niego dochód w wysokości 3.363 euro 
tj. 15.577 zł � powiedziała podczas gali 
oświatowej Dorota Sobotka, kierownik 
Wydziału Promocji, Kultury i Sportu 
Urzędu Miejskiego w Pułtusku.

Wdzięczność i motanki   
za pomoc dla Ukrainy

W podziękowaniu społeczności Gan-
derkesee burmistrz Ralf Wessel otrzymał 
tradycyjne słowiańskie, ukraińskie lalki-
-motanki, wykonywane zgodnie z naro-
dowym zwyczajem, ręcznie, co istotne 
� w konkretnym dniu tygodnia � w środę. 
Wykonała je mieszkająca w Pułtusku 
Tetiana Songarowa. 

- Lalki zawierają elementy tradycyj-
nych, ukraińskich strojów ludowych: 
wyszywane koszule z ośmiokątnymi 
różami � symbolami słońca, kwietne 
wianki. Lalka przedstawiająca matkę 
z dziećmi symbolizuje przedłużenie 
pokoleń, ma na głowie wieniec ze sło-
neczników, które metaforycznie symboli-
zują Ukrainę � opisała Dorota Sobotka. 
Podkreśliła: � W sposób szczególny dziś 
lalki-motanki towarzyszą Ukrainkom 
i Ukraińcom w najważniejszych momen-
tach ich życia. Wraz z tradycyjną lal-
ką-motanką przekazywana jest dobra 
energia i życzenia, które twórca tchnął 
w trakcie ich wykonania. Mają obda-
rowanym przynieść zdrowie, szczęście 
i spełnić łączące wszystkich marzenie 
� zesłać światu pokój.

- Żyjemy w wyjątkowych czasach. Po 
wybuchu wojny w Ukrainie, mieliśmy 
z burmistrzem Pułtuska wideokonfe-
rencję i rozmawialiśmy o uchodźcach. 
Mieliśmy uchodźców w naszej gminie, 
ale zainteresowało nas także, ile osób 
z Ukrainy przybyło do Pułtuska. Roz-
ważaliśmy, jak możemy pomóc. Stwier-
dziliśmy, że pomoc pieniężna będzie 

najlepsza. Zachęciliśmy społeczeństwo 
do złożenia datków. Jestem dumny, że 
w pomoc włączyli się uczniowie. Jedne 
klasy biegały, inne wykonały prace ręcz-
ne, i tak zbierały pieniądze � opowiedział 
Ralf Wessel, burmistrz Ganderkesee, 
wzruszony podziękowaniami i prezen-
tem w postaci motanek. Wystąpienie 
zakończył słowami: � Dziękuję wszyst-
kim, którzy pomagają uchodźcom 
mieszkającym w Pułtusku. Pomagajmy 
dalej wspólnie. 

Gościom z Niemiec, ale i gospoda-
rzom, i mieszkańcom Pułtuska podzię-
kował śpiewem i tańcem Zespół Pieśni 
i Tańca �Polanie znad Dniepru� z Kijo-
wa (napiszemy o nim osobno).  

Powitanie malowniczego 
Gantera

W piątek, 21 października delegacja 
wspólnie z przedstawicielami samorzą-
du miasta i gminy Pułtusk oraz miesz-
kańców powitała, zgodnie z niemieckim 
zwyczajem, malowniczego gąsiora, który 
�wylądował� na placu marszałka Józefa 
Piłsudskiego w Pułtusku. 

- To dla mnie zaszczyt przekazać pań-
stwu tego gąsiora. Gąsior jest ważnym 
symbolem naszego miasta � zaznaczył 
burmistrz Ralf Wessel. Opowiedział 
legendę: � Dawno temu pewnemu gąsio-
rowi zawiązano oczy, miał nie patrzeć 
wokół i lecieć, a tam, gdzie miał wylądo-
wać, miał zostać zbudowany kościół. Tak 
powstała gmina Ganderkesee. Dzisiaj 

gąsior to symbol gminy, jej znak, element 
jej identyfikacji i jej związku z tradycją 
i historią. 

Wyjaśnił, że Stowarzyszenie �Gante-
rART� rozprowadziło po całej gminie 
i poza jej granicami 92 gąsiory � każ-
dy został inaczej pomalowany. Jeden 
trafił do Francji, jeden �zamieszkał� 
we Włoszech. Gąsiora dla Pułtuska 
ozdobiło nie stowarzyszenie, tylko 
Madlen Fish, pochodząca z Ukrainy, 
z Krymu artystka, od wielu lat mieszka-
jąca w Niemczech. Namalowała na nim 
ratusz w Ganderkesee i kościół, który 
powstał, jak głosi legenda, w miejscu, 
gdzie wylądował gąsior, ale i zabytki 
Pułtuska. Życzyła, by był symbolem 

pokoju (więcej o Ganterze i idei heral-
dycznych rzeźb pisaliśmy w �TC� nr 42 
z 18 października). 

- Właściwie jesienią gęsi odlatują do 
ciepłych krajów, a ten zmienił kierunek 
i poleciał tysiąc kilometrów w inną 
stronę � zauważył Ralf Wessel. � Ale 
jestem pewien, że będzie tutaj dobrze się 
czuł i zostanie dobrze przywitany. My 
jesteśmy przyzwyczajeni, że spotykamy 
te gąsiory, a dla państwa to nowość. 

�Mój ci on�. Nasz ci on � powiedział 
z humorem burmistrz Pułtuska Wojciech 
Gregorczyk i udekorował gąsiora szarfą 
w kolorach pułtuskiej flagi. Zaznaczył: 
� To jest prezent. Otoczymy go opieką.

Delegacja Ganderkesee w Pułtusku 

Powitanie Gantera 
i podziękowania
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Wzruszony Ralf Wessel, burmistrz 
Ganderkesee, z darem – lalkami-
motankami 

Ganter, czyli symbol współpracy 
między miastami: Pułtuskiem 
i Ganderkesee

Burmistrz Ganderkesee Ralf Wessel (w środku) przyjął podziękowania 
z rąk burmistrza Pułtuska i przedstawicielek uchodźców z Ukrainy

Delegacja z Ganderkesee i przedstawiciele Pułtuska podczas powitania gąsiora 

„Nasz ci on”, powiedział z humorem burmistrz Wojciech Gregorczyk i zawiązał 
na szyi gąsiora szarfę w kolorach pułtuskiej flagi 

Dla gości i gospodarzy wystąpił zespół „Polanie znad Dniepru” 

Trzeba głośno powiedzieć, że to gąsior, 
a nie kaczka. 

- Kaczor. Rodzaj męski to kaczor � 
poprawił ktoś z obecnych. 

- To gąsior nie kaczor � kontynuował 
żartobliwie burmistrz Ganderkesee. � 
Jest apolityczny, nie zna się na polityce, 
a szczególnie na polityce Polski. 

- Teraz powiem, jak w pewnej powieści 
było, jak rzekła Danuśka do Zbyszka: 

O współpracy gmin
- Pracowaliśmy w zespołach: gospo-

darki, turystyki, były też panele poświę-
cone edukacji, sportowi i kulturze. Z obu 
stron padło wiele propozycji, a hasłem 
przewodnim było to, że my jako przed-
stawiciele samorządów musimy się 
poznać i nasi mieszkańcy muszą się 
poznać. Myślę, że już wkrótce przeko-
nają się państwo, że udało nam się zre-
alizować część tych pomysłów z różnych 
dziedzin � wspomniała Dorota Sobotka, 
kierownik Wydziału Promocji, Kultury 
i Sportu Urzędu Miejskiego w Pułtusku.

Danuta Łada, zastępca kierownika 
Wydziału Inwestycji i Pozyskiwania 
Środków Pozabudżetowych opowie-
działa o projekcie �Strefy zieleni w Puł-
tusku�. W jednym z takich miejsc, przy 
placu Józefa Piłsudskiego, został usta-
wiony Ganter, element małej architek-
tury, symbol współpracy między Puł-
tuskiem i Ganderkesee, która trwa od 
września 2018 r. Informacje o niej, jak 
i o miastach partnerskich pojawią się na 
tablicach wiosną. 

Przedstawiciele Ganderkesee dzień 
później w Sali Rady Urzędu Miejskiego 
spotkali się ze społecznością ukraińską, 
przebywającą  w Pułtusku, a spotkanie 
prowadził zastępca burmistrza Mateusz 
Miłoszewski. Następnie zwiedzili dawne 
miasto biskupie, a w rolę przewodni-
ka wcielił się sam burmistrz Wojciech 
Gregorczyk. Ralf Wessel, który przejął 
stanowisko burmistrza po Alice Ger-
ken, gościł po raz pierwszy w Pułtusku, 
natomiast jeden z pozostałych człon-
ków delegacji Hauke Gruhn, rzecznik 
prasowy Gemeinde Ganderkesee, czyli 
gminy Ganderkesee, odwiedził nasz 
kraj i partnerskie miasto nad Narwią 
już kolejny raz. 

Pułtuszczanie natomiast złożyli wizy-
tę w Niemczech w dniach 30 czerwca 
� 4 lipca br. Oprócz burmistrza i jego 
zastępcy, gminę reprezentowali: radni 
miejscy Andrzej Mitkowski i Stanisław 
Zaremba, dyrektor Miejskiego Ośrodka 
Sportu i Rekreacji Marcin Nożykow-
ski oraz członek Zarządu Pułtuskiego 
Przedsiębiorstwa Usług Komunalnych 
Damian Szewczyk. 

IK 
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1. ULKS Ołdaki 12 31 48:18
2. Opia Opinogóra 12 27 53:18
3. Bartnik Myszyniec 12 26 44:14
4. Narew II Ostrołęka 12 24 31:17
5. GKS Łyse 12 21 39:21
6. Orzyc Chorzele 12 16 27:34
7.  Orzeł Sypniewo 12 15 29:25
8. Orlęta Baboszewo 12 15 26:27
9. GUKS Krasnosielc 12 15 18:34
10. FC 2012 Różan 12 14 27:29
11. Tamka Dzierzgowo 12 13 29:37
12. GKS Pokrzywnica 12 13 25:34
13. Pełta Karniewo 12 10 16:54
14. Gladiator Słoszewo 12 2 13:59

1. Korona Szydłowo 13 28 47:20
2. Wkra Bieżuń 13 28 37:16
3. Rzekunianka Rzekuń 13 28 29:12
4. Kryształ Glinojeck 13 28 36:24
5. Ostrovia Ostrów Maz. 13 27 34:19 
6. Mazur Ojrzeń 13 25 31:25
7. Wkra Sochocin 13 20 20:18
8. GKS Gumino 13 19 30:31
9. GKS Strzegowo 13 17 26:26
10. Sona Nowe Miasto 13 17 24:32
11. Kurpik Kadzidło 13 16 25:31
12. Konopianka Konopki 13 14 32:36
13. Wymakracz Długosiodło 13 10 19:38
14. Wkra Radzanów 13 9 22:34
15. KS Wąsewo 13 7 14:32
16. Korona Karolinowo 13 6 12:44

1. Mławianka Mława 15 28 38:29
2. Pogoń Grodzisk Maz. 15 28 28:20 
3. Legionovia Legionowo 15 27 34:21
4. Świt Nowy Dwór Maz. 15 27 28:20
5. Unia Skierniewice 15 26 16:9
6. Lechia Tomaszów Maz. 15 24 21:15
7. Legia II Warszawa 15 23 29:25
8. Pelikan Łowicz 15 23 24:21
9. ŁKS II Łódź 15 22 30:22
10. Jagiellonia II Białystok 15 21 30:24
11. Sokół Ostróda 15 21 26:27
12. Pilica Białobrzegi 15 20 21:25
13. Broń Radom 15 19 27:27
14. Olimpia Zambrów 15 17 19:28
15. Błonianka Błonie 15 11 16:33
16. Ursus Warszawa 15 10 18:29
17. Warta Sieradz 15 10 13:27
18. Concordia Elbląg 15 7 16:33

Opia Opinogóra otrząsnęła się 
po ubiegłotygodniowej porażce 
z liderem z Ołdaków. W ostatnią 
sobotę w Różanie podopieczni 
Krzysztofa Kopcińskiego musieli 
jednak walczyć do ostatniego 
gwizdka.
Z kolei derby powiatu 
płońskiego potoczyły się 
po myśli Orląt. 

Piłkarze z Mławianki wrócili 
na zwycięski szlak. Po czterech 
meczach przerwy sięgnęli po 
komplet punktów. Na dodatek 
zrobili to na wyjeździe, 
w Legionowie okazali się lepsi 
od miejscowej Legionovii.

Przed meczem to gospodarze wyda-
wali się murowanym faworytem. Mła-
wianka to wciąż beniaminek, Legiono-
via w poprzednim sezonie do ostatniej 
kolejki walczyła o awans do drugiej ligi 
(wcześniej występowała na tym szczeblu 
przez pięć sezonów). 

Do rywalizacji z podopiecznymi Pio-
tra Rzepki Legionovia przystępowa-
ła jako lider rozgrywek. W tej rundzie 
przegrała tylko jeden mecz, w dodatku 
ponad dwa miesiące temu. 

Goście z Mławy zagrali bez żadnych 
kompleksów. Już w 5. minucie Michał 
Stryjewski oddał groźny strzał z dystan-
su, ale miejscowy bramkarz zdążył 
z interwencją. 

Odpowiedź legionowian była natych-
miastowa. Dośrodkowanie z prawej 
strony dotarło do Bartosza Rymka, 
a ten miał przed sobą już tylko Piotra 
Piotrowskiego. Na szczęście goście trafił 
tylko w boczną siatkę.

Ten sam zawodnik spróbował szczę-
ścia w końcówce premierowej partii - 
kropnął mocno z dystansu, ale piłka 
trafiła tylko w poprzeczkę. 

Trzecie zwycięstwo w lidze 
mazowieckiej juniorek 
młodszych odniosły piłkarki 
Czarnych Regimin. Regiminianki 
podejmowały warszawski drugi 
zespół Varsovii. Regiminianki 
mecz zaczęły z dużym 
rozmachem, po 17. minutach 
prowadziły 10:3. Pomimo 
wysokiego prowadzenia 
podopieczne Jacka Wardy nie 
zwalniały tempa i po pierwszej 
połowie prowadziły wysoko 18:6.

Bardzo dobre zawody 
w drużynie Czarnych roze-
grała Dominika Czarne-
wicz, która dziesięciokrot-
nie pokonała bramkarkę 
rywalek. W klasyfikacji 
strzelczyń z dorobkiem 
45 bramek w dalszym cią-
gu prowadzi Aleksandra 
Kolankowska. Po ośmiu 
kolejkach Czarne plasu-
ją się na trzecim miejscu 
w tabeli. Prowadzi z kom-
pletem wygranych Agryko-
la Warszawa.

W połowie października 
w bulkowskim lesie koło Winnicy 
rozegrana została piąta edycja 
biegu pn. �Żółty Jesienny 
Lis�. Impreza jest częścią 
Winnickiego Festiwalu Sportu, 
która otrzymała dofinansowanie 
Ministerstwa Sportu i Turystyki, 
wsparli ją ponadto: Gmina 
Winnica oraz Nadleśnictwo 
Pułtusk.

Zawodnicy z Baboszewa nie dali 
żadnych szans lokalnym konkurentom 
ze Słoszewa. O bramki zadbał nie tylko 
najlepszy strzelec baboszewian. Kamil 
Gajewski zaliczył dublet � to samo osią-
gniecie stało się także udziałem Pawła 
Łączyńskiego. 

Z kolei w Różanie wynik otworzył 
doświadczony Łukasz Frączkowski. 
Lewonożny skrzydłowy idealnie przy-
mierzył z rzutu wolnego w górny róg 
bramki. Drugiego gola dla opinogórzan 
zdobył Norbert Hiszpański, wykorzystu-
jąc sytuację sam na sam. Miejscowi zdo-
łali jedynie zmniejszyć rozmiary porażki 
wykorzystując �jedenastkę�.

Beniaminek z Dzierzgowa wydostał 
się ze strefy spadkowej. W domowej 
konfrontacji z GUKS-em Krasnosielc 
mógł zgarnąć komplet punktów. Po pre-
mierowej partii prowadził nawet 2:1. 
Ostatecznie skończyło się na wyniku 2:2 
� dla Tamki to pierwszy remis w sezonie.

12. kolejka (5-6 listopada): Różan 
� Opia 1:2, Bartnik � Ołdaki 1:3, Gla-

Tuż po przerwie Legionovia otrzy-
mała rzut karny. Piotrowski spóźnił 
się z interwencję faulując szarżujące-
go napastnika. Bramkarz Mławianki 
interweniował niezwykle efektownie 
(zatrzymał piłkę lecącą w środek bram-
ki nogami).

Najwięcej niespodzianek piłkarze obu 
zespołów przygotowali na ostanie 10 
minut. 

W 82. minucie Dominik Wasiak prze-
jął zbyt krótkie wybicie rywali. Zagrał do 
Michała Stryjewskiego, a ten przymie-
rzył z dystansu, trafiając idealnie w samo 
�okienko� bramki.

Czarni Regimin � Varsovia II War-
szawa 31:18 (18:6) 

Czarne: Jurczak, Koc � Miedzowska 
1, Kolankowska 5, Czarnewicz 10, Sobo-
ta 2, M. Malinowska 1, J. Boniakowska 
1, K. Malinowska 2, G. Boniakowska 3, 
Kamińska 1. Lipowska 4, Jankowska 1

Wyniki 8. kolejki: UKS Vilanovia 
I Warszawa pauzowała, KS Zawkrze 
Mława � UKPR Agrykola Warszawa 
27:33 (13:20), MUKS Czarni Regimin � 
UKS Vilanovia II Warszawa 31:18 (18:6)

lew  

Bieg główny na dystansie 10 kilome-
trów zgromadził na starcie blisko 80 bie-
gaczy i 14 przedstawicieli nordic walking 
z różnych zakątków Mazowsza. Naj-
szybszym uczestnikiem biegu z czasem 
36 min i 12 s okazał się przasnyszanin 
Rafał Smoliński. Tuż za nim finiszowali: 
Łukasz Zembrzuski z Płońska oraz Rafał 
Dzięgielewski z Wyszkowa. Wśród kobiet 
dominowały wyszkowianki: zwycięży-
ła Izabela Gudanis przed klubowymi 
koleżankami Ewą Pazułą i Magdaleną 

diator � Orlęta 0:5, Łyse � Pełta 4:0, 
Orzyc � Orzeł 2:2, Tamka � Krasnosielc 
2:2, Narew � Pokrzywnica 3:0

15. kolejka (12-13 listopada): 
Pokrzywnica � Różan, Krasnosielc � 
Narew II, Orzeł � Tamka, Pełta � Orzyc, 
Orlęta � Łyse, Ołdaki � Gladiator, Opia 
- Bartnik erM

Dwie minuty przed końcem 
gospodarze wyrównali za sprawą 
Szymona Wiejaka i wydawało się, 
że zespoły podzielą się punktami. .

Ale w doliczonym czasie goście 
zaskoczyli rywali. Michał Stryjewski 
zagrał do brata, a Mateusz przy-
mierzył celnie uderzył piłkę w długi 
róg. Golkiper Legionovii nie miał 
żadnych szans na skuteczną inter-
wencję. Po 15. kolejkach Mławianka 
została liderem III ligi gr. mazo-
wieckiej.

GP

Legionovia Legionowo � Mła-
wianka Mława 1:2 (0:0)

Bramki:  Wiejak 88 - Michał 
Stryjewski 82, Mateusz Stryjewski 
90

Mławianka: Piotrowski  � Sku-
dynowski, M. Rogalski, Dobek-Pie-
trowski (46 Komorowski), Marko-
wicz (78. Rutkowski), Masiak (90. 
Tworek),  Wasiak, Kostyk, Stryjew-
ski, Mich. Stryjewski, Odillon

Pozostałe wyniki 15. kolejki 
(5 -6 listopada): Olimpia � Bło-
nianka 0:3, Concordia � Pilica 1:3, 
ŁKS II � Warta 2:2, Unia � Legia 
II 1:0, Jagiellonia II � Świt 4:1, 
Pogoń � Broń 4:0, Pelikan � Ursus 
3:1, Lechia � Sokół 1:1

16. kolejka (12-13 listopada): 
Błonianka � Sokół, Ursus � Lechia, 
Broń � Pelikan, Świt � Pogoń, Mła-
wianka � Jagiellonia (sobota godz. 
14), Legia II � Legionovia, Warta 
� Unia, Pilica � ŁKS II, Olimpia 
- Concordia

Nizińską. Na mecie każdy z uczestników 
biegu otrzymał pamiątkowy medal z rąk 
Ministra Rolnictwa Henryka Kowalczy-
ka oraz Wójta Gminy Winnica Rober-
ta Wróblewskiego.

W oczekiwaniu na ogłoszenie koń-
cowych wyników, odbył się bieg dla 
dzieci na dystansie 200 metrów, w któ-
rym udział wzięło ponad 70 dzieci. 
O smaczny posiłek zadbały panie z Koła 
Gospodyń Wiejskich �Wysokie Obcasy� 
z Winnicy. lew

A klasa

Opia wygrywa w Różanie
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Piłkarze z Opinogóry wygrali 
w Różanie 2:1

Sprytny lis jak zwykle uciekł

Czarne lepsze 
od Varsovii

III liga

Gole braci i lider w Mławie

Radość graczy Mławianki po wygranej w Legionowie

Jeszcze na początku października 
reprezentanci bieżuńskiej Wkry 
plasowali się na ósmym miejscu 
w tabeli ligi okręgowej. Jednak 
seria pięciu kolejnych porażek 
sprawiła, że podopieczni Roberta 
Piotrowskiego zaliczyli solidny 
awans w tabeli.

Na dodatek w pobitym polu pozostawili 
nie tylko niżej notowanych rywali. Zasko-
czyli m.in. zawodników z Glinojecka, a w 
sobotnie popołudnie nie dali żadnych szans 
rewelacji rozgrywek z Ojrzenia. W drugim 
z rzędu spotkaniu hat-trick skompletował 
Maciej Watkowski. Natomiast dwa trafienia 
dorzucił najdłużej grający w klubie z Bieżu-
nia Paweł Baca.

Dobrą serię notuje także Kryształ Gli-
nojeck. Po wpadce w Bieżuniu zanotował 
cztery kolejne wygrane. Tym razem wypunk-
tował na swoim boisku przeciwników 
z Nowego Miasta. Trzykrotnie w obozie 
zwycięzców wpisał się na listę strzelców 
Mariusz Kopecki.

Zwyciężył także zespół z Rzekunia, cho-
ciaż z Konopianką łatwej przeprawy nie 
miał. Miejscowi zmarnowali w 44. minucie 
rzut karny.

Drugi z rzędu efektowny triumf zano-
towali reprezentanci GKS-u Strzegowo. 
Zaaplikowali aż pięć goli gościom z Kadzi-
dła. Królem pola karnego okazali się dwaj 
Mateusze - Gralewicz i Tatkowski.

W starciu dwóch beniaminków lepsza 
okazała się Wkra Sochocin. Swoją imien-
niczkę z Radzanowa rozbiła w zasadzie już 
do przerwy. W tym czasie potrafiła wypro-
wadzić trzy ciosy.

13. kolejka (5-6 listopada): Strze-
gowo � Kurpik 5:0, Wkra S. � Wkra 
R. 3:2, Konopianka � Rzekunianka 
2:3, Ostrovia � Gumino 3:2, Wkra B.  
� Mazur 5:1, Wymakracz � Wąsewo 
4:1, Korona Sz. � Korona K., Kryształ 
� Sona 5:1

14. kolejka (12-13 listopada): 
Kurpik � Sona, Korona K. - Kryształ, 
Wąsewo � Korona Sz., Mazur � Wyma-
kracz,  Gumino � Wkra B., Rzekunian-
ka � Ostrovia, Wkra R. - Konopianka, 
Strzegowo � Wkra S.

GP

Liga okręgowa

Odrodzenie 
bieżunian

Piłkarze ze Strzegowa łatwo rozprawili 
się z przyjezdnymi z Kadzidła

eprasa.pl 1e57898ac1
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1. KTS Weszło Warszawa 12 36 75:5
2. Sokół Serock 12 26 36:14
3. Okęcie Warszawa 12 23 31:20
4. MKS Ciechanów 12 21 22:17
5. Polonia II Warszawa 12 20 33:13
6. Huragan Wołomin 12 18 27:15
7. Unia Warszawa 12 18 20:15
8. Drukarz Warszawa 12 18 25:21
9.  PAF Płońsk 12 16 19:32
10. Nadnarwianka Pułtusk 13 15 22:29
11. Żbik Nasielsk 12 14 29:36
12. Makowianka Maków Maz.12 14 17:33 
13. Amator Maszewo 12 13 18:38
14. Wkra Żuromin 12 6 15:59
15. Skra Drobin 13 3 18:60

1. SCKS Jurand Ciechanów 6 18:0   199:128
2. Enea Orlęta Zwoleń 6 15:3   194:155
3. AZS UW Warszawa 6 12:6   194:153
4. Orlen Wisła II Płock 6 12:6   206:177
5. Pabiks Impact Pabianice 5 9:6   152:147
6. Włókniarz Konstantynów 6 9:9   160:166
7. MKS Mazur Sierpc 6 9:9   162:177
8. SMS ZPRP I Płock 6 6:12   192:179 
9. SPR ROKiS Radzymin 5 6:9   115:146
10.KS Warszawianka 6 4:14   137:180
11. UKS Trójka Ostrołęka 6 3:15   156:207
12AZS AWF Warszawa 6 2:16   148:200

Wydaje się, że w tym sezonie 
nie ma mocnych na piłkarzy 
ręcznych Juranda. Po sześciu 
meczach ciechanowscy 
szczypiorniści, z kompletem 
zwycięstw, przewodzą 
w tabeli I ligi. W minioną sobotę 
o sile Juranda przekonali się 
przeciwnicy z Radzymina.

Od pierwszych sekund gospodarze 
odważnie ruszyli w kierunku radzymiń-
skiej bramki. Szybkie i składne akcje 
zazwyczaj kończyły się celnymi rzuta-
mi ciechanowian.

W 10. minucie miejscowi prowadzili 
wyraźnie 6:1, ale w kolejnych minutach 
zapomnieli o defensywie. Przyjezdni 
mieli jeszcze w sobie na tyle sił, aby 
odrabiać straty. Dziesięć minut później 
zbliżyli się do gospodarzy na dystans 
jednej bramki. Na szczęście miejscowi 
otrząsnęli się z chwilowego przestoju, 
przejmując w kolejnych minutach ini-
cjatywę. W decydujących momentach 
do bramki gości trafiali kolejno: Piotr 
Ruszkowski, bramkarz Adam Mirze-
jewski, Bartosz Wojdak oraz Mikołaj 
Tartas. Pięciobramkowe prowadzenie 
chwilową nerwówkę. 

Po zmianie stron niepodzielnie 
dominowali podopieczni Arkadiusza 
Chełmińskiego i Jakuba Olszewskiego. 
Wystarczyło 10 minut drugiej połowy, 
aby losy meczy były praktycznie roz-
strzygnięte. Przewaga dziesięciu bramek 
i wyraźna przewga ucieszyły miejsco-
wych kibiców, którzy przez całe spo-
tkanie gorąco dopingowali swój zespół 
W końcówce gospodarze zdobywali 
bramki seriami, wygrywając ostatecz-
nie 30:15. 

Następna kolejka I odbędzie się 19 
listopad. Wówczas Jurand zmierzy się 

na wyjeździe z trzecią siłą ligi - AZS-em 
UW Warszawa.

Jurand Ciechanów � ROKiS 
Radzymin 30:15 (12:7)

Jurand: Skowroński, Mirzejew-
ski 1 � Kosik, Tartas 1, Lewkowicz 1, 
Wiszowaty 1, Rutkowski 1, Ruszkowski 
5, Mierzwicki 2, Smolarek 3, Wojdak 7, 
Budzich 2, Dębiec 2, Dobrzyniecki 3, 
Komorowski 1

Wyniki 6. kolejki: Warszawian-
ka Warszawa � AZS AWF Warszawa 
25:25 (10:12)  <4:5>, Pabiks Pabianice 
� SMS Płock 34:32 (18:16), Orlen Wisła 
II Płock � Orlęta Zwoleń 37:30 (18:11), 
Włókniarz Konstantynów �  Mazur 
Sierpc 27:37 (11:17), Trójka Ostrołęka 
� AZS UW Warszawa 25:43 (10:21), 

Jurand � Radzymin 30:15 (12:7)
7. kolejka (19 listopada): Radzy-

min � AZS AWF Warszawa, UW War-
szawa � Jurand, Mazur � Trójka, Orlęta 
� Włókniarz, SMS Płock � Orlen Płock, 
Warszawianka � Pabiks                      lew 

Jurand gromi rywali

Jurand Ciechanów przewodzi 
w tabeli I ligi
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W sobotę w Serocku doszło do 
zaciętego, a momentami wręcz 
dosłownie brutalnego meczu. 
Ze wszystkimi zaletami i wadami 
piątej ligi. Obu drużynom 
nie można jednak odmówić 
zaangażowania i walki o każdy 
centymetr boiska. Ale nic 
w dziwnego, bo mecz miał rangę 
z cyklu tych o �sześć punktów�. 
Gdyby zespół MKS-u Ciechanów 
sięgnął po trzy punkty, mógłby 
wskoczyć nawet na podium. 
Na sztucznej nawierzchni 
w Jadwisinie nieopodal Serocka 
o jednego gola lepsi byli 
piłkarze Sokoła, którzy pokonali 
ciechanowian 1:0.

Mecz rozpoczął się od delikatnej 
przewagi gospodarzy, którzy nie dość, 
że częściej utrzymywali się przy piłce, to 
kilka razy groźniej szturmowali bramkę 
Rafała Olszewskiego. Brakowało im 
wykończenia, albo na ich drodze stawał 
doświadczony golkiper z Ciechanowa. 
Ciechanowianie odpowiadali kontrami, 
bądź dośrodkowaniami w pole karne. 
Po jednym z nich bliski zdobycia pro-
wadzenia był stoper Łukasz Wodzyński, 
ale jego strzał z kilku metrów zatrzymał 
golkiper Sokoła. Ostatecznie gospodarze 
objęli prowadzenie po stałym fragmen-
cie gry. Wysokie dośrodkowanie z rzutu 

wolnego spadło na głowę najbardziej 
aktywnego w polu karnym Macieja 
Stelmacha, który uderzył nie do obrony.

Po zmianie stron gra zaostrzyła się, 
sędzia coraz częściej musiał sięgać do 
kieszeni z kartkami. To nieco tempe-
rowało zapędy krewkich zawodników 
obu jedenastek, ale tylko do momentu 
następnej potyczki. W drugiej połowie 
zespół Mariusza Mikłowskiego coraz 
częściej dochodził do okazji podbram-
kowych. W 75. minucie zagranie ręką 
przez defensora Sokoła skończyło się 
podyktowanie ostatecznie rzutu wolne-
go na linii 16 m, chociaż goście głośno 
domagali się rzutu karnego. Uderzenie 
ze stałego fragmentu gry trafiło tylko 
w szczelnym mur ustawiony przez kilku 
piłkarzy z Serocka. 

Na boisku ostatecznie wygrali gospo-

darze, którzy umiejętnie obronili jedno-
bramkowe prowadzenie. Tuż po ostat-
nim gwizdku doszło jeszcze do spięcia 
na środku boiska. Niezałatwione spra-
wy �z meczu� zawodnicy postanowili 
wyjaśnić przepychanką i wzajemnym 
obrażaniem. Jak zwykle skończyło 
się kartkami�

Sokół Serock � MKS Ciechanów 
1:0 (1:0)

Bramka: Stelmach 35
MKS: R. Olszewski � Matusiak (72 

Jean Carlos), Wodzyński, Żebrowski, 
Sepczyński � Zajkowski, Tosik, Tomczak, 
K. Olszewski � Sańko (46 R. Matusiak), 
Barankiewicz                                      erM

W Serocku lepsi o gola okazali się 
gospodarze

Sokół lepszy o gola

W 
sobotę, 5 listopada na kry-
tej pływalni w Ciechanowie 
odbył się Power Swim 2022. 
Impreza pływacka, oprócz 

swojego sportowego charakteru, była 
też okazją do świętowania 10-lecia 
powstania Klubu Pływackiego Ciecha-
nów. W całodziennych zmaganiach 
wzięło udział ponad 400 zawodników 
z 27 klubów pływackich z całej Polski. 
W klasyfikacji medalowej KPC zajął 
10. miejsce. Pierw-
sze trzy miejsca 
zajęły stołeczne 
kluby: G-8 Biela-
ny, Ochota oraz 
Polonia. 

Od wczesne-
go poranka na 
miejskiej pływalni 
�uCiecha� czuć 
było sportową 
atmosferę. Na 
obiekcie meldo-
wały się kolejne 
kluby pływackie, 
m.in. z Gdańska, 
Płocka, Ostrołęki czy Siedlec. W zawo-
dach wzięły też udział klubu z naszego 
regionu: Orka i mławski Płetwal.

Podczas jubileuszowych zawodów, 
KPC reprezentowało 26 pływaków, 
którzy, oprócz rekordów życiowych, 
�wyciągnęli� z wody worek z medali. 

Seria ośmiu porażek z rzędu nie 
załamała piłkarzy żuromińskiej 
Wkry. W sobotniej rywalizacji 
z Drobinem sięgnęli po komplet 
punktów. Podopieczni Wojciecha 
Błaszkiewicza opuścili ostatnie 
miejsce w tabeli.

Ale rywalizacja zaczęła się znów 
fatalnie dla żurominian � w 10. minu-
cie pozwolili rywalom na zdobycie gola. 
Po zmianie stron szczęście uśmiechało 
się już tylko do Wkry. Wyrównał Kamil 
Skolmowski, a potem do siatki trafia-
li Semen Holovko (dwukrotnie) oraz 
Damian Koryto z rzutu karnego.

Efektowny sukces zanotowała także 
Makowianka. W starciu z Huraganem 
wynik meczu otworzył tuż przed przerwą 

Krzysztof Szczepański 
reprezentujący Ciechanowski 
Klub Karate Kyokushin 
wywalczył 1. miejsce 
w kategorii senior plus 35 lat 
podczas European Open Karate 
Kyokushin Championships and 
Kyokushin Karate European 
Cup w Myślenicach.

W tej samej kategorii, w konkuren-
cji kumite Adam Chrzanowski zajął 2. 
miejsce. Podobnie jak juniorka Patrycja 
Jakubiak. W zawodach rywalizowało 
prawie 600 zawodników z 19 państw. 
W Myślenicach ciechanowski klub repre-
zentowało ośmioro zawodników. 

Cenne kruszce zdobywali m.in. Hanna 
Jurska, Natalia Gołębiewska czy Fran-
ciszek Jurski. W pierwszej dziesiątce 
w swoich wyścigach zmagania ukończy-
li: Julia Klimkiewicz, Roksana Zarzec-
ka, Julia Szynkiewicz, Natalia Olszak, 
Wiktoria Sowińska. Świetne wyniki to 
zasługa wspierających rodziców, ale 
przede wszystkim trenerów pracujących 
w klubie: Magdy Kumińskiej (pracuje 
w klubie od momentu jego powstania), 

Pawła Tuchewicza, Krzysztofa Trusz-
czyńskiego czy Roberta Grądzika. W cie-
chanowskim Klubie Pływackim trenuje 
aktualnie ponad 150 osób. 

erM

Maciej Traczewski. Na tym podopieczni 
Włodzimierza Kownackiego nie poprze-
stali; Kapcer Małkiewicz, Arkadiusz 
Kowalczyk i Mateusz Śliwiński dołożyli 
kolejna trafienia.

Na boisku w Nasielsku doszło do star-
cia zespołów z naszego regionu. Żbik 
rozpoczął strzelanie w rywalizacji z Nad-
narwianką Pułtusk już w 7. minucie. 
Łukasz Gałązka nie zmarnował wybor-
nej okazji. To otworzyło na dobre wynik 
rywalizacji. Za młodym napastnikiem 
podążyli Jacek Lewandowski, Mikołaj 
Adamski, Marek Osiński oraz grający 
trener Żbika Mateusz Bramowicz.

GP

13. kolejka (5-6 listopada): Dru-
karz � Unia 1:3, Sokół � Ciechanów 1:0, 
Makowianka � Huragan 4:1, KT Weszło 

Pozostałe miejsca zawodników 
CKKK: kat. kata: Marta Grzegorczyk 
- 3. miejsce w kat. juniorek, Gabriela 

� Amator 9:1, Polonia II � Okęcie 1:1, 
Żbik � Nadnarwianka 5:0, Wkra � Skra 
4:2, PAF � pauza

14. kolejka (12-13 listopada): Unia 
� PAF, Nadnarwianka � Wkra, Okęcie 
� Żbik, Amator � Polonia II, Huragan � 
KTS Weszło, Ciechanów � Makowianka, 
Drukarz � Sokół, Skra - pauza

Simińska - 7. miejsce w juniorkach, Róża 
Okrasa - 8. miejsce w kat. juniorek. 

erM

Seniorzy z europejskimi laurami 

Krzysztof Szczepański i Adam Chrzanowski na podium w Myślenicach

W Ciechanowie wystartowało ponad 
400 zawodników z 27 klubów

Piąta liga

Wkra jeszcze walczy

Jubileusz z medalami

eprasa.pl 1e57898ac1
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Mark Edwards

Zło pójdzie 
za tobą

Daniel i Laura, trzy-
dziestoparolatkowie 
z Londynu, wyruszają 
w wielką podróż po 
Europie. 

Po powrocie planu-
ją się pobrać, założyć 
rodzinę. Gdy ich pozna-
jemy, są w Budapesz-
cie - wsiadają właśnie 
do nocnego pociągu 
jadącego do Rumunii. 
Zapowiada się niezapo-

mniana wyprawa. I rzeczywiście, na mocne 
wrażenia nie trzeba długo czekać. Już wkrót-
ce para ląduje na nieczynnej stacyjce, gdzieś 
na rumuńskim odludziu. Usunięta z pociągu 
przez pograniczników za brak dokumentów. 
Bo dokumenty i plecaki skradziono im, gdy 
spali w najlepsze w kuszetce.

Postanawiają, idąc wzdłuż torów, dotrzeć 
do najbliższego miasteczka, ale ponieważ 
w dziwnych okolicznościach znika ich 
rumuńska towarzyszka Alina - zapuszcza-
ją się w głąb lasu. Gdy szukają dziewczyny, 
trafiają na rozległą polanę i stojący na niej 
samotny dom. To, co tam zobaczą przypra-
wi ich o dreszcze...

Ta upiorna rumuńska przygoda będzie się 
odzywać ponurym echem także po powrocie 
do Londynu. Na zdruzgotane nerwy Laura 
poszuka pomocy u psychoterapeutki. Daniel 
wynajmie detektywa, żeby zbadał sprawę. 
Wrażenia z Rumunii pozostawią trwały, 
niezbywalny ślad już na zawsze. I Laura, 
i Daniel będą cierpieć na zespół stresu 
pourazowego. Co go spowodowało? Jakie 
mroczne zagadki skrywał dom na odludziu?

Edwards po mistrzowsku stopniuje 
napięcie, zwodzi czytelnika, sprowadza go 
na manowce wyobraźni i zaskakuje, nie tylko 
nagłymi zwrotami akcji.

J.T. Ellison

Więzy krwi
Błyskotliwy thriller amerykańskiej autor-

ki bestsellerów �New York Timesa� i�U-
SA Today�.

Siedemnastoletnia utalentowana narciar-
ka Mindy Wright ma przed sobą świetlaną 
przyszłość. Właśnie startuje w ważnych 
zawodach, a zwycięstwo ma jej zagwaran-
tować miejsce w reprezentacji olimpijskiej 
kraju. Ulega jednak poważnemu wypadkowi 
i nagle jej życie i wszystkie plany stają pod 
znakiem zapytania.

Widmo przekreślonej 
kariery sportowej traci 
jednak na znaczeniu, gdy 
w trakcie operacji lekarze 
odkrywają, że nastolatka 
ma rzadką odmianę bia-
łaczki.

Jedyną szansą na 
wyleczenie jest prze-
szczep komórek macie-
rzystych. Badania DNA 
rodziców ujawniają jed-
nak przerażającą praw-

dę. Mindy nie jest ich biologiczną córką. 
Jak to możliwe, że nie łączą ich żadne 
więzy krwi?

Rozpoczyna się dramatyczny wyścig 
z czasem, którego stawką jest życie dziew-
czyny.

Podczas walki o jej życie wychodzą na 
jaw kłamstwa sprzed lat. Czy w szpitalu 
po urodzeniu doszło do pomyłki i Mindy 
została zamieniona z innym dzieckiem? 
A może w grę wchodzi coś o wiele bardziej 
złowrogiego? Poszukiwanie prawdy może 
zniszczyć tę rodzinę� ale ktoś jest gotów iść 
po trupach, żeby nie doprowadzić do ujaw-
nienia jej najgłębiej skrywanych sekretów.

dla Ciebie
dla Ciebie

Książka

POZNAJCIE KULISY KARIERY ELENI! 

 Niedziela 11:30  (20 listopada)     Sobota 15:25 (powtórka - 26 listopada)

W ubiegłyhm tygodniu w Sannikach, 
k. Płocka, w Europejskim Centrum Artystycznym 
im. Fryderyka Chopina, Urszula Michalska � 
ciechanowska artystka otworzyła nową wystawę 
pt. SURrelacje. Prezentowane na niej prace 
powstawały w ciągu ostatnich dwóch lat, 
oprócz obrazów pojawiły rzeźby oraz 
płaskorzeźby z drewna oraz papieru. 

Pomysł na wystawę SURrelacje powstawał 
powoli w miarę tworzenia kolekcji związanej 
z emocjami, relacjami międzyludzkimi, ale nie 
tylko. Temat relacji w twórczości Urszuli Michal-
skiej poszerzał się w miarę powoływania do życia 
coraz to nowszych prac związanych z kosmosem 
oraz przyrodą. 

SURrelacje są próbą malarsko-filozoficznej 
rozprawy na temat wzajemnego wpływu człowieka 
i przyrody, człowieka i kosmosu, cykliczności 
w przyrodzie, współczesnego życia duchowego 
niekoniecznie związanego z kultem religijnym. 
Autorka śmiało łączy materiały codziennego użyt-
ku z cennymi. Tworzy płaskorzeźby z papieru 
i pokrywa je złotem. Złoto jest wyborem świa-
domym, ponieważ jest to symbol splendoru, 
doświadczeniem duchowego oczyszczenia, a,w 
komunikacji religijnej rajską światłością. 

- Wykorzystuję drewno stare, przeznaczone do 
recyklingu ponieważ w swojej twórczości chciabym 
zwrócić uwagę na tragiczną sytuację ekologiczną 
naszej planet � mówiła artystka podczas wernisa-

żu. - Specjalnie stosuję technikę uprecyclingu, gdyż 
w ten soposób przypominam o tym, że każdy z nas 
może zastanowić się czy przedmiot, któy chcemy 
wyrzucić da się jeszcze w jakiś sposób wykorzystać. 
Nie twierdzę, że każdy musi coś tworyrzć. Ale każdy 
ma wpływ na to ile wyprodukuje śmieci.�

Pani Urszula wykorzystuje drewno przeznaczo-
ne do recyklingu, również takie znalezione np. na 
plaży. W starym drewnie artystka lokuje pamięć 
genetyczną człowieka przekazywaną z pokolenia 
na pokolenie. Stare drewno jest pretekstem, by 
rozmawiać o cykliczności w przyrodzie, w życiu 
człowieka. Pamięc o tym, że kruchość materia-
łów jest tylko przejściowym etapem. Wiadomo, że 
drewno wyrzucone przez fale jest z pozoru kruche, 
jednak pod wpływem procesów chemicznych jego 
struktura zmienia się i materiał staje się twardy jak 
skała, by ostatecznie zmienić się w nią. 

Artystka zastanawia się, czy ten fakt można 
odnieść do człowieka i zmian zachodzących na 
przestrzeni jego życia.                

                              jar

SURrelacje Urszuli 
Michalskiej

WWS Chopin Jazz w Opinogórze
W ramach Koncertów Niedzielnych (koncert nr 613) Muzeum 
Romantyzmu zaprasza 13 listopada o godz. 15 do muzealnej 
Oranżerii na spotkanie z twórczością Chopina.

Usłyszymy moc fantastycznych jazzowych inspiracji muzyką XIX-
-wiecznego kompozytora w oryginalnych aranżacjach Andrzeja Wojcie-
chowskiego � klarnet, Ignacego Jana Wiśniewskiego � fortepian, Jarosława 
Stokowskiego � kontrabas. 

Po koncercie organizatorzy serdecznie zapraszają na wernisaż wystawy 
�Chopin w Opinogórze�, odsłonięcie popiersia Fryderyka Chopina przed 
Oranżerią oraz prezentację obrazów Jana Matejki i Juliana Maszyńskiego, 
które są częścią wystawy stałej we Dworze Krasińskich.                               W

Muzeum Romantyzmu w Opinogórze zaprasza dzieci wraz 
z opiekunami do udziału zajęciach organizowanych pod 
hasłem �JESIEŃ W STAJNI�

Warsztaty organizowane są w następujących dniach:
11.11.2022 � Jesienne konie z kasztanów i żołędzi
12.11.2022 � Jesienny pejzaż z Pliszką i Pinusem w tle
13.11.2022 � Jesienna dekoracja stajni girlandą z liści i łańcuchami               
                          z jarzębiny
19.11.2022 � Jesienna sałatka � przysmak ulubiony przez Pinusa 
                          i Pliszkę
20.11.2022 � Dyniowe świeczniki-jednorożce

Bilety na każdy warsztat kosztują 15 zł (dziecko) i 1 zł (rodzic). 

Jednocześnie muzeum informuje, że stajnia w listopadzie czynna 
jest od 8 listopada od wtorku do niedzieli, z wyjątkiem ostatnie-
go weekendu. Możliwe jest ustalenie indywidualnych terminów 
w godzinach 8.30-15.00. Zapisy pod numerem telefonu 513 124 
332 z minimum trzydniowym wyprzedzeniem. 

Hipoterapia: godz. 13.00-14.00 Koszt: 5 zł za 5 min., 30 zł za 
30 min., karnet 270 zł (10 zajęć po 30 minut). 

Płońsk

Koncert patriotyczny 
Burmistrz Płońska oraz Miejskie Centrum Kultury 

w Płońsku zapraszają we wtorek, 15 listopada 
o godz. 18.00 do sali widowiskowo-kinowej MCK 
na koncert pieśni patriotycznych ,,Płońszczanie 
dla Niepodległej��.

Wystąpią: Młodzieżowa Orkiestra Dęta ,,Con 
Grazia�� pod dyrekcją Leszka Kalkowskiego oraz 
lokalni wokaliści: Natalia Baranowska, Aleksander 
Drzyzga, Laura Żmijewska, Pola Dąbrowska, Zbigniew 
Kaniak. Koncertowi towarzyszyć będzie recytacja 
poezji niepodległościowej w wykonaniu uczniów 
Szkoły Podstawowej nr 4 w Płońsku: Oliwii Przybo-
rowskiej i Kacpra Kadeja. 

                               Wstęp wolny! 

Miejska Biblioteka Publiczna 
w Ciechanowie zaprasza na spotka-
nie autorskie, którego gościem będzie 
Dorota Ponińska, autorka powieści 
obyczajowych z historią w tle. Spo-
tkanie odbędzie się 16 listopada 2022 
r. o godz. 17.00 w Krzywej Hali (Plac 
Piłsudskiego 1). 

Dorota Ponińska jest absolwent-
ką Uniwersytetu Warszawskiego. 
Dyplom uzyskała w Katedrze Kul-
tury Polskiej na Wydziale Polonistyki 
UW. Ukończyła także amerykanistykę 
i public relations. Przez kilkanaście 
lat pracowała w branży PR, zarówno 
w agencji, jak i w międzynarodowych 
korporacjach. Była członkiem zespo-
łu ds. uzyskania przez Warszawę tytu-
łu Europejskiej Stolicy Kultury. Po 
tych doświadczeniach zawodowych 
postanowiła poświęcić czas nowym 
pasjom: kulturze Orientu i pisaniu. 

Została słuchaczką Podyplomowego 
Studium Stosunków Międzykulturo-
wych na Wydziale Orientalistycznym 
UW. Różnorodność cywilizacji, kul-
tur i obyczajów uważa za najwięk-
sze bogactwo świata, a szczególnie 
ciekawy wydaje jej się szeroko poję-
ty Wschód. Najbardziej inspirują ją 
dalekie podróże i ciekawe spotkania. 

Ulubionym bohaterem historycz-
nym pisarki jest książę Adam Czar-
toryski. Zafascynowanie tą postacią 
ma odzwierciedlenie w czterech 
powieściach pisarki, w których książę 
pojawia się jako jeden z bohaterów. 
Epoką, którą pisarka sobie szcze-
gólnie upodobała, jest romantyzm. 

Autorka znana jest czytelnikom 
z dwóch trylogii: �Romantyczni� 
i �Podróż po miłość� oraz powieści 
�Sekrety pani pułkownikowej�. 

żet

Dorota Ponińska 
w ciechanowskiej bibliotece

Opinogóra

Jesień w stajni

eprasa.pl 1e57898ac1
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J
ego dzieła stanowią cenne źródło 
wiedzy na temat życia codzienne-
go i wydarzeń politycznych epoki 
stanisławowskiej. Wyróżniają go 

doskonała kreska, koloryt i umiejętność 
obiektywnego przedstawiania tematu. 
W swoich pracach nawiązywał m.in. do 
stylu rokokowego spod znaku Antoine�a 
Watteau i Jeana-Honore. Był także zafa-
scynowany dziełami Rembrandta. Jean-
-Pierre Norblin de la Gourdaine (Jan 
Piotr Norblin) - francuski malarz, rysow-
nik i grafik, bo o nim mowa, przebywał 
w Polsce trzydzieści lat, podczas których 
stał się polskim patriotą, a jego potom-
kowie osiedli w Warszawie, gdzie przez 
wiele lat prowadzili fabrykę wyrobów 
metalowych. Powszechnie uznawany 
jest za ojca polskiego malarstwa rodza-
jowego, a jego dzieła prezentowane są 
m.in. w polskich muzeach.bObecnie jego 
prace możemy również podziwiać na 
wystawach czasowych w Zamku Kró-
lewskim w Warszawie oraz Muzeum 
Szlachty Mazowieckiej w Ciechanowie.

P
ochodził z rodziny mieszczań-
skiej, a jego ojciec był właści-
cielem posiadłości ziemskiej La 
Gourdaine. Na świat przyszedł 

15 lipca 1745 r. w Misy-sur-Yonne 
w Szampanii. Wykształcenie zdobył 
w Paryżu pod okiem batalisty Francesco 
Casanovy oraz w Królewskiej Akade-
mii Malarstwa i Rzeźby. Pierwsze prace 
Norblina powstały, gdy miał zaledwie 
15 lat.

W latach 1771-74 odbył szereg podró-
ży artystycznych, które przesądziły 
o jego przyszłej karierze. Przebywając 
w Anglii zetknął się z będącym w podró-
ży małżeństwem ks. Adamem i Izabelą 
Czartoryskimi. To właśnie na ich zapro-
szenie, w wieku 29 lat, przyjechał do 
Polski. Początkowo był zatrudniony jako 
nauczyciel rysunku książęcych dzieci, 
następnie doceniono go jako nadworne-

u Czartoryskich miał też okazje poznać 
wybitne osobistości polskiego oświe-
cenia, m.in. Hugo Kołłątaja, Juliana 
Ursyna Niemcewicza, marszałka Sejmu 
Wielkiego Stanisława Małachowskiego, 
czy Ignacego Potockiego, którzy wraz 
z ks. Adamem Czartoryskim brali udział 

w tajnych pracach nad projektami Kon-
stytucji. Największy rozkwit twórczości 
artysty przypadł na okres, który nastąpił 
właśnie po wprowadzeniu Konstytucji 
3 maja.

P
o śmierci pierwszej żony, w 1794 
r. Norblin ożenił się z wdową 
po generale Januszu Ilińskim, 
Marią Kopschówną. Była od 

niego młodsza o ponad dwadzieścia lat, 
jednak przez rodzinne intrygi całkowi-
cie pozbawiona majątku. Rok drugiego 
małżeństwa okazał się czasem wojen-
nych zawirowań. Wybuchło powstanie 
kościuszkowskie. Norblina oficjalnie 
zatrudniono jako jego ilustratora. 
Naszkicował m.in. obóz powstańców, 
rzeź Pragi oraz bitwę pod Racławicami 
(razem z Aleksandrem Orłowskim).

Jan Piotr Norblin spędził w Polsce 30 
lat. Do Francji wrócił prawdopodobnie 
ze względów ekonomicznych, a także 
bezpieczeństwa.bArtysta pozostawił 
w Polsce zaledwie 2-3 grafiki podaro-
wane wcześniej królowi Stanisławowi 
Augustowi Poniatowskiemu, a całą resz-
tę (prawie 100 sztuk) wraz z matrycami, 
zabrał powracając w 1804 r. do Paryża. 

Większość grafik Norblina do polskich 
kolekcji muzealnych została zakupiona 
od synów artysty, już po jego śmierci.

Chociaż malarz wyjechał, jego więź 
z Polską nadal była bardzo silna. Prze-
życia których doświadczył w Polsce, oraz 
przywiezione z naszego kraju szkice były 
inspiracją twórczości we Francji, gdzie 
dalej malował obrazy i rysunki związane 
z pobytem w Rzeczpospolitej.

Jean-Pierre Norblin zmarł 23 lutego 
1830 r. w przeddzień wielkich wyda-
rzeń historycznych we Francji i w Polsce. 
Pozostawił po sobie następców w dzie-

Szlachty Mazowieckiej w Ciechanowie, 
którą można oglądać do 20 stycznia 
2023 r. Na ekspozycji znajduje się ponad 
100 obiektów graficznych i rysunko-
wych artysty i jego uczniów: Aleksandra 
Orłowskiego, Michała Płońskiego i Jan 
Rustema. Dzieła pochodzą ze zbiorów 
9 instytucji kultury oraz kolekcjonera 
prywatnego. Wśród prezentowanych 
dzieł na wystawie można podziwiać 
m.in.: �Pokłon pasterzy w Betlejem�, 
Wskrzeszenie bŁazarza�, �Chory drwal� 
czy b�Święta rodzina�. Zaprezentowane 
zostały także obiekty o tematyce histo-

Jan Piotr Norblin, „Autoportret”, po 1776, olej, płótno, fot. materiały prasowe 
Zamku Królewskiego w Warszawie.

Jan Piotr Norblin, „Taniec piesków”, ok. 1815, gwasz, akwarela, tusz czarny 
i brunatny, pędzel, ołówek, papier, fot. materiały prasowe Zamku Królewskiego 
w Warszawie.

Jan Piotr Norblin, „Łazienki Królewskie w Warszawie. Widok z tarasu Pałacu 
na Wyspie na Staw Południowy”, 1788, gwasz, akwarela, pędzel, papier, 
fot. materiały prasowe Zamku Królewskiego w Warszawie.

Jan Piotr Norblin, „Kosynier na 
warcie”, (ze zbiorów Biblioteki PAN 
w Kórniku).  Obecnie prezentowana 
na wystawie w MSM w Ciechanowie.

Jedna z pierwszych rycin jaką wykonał Norblin po przyjeździe do Polski, 
jako nadworny artysta księcia Adama Czartoryskiego - „Aleksander Wielki 
w pracowni Apellesa”. Rycina jest kopią obrazu Christiana Wilhelma Ernsta 
Dietricha, można ją zobaczyć obecnie na wystawie w MSM w Ciechanowie 
(ze zbiorów Muzeum Okręgowego w Toruniu).

Malarz dwóch ojczyzn

go dekoratora i malarza arystokratycznej 
rodziny. Dwa lata po przyjeździe poślu-
bił Polkę Marię Tokarską, z którą miał 
siedmioro dzieci.

M
alował i rysował kompo-
zycje sielankowe, sceny 
przedstawiające wytwor-
ne towarzystwo podczas 

plenerowych zabaw, w otoczeniu bujnej 
roślinności w ogrodach. Spędzał czas 
w rezydencjach w Puławach, pałacu na 
Powązkach oraz Błękitnym w Warszawie 
czy malowniczej rezydencji, w Arka-
dii pod Nieborowem. Malarz był też 
rytownikiem, pasjonował się akwafortą 
i zachwycał twórczością Rembrandta, 
którą przeniósł na grunt Polski. W twór-
czości wielkiego Holendra szczególnie 
fascynowały go światłocienie. W tym 
czasie rozpoczął też pracę nad rysunka-
mi z serii typów polskich, przedstawiają-
cych charakterystycznych mieszkańców 
Rzeczpospolitej Obojga Narodów, które 
kontynuował do końca życia.

W latach 90-tych XVIII wieku, 
Norblin przeniósł się do Warszawy. 
Tematyka rodzajowa w jego twórczości 
w tym okresie pojawiała się coraz czę-
ściej. Malował sceny z życia Warszawy, 
przedstawiał incydenty z wydarzeń, 
targowiska czy postacie reprezentujące 
polską szlachtę na sejmikach. Pracując 

dzinie sztuki, ale przede wszystkim 
wybitne dzieła, które podziwiać może-
my m.in wbpolskich muzeach, chociaż-
by obecnie na wystawach czasowych 
eksponowanych w Zamku Królewskim 
w Warszawie i Muzeum Szlachty Mazo-
wieckiej w Ciechanowie. Wystawy te pre-
zentują różnorodność sztuki Norblina 
i przybliżają jego osobę.

W Zamku Królewskim, do 11 grudnia 
2022 r., można oglądać wystawę �Jan 
Piotr Norblin. Sentymentalny reporter�, 
która przedstawia publiczności postać 
i dorobek francusko-polskiego artysty. 
Zwiedzający mogą obejrzeć aż 125 prac 
malarza ze zbiorów Zamku � oleje, gwa-
sze, akwarele, rysunki kreślone tuszem 
i akwaforty. Wśród prezentowanych 
prac są m. in. �Odpust na Bielanach 
pod Warszawą w drugi dzień Zielonych 
Świątek� (1784) i �Łazienki Królewskie 
w Warszawie� (1788). Na ekspozycji 
można także zobaczyć część poświę-
coną rembrandtyzmowi.

Nieco inne ujęcie twórczości Jana 
Piotra Norblina prezentuje wystawa 
�Jan Piotr Norblin - artysta dwóch 
narodów� prezentowana w Muzeum 

rycznej m.in.: �Wybór Piasta na króla 
(Pierwszy Piast)�, �Powołanie Prze-
mysława na króla Czech�, czy rysunki 
przedstawiające widoki Nieborowskiej 
Arkadii. Jedną z najciekawszych prac 
na wystawie jest rysunek �Sejmik przed 
kościołem� ukazujący burzliwe obra-
dy szlacheckie.

Przygotowane ekspozycje czasowe 
zarówno ta w Warszawie jaki i w Cie-
chanowie bstanowią wspaniałą okazją do 
zapoznania się z twórczością francusko-
-polskiego artysty tworzącego na pogra-
niczu dwóch epok, który rozpoczynałb od 
twórczości stylizowanej, jako dokumenta-
lista wytwornych zabaw XVIII-wiecznej 
arystokracji, a w pewnym momencie stał 
się kronikarzem dziejów Rzeczypospoli-
tej, jako autor prac poświęconych życiu 
politycznemu ówczesnej Polski oraz 
codzienności polskiej ulicy.b

* * *

M
imo, iż Norblin urodził się 
i zmarł we Francji często 
postrzegamy go jako pol-
skiego malarza i rysownika, 

a nawet jako polskiego patriotę, o czym 
świadczą jego twórczość i listy z epoki 
napoleońskiej. Sprawa polska była mu 
bardzo bliska i to nie tylko dlatego, że 
spędził tu najlepsze lata swojego życia.

 Jego obrazy przedstawiające sceny 
rodzajowe, typy szlacheckie i chłopskie, 
jak i ważne wydarzenia historyczne do 
dziś zachwycają przekazem i są cennym 
źródłem wiedzy na temat życia w epoce 
stanisławowskiej. Norblin miał ogrom-
ny wpływ na rozwój polskiej sztuki na 
przełomie XVIII i XIX wieku. Znaczenie 
malarza podkreśliła autorka jego bio-
grafii Alicja Kępińska pisząc: �Trudno 
przecenić dzieło Norblina w odniesieniu 
do całości sztuki polskiej tamtego czasu. 
Kształcąc w latach dziewięćdziesiątych 
w Warszawie szereg uczniów, takich jak 
Orłowski, Płoński, Rustem, Kosiński, 
oraz mając wielu naśladowców, którzy 
podejmowali jego linię rodzajową, często 
łącząc ją z linią rembrandtowską, stał się 
Norblin niejako inicjatorem nowego działu 
sztuki polskiej, jakim było w XIX stuleciu 
malarstwo rodzajowe i za takiego też bywa 
najczęściej uznawany�.

NINA MATCZAK

adiunkt Muzeum Szlachty 
Mazowieckiej w Ciechanowie
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Jak nasz kraj długi i szeroki, tak 1 
listopada w uroczystość Wszystkich 
Świętych zapłonęły światełka pamięci. 
Jedni z nas kupili znicze, inni wkłady 
do nich, jeszcze inni skorzystali z tzw. 
zniczodzielni, czyli miejsc na cmen-
tarzach, gdzie pozostawia się znicze 
(bez wkładów) do powtórnego wyko-
rzystania, a czasem i sztuczne kwiaty 
czy stroiki; zniczodzielnie powstały 
i w Ciechanowie. Zapalając świateł-
ka na grobach 1 listopada, wysłaliśmy 

�sygnał do nieba�, w dodatku �w dniu, 
kiedy Polska widziana z góry staje się 
stosem gorejącym, wołającym o wiecz-
ny odpoczynek i światłość wiekuistą�. 
Wzięliśmy udział w �wielkim rytuale 
Polaków�, który nie przestawał �zdumie-
wać i fascynować swoją formą, maso-
wością i powszechnością� Wiesława 
Hagedornego, naszego redakcyjnego 
kolegę, wspaniałego felietonistę (ww. 
cytaty pochodzą z felietonu �Znicze�), 
od którego śmierci minęło osiem lat. 
Światełka pamięci zapłonęły na grobach 
naszych bliskich oraz na grobach pole-
głych, przy tablicach czy pomnikach. 
Piękny zwyczaj, ale po którym, jeśli 
przesadzimy, pozostają góry plastiku. 

Z �sygnałami do nieba�, jak kraj 
długi i szeroki, łączy się modlitwa, i ta 
zbiorowa podczas mszy św. na cmenta-
rzach, i różańcowa, odmawiana nieco 
później, i indywidualna, modlitwa za 
zmarłych, by zostali zbawieni, dołączyli 
do grona świętych, ale i wdzięczności za 
już zbawionych: i tych znanych z imie-
nia, kanonizowanych, i tych �anoni-
mowych�, pochodzących z naszych 
rodzin czy środowisk. Przecież 1 listo-
pada przypada, w tradycji Kościoła 
Katolickiego, uroczystość Wszystkich 
Świętych, a dzień później wspomnienie 
Wszystkich Wiernych Zmarłych, czyli 
Dzień Zaduszny, które to dni czasem 
zlewają nam się w jedno � celebrację 
pamięci o zmarłych. Z drugiej strony 
następowanie ich po sobie, jak zwraca-
ją uwagę teolodzy, zaznacza �prawdę 
o świętych obcowaniu i o powołaniu 
każdego do świętości�. Z tym czasem 
łączy się refleksja o naszym miejscu na 
Ziemi i celu życia, naszych przodkach 
i pozostałych członkach rodziny, przy-
jaciołach i znajomych, szczególnie tych, 
którzy zmarli niedawno jak kolejny nasz 
redakcyjny kolega Krzysztof Kowalski, 
autor świetnych wywiadów, czy kole-
żanka Alicja Fidrysiak, autorka zna-
komitych reportaży. Wiąże się refleksja 
o zmartwychwstaniu, przenikaniu się 
światów oraz byciu ogniwem w łańcuchu 
pokoleń, cegiełką w wielkim rodzinnym 
domu czy portretem w symbolicznym 
albumie. 

Jak nasz kraj długi i szeroki, tak 1 
listopada odbywają się na cmentarzach 
kwesty na renowację zabytkowych 
nagrobków. Najbardziej znana czy 
jedna z najbardziej znanych to zbiórka 
na warszawskich Powązkach, trwająca 
od 1975 r., kontynuowana również po 
śmierci założyciela Społecznego Komi-
tetu Opieki nad Starymi Powązkami, 
pisarza i krytyka muzycznego Jerzego 
Waldorffa. W tym roku odbyła się po 
raz 48., a w gronie kwestujących znaleźli 
się i uczestnicy 1. kwesty jak aktorzy: 
Maja Komorowska, Damian Damięcki 
i Olgierd Łukaszewicz. Od 35 lat odbywa 
się kwesta na Lipowej w Lublinie, a od 
2000 r. zbiórka na ratowanie nagrobków 
Cmentarza Zasłużonych Wielkopolan 
w Poznaniu. Po raz 30. odbyła się kwesta 
na rzecz ratowania zabytkowych nagrob-
ków na Pęksowym Brzyzku, na którym 
spoczęli i mazowszanie, i cmentarzu 
przy ul. Nowotarskiej w Zakopanem. 
Na pierwszej z nekropolii, na murze 
widnieją słowa: �Ojczyzna to ziemia 
i groby. Narody, tracąc pamięć, tracą 
życie�. Po raz 18. kwestowali pułtusz-
czanie na nagrobki na Świętym Krzyżu, 
po raz 5. kwestowaliśmy w Ciechanowie, 
w przyszłym roku zorganizują kwestę 
płońszczanie. Przyjęła się ta tradycja 
i jest kontynuowana. 

IZABELA KOBA

Cegiełka czyli 
wmurowani w tradycję

Dola za posadę

Iza 
i przeciw

W miniony weekend niezależne od wła-
dzy media (Polityka, TVN, GW) donio-
sły o mafijnym procederze opłacania się 
członków spółek skarbu państwa �swojej 
partii�. Przykład z �Polityki�: Między 13 
a 20 października pięć osób z zarządu PZU 
przekazało na konto PiS po 45 tys.150 zł. 

A fakty ujawnione przez reporterów 
w programie TVN �Czarne na białym� są 
jeszcze ciekawsze: 22 członków władz PKN 
Orlen przekazało w 2019 r. na fundusze 
wyborcze dwóch PiS-owskich kandydatek 
do PE: Beaty Szydło i Joanny Kopcińskiej 
po 75,5 tys. zł.

Reporterzy stacji dotarli do rachun-
ków z funduszu wyborczego PiS, na któ-
ry wpływały darowizny. �Darczyńcy� to 
członkowie zarządu spółki PKN Orlen (i 
spółek -córek), a w tytułach przelewów 
znajdowały się imiona i nazwiska kon-
kretnych polityków, na których kampanie 
wyborcze środki miały trafić. Te informa-
cje od pewnego czasu muszą być jawne 
i zamieszczane w internecie, jako sprawoz-
dania z kampanii wyborczych. Może do 
nich zajrzeć każdy. Ale ze strony mediów 
rządowych jakoś nie ma zainteresowania.

To jeszcze trzeci przykład: Ponad 120 
tysięcy złotych darowizn na kampanię 
wyborczą w 2019 roku wpłynęło na rachu-
nek PiS ze wskazaniem na Marcina Horałę. 
Wpłaciło 21 osób. Większość z nich jest, 
albo była zatrudniona w koncernie Energa 
i spółkach córkach. 

Od razu uwaga � zgodnie z prawem 
darowizny są w naszym kraju legalne, 
również na kampanie wyborcze partii. Na 
każdego kandydata na posła (senatora, 
europosła, prezydenta) można wpłacić 
określoną kwotę. Ale gdy w jednym czasie 
wpłat w takiej samej wysokości solidarnie 
dokonują aktywiści PiS, ludzie desygnowa-
ni dopiero co do zarządów państwowych 
spółek, to wygląda to na ...haracz, wyzna-
czony przez głównego mafioso. Korup-
cję. Opłacenie się. Dowód wdzięczność. 
Układ... Jest jeszcze wiele cisnących się 
na usta określeń na takie postępowanie. 
Stanisław Kostrzewski, były skarbnik PiS 
(obecnie krytyczny wobec działań tej par-
tii) porównuje takie sytuacje z systemem 
panującym w Rosji i przyznaje, że �mamy 
do czynienia z zaczątkiem systemu oligar-
chicznego�.

A można sobie jeszcze wyobrazić jakie 
kwoty płyną do kasy rządzącej partii od 

prezesów tych spółek. I to nie tylko na 
kampanie wyborcze, ale różnego rodza-
ju eventy.  Ale jest z czego. Wiadomo, że 
gaże prezesów, członków zarządów, rad 
nadzorczych i różnych szefów �funduszy 
i fundacji� są kilka, kilkanaście razy wyższe, 
niż przeciętna płaca Polaka. Nie wspomi-
nając już o dodatkowych bonusach. Ci 
ludzie dzięki swojej partii w ciągu kilku 
lat stali się milionerami.

Komentarze pod tekstami i audycjami 
na ten temat są dla PiS druzgocące. Nie-
które trudno cytować. Wrażenie robi uwa-
ga mecenasa Romana Giertycha o łapow-
nictwie czynnym i biernym: �Ci wszyscy, 
którzy załatwiali �swoim ludziom� posady 
w zamian za wpłaty na PiS, będą odpo-
wiadali z art. 228 par. 4 kk (do 10 lat). Ci, 
którzy wpłacali w zamian za posady będą 
odpowiadać z art. 229 par. 1 kk (do 8 lat). 
Jeżeli kwota wpłat przekroczyła 200 tys., 
to do 12 lat� � napisał na Twitterze.

Obsadzanie swoimi ludźmi atrakcyj-
nych posad w urzędach i spółkach skarbu 
państwa, to oczywiście nie wynalazek Jaro-
sława Kaczyńskiego i jego ekipy, wykorzy-
stywały to wszystkie poprzednie rządzący 
politycy, ale wydaje się, że PiS osiągnął 
w tej dziedzinie  mistrzostwo świata.

Zjednoczona Prawica jest bardzo pomy-
słowa w  jaki sposób przepompowywać 
pieniądze publiczne. Miliony złotych wpły-
wają na specjalnie utworzone fundusze, 
fundacje, instytucje, agencje... Wszystkie 
one są jednostkami pozabudżetowymi, 
i chociaż działają  przy różnego rodza-
ju ministerstwach, to kontrola wydawa-
nia pieniędzy (cały czas przypominam 
� podatników) praktycznie nie istnieje. 
Stanowiska w nich obsadzane są wyłącznie 
przez swoich.

�Może i kradną, ale przynajmniej się 
dzielą� � taką filozofię wciąż zdaje się 
wyznawać wierny elektorat partii rządzą-
cej. Może to wygodna, ale cyniczna, dość 
paskudna postawa. Trzynaste, czternaste 
emerytury i innego rodzaju rozdawnictwo 
� przypomnę z pieniędzy podatników - 
pozwoliły PiS-owi wygrać ponownie wybo-
ry i pozostać przy władzy drugą kadencję. 

Kolejny termin dla nas, wyborców, na 
zmianę tego zgniłego układu za nieca-
ły rok...

Co za dużo to nie zdrowo � powiedział 
dzban dopóki mu się ucho nie urwało.

RYSZARD MARUT
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BARAN
Czeka cię wiele ważnych spraw, z którymi będziesz 
musiał sam się uporać. Trudno ci będzie odróżnić 
to, co jest ważne od tego, co może trochę poczekać. 
Bądź ostrożny tam, gdzie mowa o większych 
pieniądzach. Zbytnia beztroska może sprawić, że nie 
tylko współpracownicy wypowiedzą się krytycznie    
o twoim postępowaniu.
BYK
Twój nastrój w tym tygodniu stanie się zmienny, 
trudno ci będzie podejmować ryzykowne decyzje. 
Poczujesz, że potrzebujesz oderwać się od 
codziennej rutyny. Możesz liczyć na przyjaciół, 
którzy podrzucą ci trochę inspiracji na ciekawe 
hobby. Bądź dla siebie bardziej wyrozumiały … 
BLIŹNIĘTA
Tydzień sprzyjać będzie sukcesom, ale zamiast 
planować i dyskutować, musisz sam zabrać się do 
dzieła. Wtedy współpracownicy zaczną się ciebie 
słuchać, przełożeni będą doceniać, a wrogowie 
nabiorą do ciebie szacunku. W miłości czeka cię 
niespodzianka, będziesz  bardzo zaskoczony.
RAK
To dobry tydzień, aby coś w życiu usprawnić lub 
zmienić na lepsze. Poczujesz wielki przypływ 
twórczej energii. Wszystko, co nowe i nieznane 
okaże się niezmiernie pociągające. Weekend to 
dobry czas, aby odpocząć. Niektóre Raki jednak 
porozmawiają z partnerem o wspólnych planach       
i jak zwykle postawią na swoim.
LEW 
W najbliższych dniach, w pracy przestaniesz 
tolerować to, co ci przeszkadza i powiesz głośno, co 
o tym sądzisz. Koniec tygodnia to czas wytchnienia 
i odpoczynku. Nie planuj wielkich porządków, bo 
będziesz myśleć tylko o miłości. Łatwo przekonasz 
bliską osobę do czegoś, na czym ci zależy.
PANNA
W tym tygodniu kluczem do twojego sukcesu będą 
koncentracja i opanowanie. Szybko okaże się, że 
wszyscy współpracownicy czegoś od ciebie chcą 
i oczekują, że ich wyręczysz. Dlatego podejdź do 
wydarzeń ze stoickim spokojem i nie martw się na 
zapas. Weekend przyniesie pozytywny przełom          
i dobre wiadomości.
WAGA
Zrezygnujesz z tego, co ci szkodzi i nie będziesz 
dyskutować z nieprzyjaznymi osobami.  Dzięki temu 
znajdziesz czas, aby w spokoju przemyśleć męczące 
cię sprawy. To właściwy moment, aby wiele zmienić 
w swoim życiu i doprowadzić swoje zamierzenia do 
szczęśliwego finału. W miłości powodzenie będzie 
ci sprzyjać.
SKORPION
W najbliższych dniach nie zabraknie ci powodów 
do radości. Gorzej będzie z czasem na domowe 
obowiązki. W pracy może być trochę zamieszania, 
ale też nowych projektów. Będziesz organizować 
ważne przedsięwzięcia i zaczniesz od wszystkich 
trochę więcej wymagać. W weekend czeka cię miłe 
spotkanie … 
STRZELEC
W najbliższych dniach przygotuj się na 
niespodziewane wiadomości i mnóstwo nowych 
propozycji. Powstrzymaj swoją chęć plotkowania, bo 
możesz wpaść w miłosne tarapaty. Unikaj słownych 
konfliktów, bo stracisz w nich więcej, niż warta jest 
wygrana. W weekend odpoczniesz od przyjaciół         
i znajomych, potrzebujesz trochę czasu dla siebie.
KOZIOROŻEC
Najbliższy tydzień pokaże jak wiele spraw jest 
niewartych nerwów i dyskusji. Podejdziesz z 
dystansem do zawodowych spraw i wynikających 
z nich problemów. Weekend sprzyjać będzie 
rozwijaniu zainteresowań literaturą lub muzyką. 
Kiedy zajmiesz się czymś pięknym, to szybko 
poczujesz, że twoje życie zmierza w dobrym 
kierunku.
WODNIK
W najbliższych dniach wiele czasu poświęcisz         
na zastanawianie się nad tym, co przeszkadza ci 
w osiągnięciu sukcesu i zabierzesz się za zmiany. 
Łatwiej rzucisz nałogi i ograniczysz kontakty 
z osobami, które nie są do ciebie przyjaźnie 
nastawione. Weekend na luzie, bez ambitnych 
planów poprawi ci nastrój.
RYBY
W tym tygodniu znajdziesz czas dla innych i nie 
będziesz się wahać szczerze mówić i tym, co sądzisz 
na temat ich problemów. W miłości szczęście będzie 
ci sprzyjać. Zapragniesz romantycznych spotkań       
i czułych wyznań. Wybaczysz partnerowi niektóre 
przewinienia. To dobry czas, aby zapomnieć               
o niepotrzebnych kłótniach.

J
uż za parę dni po raz kolejny 
obchodzić będziemy Naro-
dowe Święto Niepodległości, 
które przywrócone uchwałą 

sejmową z 15 lutego 1989 r., jest nie 
tylko ustawowym dniem wolnym od 
pracy, ale przede wszystkim czasem 
refleksji nad narodową przeszłością 
i tym, co zwykliśmy nazywać polską 
niepodległością. Odzyskanie niepod-
ległości w listopadzie 1918 r. zapisało 
się w historii północnego Mazowsza 
wieloma wydarzeniami o wymiarze 
ogólnokrajowym oraz lokalnym. Poza 
nieukrywaną euforią z faktu, że po tylu 
latach niewoli Polska wreszcie zmar-
twychwstała, nie obyło się bez wielu 
ludzkich tragedii. Żywa do dziś pamięć 
młodych członków Polskiej Organizacji 
Wojskowej, a zwłaszcza Strzegowia-
ków rozstrzelanych przez Niemców 
26 października 1918 r., bohaterskich 
uczniów ciechanowskiego gimnazjum 
- Zygmunta Różyckiego i Kazimierza 
Trentowskiego oraz mławskiego gimna-
zjalisty - Henryka Klemensa Sokalskie-
go, a także śmierć Stefana Śmietanki 
z Ciechanowa, Stanisława Trepczyń-
skiego ze Strzegowa i wielu innych, jest 
ciągle bolesnym wspomnieniem tamtej 
pamiętnej jesieni 1918 r. Do tego dodał-
bym również tych, którzy tak bardzo 
o niepodległość Polski zabiegali, a tej 
chwili nie dożyli, czego przykładem 
była między innymi śmierć pierwszej 
polskiej lekarki i zarazem bojowniczki 
o równouprawnienie kobiet, doktor 
Anny Tomaszewicz-Dobrskiej, rodo-
witej Mławianki, zmarłej na gruźlicę 21 
czerwca 1918 r., na kilka miesięcy przed 
wskrzeszeniem Niepodległej.

Odrywając jednak na chwilę uwagę 
od tych bohaterskich postaci sprzed 
wieku, chciałem dziś postawić krót-
kie pytanie: jaką Niepodległą widzieli 
ludzie, którzy ją wówczas tu - na pół-
nocnym Mazowszu - tworzyli ? Poza 
różnymi wspomnieniami i pamiętnika-
mi, w których można odnaleźć przede 
wszystkim ducha i nastrój tamtych dni 
widziany oczami konkretnych ludzi, 
chciałem przywołać też trzy inne świa-
dectwa, które powstały w różnych 
kręgach: samorządowym, policyjnym 
(milicyjnym) i kościelnym. Nim jed-
nak wskażę na te dokumenty, chciałem 
najpierw podkreślić ową niepewność 
i zarazem poczucie wyjątkowości chwi-
li, które było podobne zarówno w sto-
łecznej Warszawie, jak i w mniejszych 
miastach, między innymi w Płocku. 
Tę pierwszą widać dobrze w dzienni-
ku dwudziestoletniego wówczas war-
szawskiego studenta rodem z Płocka, 
i zarazem członka Polskiej Organizacji 

Wojskowej, Władysława Broniewskie-
go, który jako adiutant komendanta 
dzielnicy �Śródmieście� ppor. Jana 
Galińskiego, w swoim dzienniku pod 
datą 9 listopada 1918 r. zanotował krót-
ko: �Być albo nie być - oto jest pytanie. 
Nigdy jeszcze nie czułem się tak głu-
pi, jak dziś. Jestem oto gotów oddać 
się jakiejkolwiek robocie, wyjechać, 
wstąpić do wojska lub nie i nie wiem, 
co ze sobą mam zrobić!�. Natomiast 
dwa dni później - pod datą 11 listo-
pada - pisał: �2 dni = 100 lat. Chcę 
napisać coś mądrego na ten temat, ale 
w głowie mi się kręci. Wczoraj w nocy 
prawie wcale nie spałem. Niemcy bez 
broni - gdzie pojawią się z bronią, są 
natychmiast rozbrajani. A najważniej-
sza rzecz, że Komendant [Józef Pił-
sudski] w niedzielę rano wrócił. Teraz 
chociaż wiadomo, czego się trzymać. 
Cały gmach ucisku, dławiący kraj przez 
trzy lata, runął w ciągu jednego dnia. 
Zniknęła gdzieś ta pycha żołdacka pru-
ska �. Natomiast Maria Macieszyna 
z Płocka, żona ówczesnego burmistrza, 
a niebawem prezydenta tego miasta, 
doktora Aleksandra Macieszy, w swoim 
pamiętniku pod datą 12 listopada 1918 
r. napisała: �Jesteśmy wolni! Niemców 
nie ma! Zdawałoby się, że naokół biją 
jakieś radosne dzwony. Zdawałoby się, 
że nastało jakieś niezmiernie uroczy-
ste święto! Wszystkie przejścia dnia 

wczorajszego wydają 
się wprost nieprawdo-
podobne! Stał się cud! 
Zaborcy i krzywdzicie-
le uzbrojeni od stóp 
do głów, ulegli woli 
bezbronnego naro-
du, pragnącego całą 
siłą wolności. Miasto 
przystroiło się flagami. 
Lud i szkoła umawia-
jąc się biegli do kościo-
ła dziękować Bogu za 
wolną Polskę. Ogólne 
podniecenie! Ogólna 
radość!�. Wreszcie 
nastała upragniona od 
pokoleń wolność. Pol-
ska znowu stała się nie-
podległa. Ale jaka miała 
być ta Niepodległa?

Szukając odpowiedzi 
na to pytanie zajrzyjmy 
jeszcze na chwilę do 
Płocka, najbardziej 
znaczącego wówczas 
miasta na północnym 
Mazowszu. Już w czasie 
posiedzenia Rady Mia-
sta w dniu 11 listopada 
1918 r. nowo deputowa-
ni radni z Narodowego 

Związku Robotniczego, Stowarzysze-
nia Robotników Chrześcijańskich oraz 
Zjednoczenia Niezawiłości, w swojej 
deklaracji zakreślili krótki i dość jasno 
brzmiący program socjalny. �Chcemy 
na dziś - pisali - usunięcia bezprawia 
i przywilejów, chleba dla głodnych, 
dachu dla bezdomnych, opału i odzieży 
dla biednych, bezpieczeństwa dla uczci-
wych�. Z kolei naczelnik Milicji Miej-
skiej w Płocku, Karol Bauer, w rozkazie 
dziennym z 14 listopada 1918 r. zwracał 
się do swoich podwładnych: �Chłopcy! 
Pozwolił nam Bóg dożyć chwili, na któ-
rą tyle lat biedna nasza Polska z tęsk-
notą oczekiwała, chwili, gdy możemy 
powiedzieć: «Jesteśmy nareszcie sami». 
Sami. Słowo to dla Polaków wielkie 
ma znaczenie, szczególniejsze zaś dla 
nas, którym obywatele Płocka obecne 
nasze stanowisko powierzyli i które 
Rząd Polski sankcjonował, wkłada ono 
bowiem na nas podwójny obowiązek, 
tak w pracy fizycznej, jak i moralny. 
Ciężar obowiązku tego niechaj zmniej-
sza nam myśl, iż pracujemy dla dobra 
naszej oswobodzonej Ojczyzny, który 
wymaga jak najszybszego doprowadze-
nia do porządku i normalnego funkcjo-
nowania opuszczonej przez okupantów 
placówki policji. Wzywam więc Was do 
skoncentrowania wszystkich sił swoich 
w tym kierunku, niech nie istnieje dla 
nas nic innego poza tym obowiąz-

kiem, zostawmy politykę, partyjność, 
wszelkie związki będące poza policją, 
tego do Was wymagam�. Natomiast 
trzeci głos, który chciałem tu przywo-
łać, popłynął z Tumskiego Wzgórza. 
W liście pasterskim z 10 listopada 1918 
r., który miał być czytamy we wszystkich 
kościołach diecezji płockiej w najbliższą 
niedzielę, biskup płocki Antoni Julian 
Nowowiejski pisał: �Prawa, którymi 
nas krępowano, były niesprawiedli-
we, bo ograniczały naszą wiarę, nasz 
język, naszą wolność, godziły w nasze 
sumienia, a ponieważ nie były sprawie-
dliwymi, nie obowiązywały w sumie-
niu. (...) Obecnie Polska nasza, nam 
Polakom oddana - mająca posiadać 
rząd własny i własne prawa - troska 
się przede wszystkim nad tym, jaką 
formę nadać temu rządowi�. Dlatego 
wzywał wszystkich, aby na posłów �nie 
tych wybierać, którzy najwięcej krzy-
czą, najwięcej rzeczy niemożliwych do 
spełnienia obiecują i sami się gwałtow-
nie na te odpowiedzialne stanowiska 
narzucają, ale tych, których życie nam 
znane - ludzi najlepszych, to znaczy 
ludzi wysokich zalet umysłu i serca�. 
Natomiast do ówczesnych samorzą-
dowców oraz tych, którzy w przyszłości 
w samorządach mieli się znaleźć zwra-
cał się w słowach: �Wielu z Was nie tylko 
w samorządzie wiejskim i miejskim, 
ale i w urzędach wyższych może zająć 
zwierzchnie stanowisko... Stąd godzi się 
również powiedzieć także o obowiąz-
kach tych, którzy władzę tę w swych 
rękach dzierżą: niechaj nigdy nie ubiega 
się nikt o urząd, do którego sprawowa-
nia nie posiada należytego uzdolnienia; 
urzędom nie należy napychać się pychą, 
ale mieć zawsze w pamięci odpowie-
dzialność przez Bogiem i ludźmi, jaka 
jest złączona z urzędem; nad dobrem 
osób sobie powierzonych pracować 
należy z całych sił i być bezstronnym 
i sprawiedliwym względem wszystkich, 
tak bogatszych jak i uboższych, nie 
dać się przekupywać niczym i nie potę-
piać nikogo przed wysłuchaniem jego 
sprawy; podwładnym zaś przyświecać 
należy dobrym przykładem, bo jacy są 
przełożeni, tacy są i podwładni�. 

Co wyłania się z przytoczonych tu 
dokumentów ? Niewątpliwie idealny 
obraz państwa niepodległego (wol-
nego), bezpiecznego, samorządne-
go, otwartego na problemy socjalne 
i sprawiedliwego wobec wszystkich 
swoich obywateli. Wielkie marzenie 
naszych przodków. Dziś wspominając 
Niepodległą sprzed stu lat i nie zapo-
minając o jej bohaterach, może warto 
przypomnieć również to ponadpoko-
leniowe przesłanie wielkich marzycieli 
tamtej epoki.

Niepodległa - jak ją widzieli 
nasi przodkowie?

Anna Tomaszewicz-Dobrska, rodowitej mławianka, 
pierwsza polska lekarka i zarazem bojowniczka 
o równouprawnienie kobiet zmarła na gruźlicę 
21 czerwca 1918 r., na kilka miesięcy przed 
wskrzeszeniem Niepodległej
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Po inauguracji roku akademickiego i przywitaniu 
studentów I roku, w Państwowej Uczelni Zawodowej 
w Ciechanowie przyszedł czas na mniej oficjalną 
imprezę - otrzęsiny. Odbyły się one 26 października 
w klubie Reset - tym samym miejscu przy 
ul. Narutowicza, w którym dawniej mieścił 
się klub Zgrzyt.

* W Ciechanowie, gdzie odbywał 
się finał Miss Mazowsza, zdobyłaś 
tytuł Miss Elegancji. Jak wspominasz 
ten konkurs?

- Wspominam bardzo dobrze. Pozna-
łam wiele wartościowych osób, zawar-
łam nowe przyjaźnie, które trwają do 
dziś, ale przede wszystkim zdobyłam 
doświadczenie. Duże emocje na gali 
w Ciechanowie towarzyszyły nie tylko 
mi, ale również innym finalistkom oraz 
naszym bliskim. Byłyśmy zestresowane, 
ale też podekscytowane tym ważnym dla 
nas wydarzeniem. Na szczęście wszystko 
przebiegło zgodnie z planem i uważam, 
że nasz pokaz wyszedł znakomicie. Uda-
ło mi się zdobyć tytuł �Miss Elegancji 
Mazowsza 2022�, co mnie ucieszyło. 

* Jak zareagowali znajomi, rodzina, 
przyjaciele z powiatu makowskiego?

- Nie był to pierwszy konkurs w jakim 
brałam udział, wiec na moich znajomych 
wiadomość o zakwalifikowaniu się do 
finału nie wywarła aż tak dużego wraże-
nia, jak za pierwszym razem. Jak zwykle 
bardzo dużo osób mi kibicowało, za co 
jestem wdzięczna. Z dumą reprezento-
wałam nasz powiat makowski. 

* Marzyłaś o tytule Miss Mazowsza. 
Choć go nie zdobyłaś, chyba zbytnio to 
cię nie zniechęciło? 

- Marzyłam o tytule Miss Mazow-
sza, myślę że każda finalistka chcia-
łaby zostać ukoronowana, ale korona 
jest tylko jedna i trzeba pogodzić się 
z werdyktem jury. Gratuluję wygranej 
Sylwii Tomczak z Ciechanowa. Raz 
się przegrywa, raz się wygrywa, tak jak 
w każdym konkursie. Osobiście uwa-
żam, że najważniejsze, aby się nie znie-
chęcić przegraną. Tak naprawdę każda 
dziewczyna, która dotarła do tego etapu 
konkursu, może czuć się wygraną. Kon-
kurencja jest bardzo duża, a kandydatki 
muszą wykazać się oprócz urody innymi 
umiejętnościami. 

* Udział w konkursie miss wyma-
ga odwagi?

- Jak najbardziej: olbrzymiej odwagi 
i determinacji. Każdą galę poprzedzają 
godziny prób, przymiarek i zdjęć. Musi-
my zapamiętać układy taneczne oraz 
całą choreografię występu. Towarzyszy 
nam olbrzymi stres i wbrew pozorom 
spory wysiłek fizyczny. Każda z kan-
dydatek odpowiada za występ całego 
zespołu. Bywa, że trzeba przyjąć sło-
wa krytyki i wyciągnąć konstruktywne 
wnioski. Jest wiele pięknych dziewczyn, 
ale nie każda przed kamerami i tłumem 
widzów czuje się dobrze. Myślę, że 
u kandydatek do tytułu miss przydają 
się także inne cechy, takie jak: pewność 
siebie, pracowitość, ale przede wszyst-
kim samodoskonalenie i dążenie do 
wyznaczonego celu. 

* Nagrodą dla Miss Elegancji był 
weekend na �Polu Namiotowym Głę-
boczek�. Jaki jest twój przepis na uda-
ny wypoczynek?

- Bardzo ucieszyłam się z mojej 
nagrody. Była trafiona, gdyż uwielbiam 
aktywny wypoczynek. Spędziłam piękny 
sierpniowy weekend w otoczeniu niezwy-
kłej przyrody na �Polu Namiotowym 
Głęboczek�. Luksusowy apartament, 
w którym zorganizowano pobyt �Miss 
Elegancji 2022�, był świetnie urządzo-
ny i przestronny, dlatego też mogłam 
zabrać ze sobą moją najbliższą rodzinę. 

Życie studenckie to nie tylko 
program nauczania, jaki uczelnia 
stawia młodzieży do zrealizowania 
w ramach swojej działalności. To 
także czas na integrację, zapozna-
nie nowych przyjaciół czy lepsze 
poznanie wykładowców.

Dzięki gościnności właściciela udało mi 
się wypocząć i skorzystać ze sportów 
wodnych na jeziorze. Według mnie, uda-
ne wakacje są wtedy, gdy ograniczamy 
stres i skupiamy się na wypoczynku. Faj-
nie jeśli możemy wypoczywać  otoczeni 
ludźmi, z którymi dobrze się czujemy. 
W moim przypadku są to moi najbliżsi. 

* Zajmujesz się fotomodelingiem. 
To chwilowa przygoda, czy też myślisz 
o tym jak o  swoim przyszłym zawodzie? 

- Bardzo chciałabym pracować jako 
fotomodelka. Dążę do tego, aby spełnić 
swoje marzenie i zajmować się fotomo-
delingiem zawodowo. Konkurencja jest 
bardzo duża, ale myślę, że mi się uda. 
Wzięłam udział w konkursach piękno-
ści, zdobyłam doświadczenie i mam już 
dorobek zawodowy, co ma  znaczenie 
w tej branży. 

* Jak zaczęła się twoja przygoda 
z Foto Models Poland?

- Moja przygoda z konkursami pięk-
ności rozpoczęła się zaledwie rok temu. 
Pierwszym, w którym wzięłam udział 
był �Queen of Poland 2021�, którego 
finał miał miejsce na słonecznej Djer-
bie. Za Foto Models Poland i Qeen of 
Poland odpowiada ta sama osoba. Oso-
biście bardziej zależało mi na tym, aby 
dostać się do Foto Models. Wydawało 
mi się, że dobrze wychodzę na zdjęciach. 
Lubię pozować, dlatego zgłosiłam się na 
casting i udało się! Tak właśnie rozpo-
częła się moja fascynacja konkursami 
piękności, która trwa do dziś. 

* Lubisz podróże. Czy Riwiera Turec-
ka, gdzie odbywał się ostatni konkurs, 
spełniła twoje oczekiwania?

- Od dziecka trudno było mnie utrzy-
mać w domu. Uwielbiam podróżować! 
Mimo młodego wieku, zwiedziłam już 
24 państwa i mam w planach więcej 
podróży. To były kraje nie tylko w Euro-
pie, ale także w Azji, Afryce i w Ame-
ryce Środkowej. Uważam, że podróże 
kształcą. W Turcji byłam już trzy razy, 
także wiedziałam, że lecę do mojego 
ulubionego regionu. Jestem oczarowa-

Dla studentów najtrudniejszy jest pierwszy rok, 
bo pojawiają się oni w zupełnie nowym środowisku. 
Mają na tyle dużo zajęć i obowiązków, że muszą tak-
że zmierzyć się ze sporym stresem, który towarzyszy 
wszystkiemu co nowego, nawet gdy doświadczamy 
czegoś z natury przyjemnego, jak np. wyjazdu na 
wakacje za granicą. Tym bardziej istotne jest, żeby 
młodzi ludzie poczuli się pewnie w uczelnianych 
murach. 

Dawniej otrzęsiny wiązały się z niezbyt przyjem-
nymi rzeczami, przez jakie musieli przejść uczniowie 
czy studenci pierwszego rocznika. Teraz mają one 

na tym cudnym miejscem. Ciepły kli-
mat, słoneczne plaże, lazurowe morze, 
a także mnóstwo atrakcji turystycznych 
i miejsc do zwiedzania. Riwiera Turecka 
jest piękna i posiadam dużo cudownych 
wspomnień z tego miejsca. Chętnie tam 
jeszcze wrócę! 

* Jak poszło ci tym razem? 
- Udało mi się wygrać konkurs �Foto 

Models Poland 2022�. Bardzo dziękuję 
organizatorom oraz jury za to najwyższe 
wyróżnienie. Spełniło się jedno z moich 
największych marzeń! 

* To wszystko brzmi, jak sen, ale 
zanim zobaczymy finał, uczestniczki 
czeka spory wysiłek, a czasami nawet 
zaciskanie zębów?

- Podczas tygodniowego wyjazdu 
w Turcji każda z finalistek musiała zmie-
rzyć się z przygotowaniami, próbami 

symboliczny charakter i sprowadzają się w dużej 
mierze do wspólnej zabawy. 

Miłym zaskoczeniem dla nas było to, że w otrzę-
sinach wzięli udział nie tylko liczni studenci (naj-
mocniej reprezentowane były wydziały pedagogiki 
i pielęgniarstwa). Pojawili się również przedsta-
wiciele kadry naukowej, z rektorem Grzegorzem 
Kocem na czele. Zabierając głos życzył studentom 
dobrej zabawy, ale potem sam w niej przez jakiś 
czas uczestniczył. 

Cieszy fakt, że klub nie zaprzestał działalności, 
a jedynie zmienił właściciela.                                rom

Więcej zdjęć na stronie internetowej TC

choreograficznymi 
oraz przymiarkami. 
Tak jak wcześniej 
wspomniałam, jest to 
ciężka praca. Oczy-
wiście miałyśmy też 
czas na zwiedzanie 
i odpoczynek na pla-
ży. Wyjazd był dosyć 
intensywny, ponieważ 
organizatorzy starali 
się przygotować jak 
najwięcej materiału 
foto i video. W pew-
nych momentach 
rzeczywiście było nam 
ciężko, ale wysiłek się 
opłacił. Rezultaty 
naszej pracy będzie 
można obejrzeć 
w Polsacie, w Święta 
Bożego Narodzenia. 

* Studiujesz 
w Wyższej Szkole 
Bankowości. Co Cię 
do tego skłoniło?

- Uczelnia znajdu-
je się w Gdyni. Choć 
to Wyższa Szkoła 
Bankowości, studiu-
ję filologię angielską 
z językiem hiszpań-
skim. Od dziecka 
uwielbiam języki obce 
i dlatego postanowi-
łam się kształcić w tym 
kierunku. Ważne jest 

dla mnie nabycie umiejętności władania 
kilkoma językami, gdyż kocham pozna-
wać nowe osoby i kultury oraz dużo 
podróżuję. Dzięki językom obcym mam 
większe możliwości i ciągle się rozwijam. 

* Sporo już osiągnęłaś...
- Swoją przyszłość wiążę z fotomo-

delingiem, ale chciałabym również robić 
coś związanego z moim kierunkiem 
studiów. Myślę o założeniu własnego 
biznesu. Jeszcze nie wiem, dokładnie co 
to będzie. Korzystając z okazji chciała-
bym pozdrowić wszystkie osoby, które 
mnie wspierają. Dziękuję za wiele pozy-
tywnych komentarzy i zainteresowanie 
moją osobą. Pamiętajcie Kochani - war-
to marzyć i spełniać swoje marzenia! 
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Potrzeba odwagi i determinacji 
Rozmowa 

z Emilią Chrzanowską, 
Miss Fotomodels Poland 2022, mieszkanką 
Zamościa w powiecie makowskim, 
absolwentką LO w Makowie Mazowieckim.

Otrzęsiny w PUZ

Wspólna zabawa 

Oficjalny moment otwarcia imprezy
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10:35 Panorama
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17:15 Zakazany owoc
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18:45 Zranione ptaki
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11:25 Kasta
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18:20 Kasta

20:10 Sport

21:40 Magazyn Ekspresu 

23:50 

 

, 

, 

 

 

13:20 Interwencja

 

 

16:15 Interwencja

16:30 Na ratunek 

 

 

 

19:45 Sport

 

 

 

, 

 

12:50 Ten moment

13:25 Ten moment

wszystko

 

, 

 

wszystko  

 

  

23:50 Safe House

 

, 

 

 

 

16:10 Ten moment

, 

 

19:00 Fakty

19:35 Sport

19:55 Uwaga!

  

wejrzenia

, talk-

23:45 Superwizjer

, 

  

Program Program 
telewizyjnytelewizyjny

od od 

8.11.2022 8.11.2022 

do do 

14.11.202214.11.2022
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spojrzenie na pewne sprawy. 

Józek dezerteruje z carskiego wojska. 
Przypadkowo trafia do sztabu Legio-

-
-
- -

-
dzie z Jakiem. Mimo to pozostaje z nim 
w przyjacielskich stosunkach. 

Film dokumentalno - biograficzny o 
-

-
skiej John Rambo samotnie mieszka w 

-
stwa ludzi i ceni sobie spokój.

-
tycznej Melissie. 

12-letni Miguel marzy o karierze muzy- - --

,
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film familijny
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niedziela

W górskim miasteczku od pewnego 
czasu dochodzi do zagadkowych po-

George Laurent (Jean-Louis Trinti- -

-
-
-

-
-

 

10:30 Panorama

 

  

 

 

14:05 Va banque

14:35 Na sygnale

Kitzbühel   

15:50 Przepis dnia

16:35 Familiada

 

18:00 Panorama

18:20 Va banque

 

  

20:00 Przepis dnia

 

  

21:55 Sanditon  

 

22:55 Odwaga

00:40 Happy End

 

10:40 Dlaczego ja? serial 

 

11:40 Gliniarze

 

12:50 Wydarzenia

13:20 Interwencja

reporterów

13:40 Trudne sprawy

 

14:40 Dlaczego ja? serial 

 

15:50 Wydarzenia

16:10 Pogoda

16:15 Interwencja

 

17:00 Gliniarze

 

  

18:50 Wydarzenia

19:45 Sport

19:55 Pogoda

23:00 Hitman: Agent 47

01:10 Underworld: Przebudzenie

horror SF

 

07:05 Kuchenne rewolucje

program rozrywkowy

 

 

 

16:10 Ten moment

16:45 Kuchenne rewolucje

program rozrywkowy

 

19:35 Sport

19:45 Pogoda

19:55 Uwaga! magazyn reporterów

kulinarny

20:15 Na Wspólnej

  

20:55 Milionerzy

21:35 Totalne remonty 

rozrywkowy

22:40 Krucjata Bourne�a

kulinarny

02:35 Kwatery Hitlera

06:45 Hotel Paradise 6

show

 

 

 

12:50 Ten moment

13:25 Ten moment

rozrywkowy

 

 

  

20:35 Hotel Paradise 6

show

21:35 Testosteron

23:55 Wizyta

02:00 Trzy noce z duchami

09:15 Muzyczne chwile

 

dokumentalny

14:20 100 cudownych miejsc na 
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16:30 Porady medyczne 

Radia Maryja w 

07:30 Studio Raban  

08:10 Pogoda
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08:35 Ranczo   

09:35 Komisarz Alex  

10:35 Ojciec Mateusz  

11:25 Kasta

12:10 Agrobiznes
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12:35 Magazyn rolniczy
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15:10 Pogoda

15:20 Alarm!

17:00 Teleexpress
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18:20 Kasta

20:05 Pogoda

20:10 Sport

20:15 Alarm!
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22:35 Czarny motyl
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- -

- -
-
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15:55 Sami swoi
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19:20 Sport
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thriller
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10:40 Próba wiary
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2023
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18:00 Panorama

18:20 Va banque

18:55 Na sygnale

 19:25 Na sygnale
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01:20 Maudie

03:25 Prosta historia o 
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07:35 Kochany urwis
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17:30 Mumia

20:00 Kler

22:55 Columbus Circle

00:35 Billy Elliot

 11-letni Billy mieszka 

03:00 Trzy noce z duchami

10:40 Próba wiary
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